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Gdy pierwszy raz wyczuła to zgrubienie pod palcami, 
strach tak ją sparaliżował, że nie była w stanie przez 
kolejnych kilka tygodni zrobić sobie ‘ badania”. Nie 
zdecydowała się także na kontrolę lekarską.

Nad odpowiedzią na to pytanie zastanawiali się uczniowie jednej z zielonogórskich szkół średnich.
^  B.: Denerwuje mnie chęć uszczęśliwiania na silę.
Kiedy byłam młodszą mama kupowała mi takie ciuchy 
' kuty, które jej samej się podobały. Nawet gdy tłuma- 
Ciyłam, że nie będę tego nosić. Nie podoba mi się też 
to> że mama lubi chwalić się przed innymi moimi 
Ciągnięciami w szkole.
^  Zet.: Myślą, że tylko oni mają kłopoty. Nie obcho- 

ich co ja czuję, myślę. Oni są po prostu bez zastrze­
gli, chodzące ideały.

A.: Wścibstwo, lekceważenie moich problemów, 
c'<4głc czepianie się późnych powrotów. Jestem wege­

tarianką, a mama zmusza mnie dojedzenia lego okro­
pnego mięsa. Chciałaby zrobić ze mnie Einsteina, ale 
nie ma głupich! Wtrąca się do wszystkiego.

«=> Gośka: Nie ma idealnych rodziców i idealnych 
dzieci. Z biegiem lat przyzwyczajamy się do wad na- . 
szych rodziców.

<=> Kasia: Rodzice są moimi najlepszymi przyjaciółmi. 
Ja, mój brat, moi koledzy i koleżanki możemy z nimi 
o wszystkim pogadać. Są po prostu super!

Nie dotykała piersi nawet przy myciu, uparcie 
odsuwała myśl o guzie. O własnym guzie !

Ale to dręczyło, osłabiało psychicznie i fizy­
cznie, całe życie waliło się w gruzy. Pierwsze 
dni dusiła wszystko w sobie, później powie­
działa o tym mężowi.

— Nie mów nikomu, nie chcę niczyjej litości.
Myślała, że jest silna, że da sobie z tym radę. 

"Mam wiele koleżanek, które mają ten prob­
lem. Nigdy nie sądziłam, że to przeżywa się aż 
tak. Można to dopiero zrozumieć, gdy dotknie 
nas.” ■

Schudła, zmarniała. Trzy tygodnie samoza- 
truwania sprawiły, że zdecydowała się na pier­
wszą wizytę u lekarza. W dzień badania poczu­

ła się lepiej, przypływ nadziei pozwolił jej są­
dzić, że to nic poważnego i wszystko będzie 
dobrze. Usłyszała opinię lekarza, nie mogła 
nawet o nic spytać, ta diagnoza wydawała się 
tak jasna:

— Dam pani skierowanie do kliniki onkolo­
gicznej, tam zrobią fachowe badania. Ale bę­
dzie pani miała wielkie szczęście jeżeli stwier­
dzą, że są to tylko zmiany hormonalne.

Gdy wracała do domu było już ciemno, nie 
musiała, a właściwie nie była w stanie, po­
wstrzymać !ez. Teraz nie było już złudzeń. 
Miała wrażenie, że żal ją “udusi”.

Dzieci przywitały ją, tak jakby wróciła z za­
kupów. Starała się zachować “twarz”. "Nie mo­

gę przecież im powiedzieć, one nic mogą się 
bać. To jeszcze takie maluchy. Co jest dla mnie 
nastraszniejsze, co najbardziej boli, co kluje ? 
Może nie to, że mnie nie będzie, ale to, że ktoś 
inny zajmie moje miejsce.”

Do badań w klinice zostało kilka dni. W so­
botę miał się odbyć bal sylwestrowy. Mimo, że 
nie była w nastroju do zabawy postanowiła iść. 
“Może po raz ostatni złożę życzenia noworocz­
ne mojemu mężowi. Spróbuję zapomnieć choć 
na parę godzin, że już nie zdążę wszystkiego 
zrobić.”

On mial więcej optymizmu. Choć czuł jakieś 
dziwne zagrożenie, nie opuszczała go nadzieja, 
że już niedługo, po badaniach, w szystko wróci 
do normy. Smutek w tym domu nie może trwać 
wiecznie. "Ale jeśli on;', umrze, ja tego nie 
przeżyję."

Do kliniki pojechali razem. Wiedziała, że po 
raz kolejny usłyszy “wyrok”, nie chciała być 
wtedy sama.

W rejestracji dowiedziała się, że zostanie 
przyjęta w pokoju nr 109. Niby ten numer nie 
był istotny, ale pamięć zarejestrowała go jak 
coś bardzo ważnego. Kolejka przed drzwiami 
była długa, ale nikt nie starał się wepchać, 
wejść bez wezwania. "Każdy z tych ludzi to 
pewnie tragedia, cierpienie. Tu nikt nie przy­
chodzi z katarem lub po lewe zwolnienie."

Do gabinetu weszli razem. Lekarz długo ją 
badał. Nie podał ostatecznej diagnozy, stwier-' 
dził, że jest to guz ale jaki, może wyjaśnić 
dopiero pobrany wycinek. Takich badań wyko­
nuje się bardzo dużo, nie można zrobić ich na 
poczekaniu.
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Mirosław Rataj (naczelny redaktor 
GL)-jak się dowiadujemy-też gra w 
LOTO NOWĄ.

“ Już wiem jaki symbol będzie jutro 
pod literką na karcie Loto Nowej. Je­
żeli nie drzewko, to na pewno myszka. 
Albo odwrotnie. Na wszelki wypadek 
karty mam zawsze przy sobie . Nawet 
w kąpieli. A nuż coś wygram."

Collage:Marek Wożniak

\ 7 - lęska musicalu “METRO" na Brodway’u jest w Warszawie tematem licznych plotek i chichotów wydawa- 
JV n y c h  przez towarzystwo związane z estradą i teatrem. Amerykańska premiera “METRA” z największym 
napięciem oczekiwana była tutaj. Oto bogaty polonus z Zachodu postanowił zainwestować wielkie pieniądze w 
przedsięwzięcie artystyczne, zrobić sobie reklamę w Polsce, a pieniądze w Ameryce. Z jednej strony rozsnuwała 
się zawiść i obraza, bo wybranej grupie bardzo młodych amatorów pan Kubiak zapewnił kilkanaście miesięcy 
utrzymania i dobrą szkołę estradowego rzemiosła. Chociaż więc czekano na katastrofę, to z drugiej strony tliła się 
nadzieja, że ewentualny suko**; zachęci innych sponsorów do wykładania pienięd/y na kulturę i artyści będą mieli

METRA"się znowu, tak dobrze jak za komuny. Wszystko przytłaczała jednak stała telewizyjna reklama 
autorstwa prezenterki II programu TVP zwanej powszechnie małą Loską, łaskawy protektorat żon wybitnych 
aktualnie polityków, no i magia pieniędzy sponsora. Niejako na kredyt, pod zastaw przyszłych sukcesów poszedł 
w prywatne ręce zasłużony Teatr Dramatyczny, warszawska stacja METRA.

Gonimy Europę i Amerykę w takim tempie, że nikt nie miał czasu zastanowić się, posłuchać, jaką to teraz
muzykę na Brodway’u grają, jak tańczą, jakie idee ich interesują w tej Ameryce. Przede/ nie chodziło o to 
żeby się raz pokazać własnym sumptem, tylko zostać tam, grać za pieniądze dla pełnej sali. Słynny Brodway 
to wyłącznie teatry do wynajęcia. Marzą sobie ludzie w całej Ameryce jak się tam dostać, uczą się. kombinują, 
szukają sponsorów zupełnie jak nasze “METRO', a potem ze spektaklem krążą po sumach i sprawdzają czy 
to bierze My tak już dobrzy jesteśmy, że od razu na Brodway. Taka polityka nie mogła przychylnie nastroić 
recenzentów". Nie są to /resztą amatorzy w swoim fachu i naszą propozycję rozszyfrow uli natychmiast, jako 
projekcję marzeń młodego pokolenia krajów oswobodzonej Europy Wschodniej, o amerykańskiej cywilizacji. 
To przecież nasz kłopot, nie ich. A jeszcze muzyka w stylu lat sześćdziesiątych, tancerze z zapałem 
wykonujący nieoryginalne układy. Więc sensowne pytanie postawiono, o celowość prezentowania na owianej 
amerykańską legendą ulicy najsłynniejszych teatrów czegoś, co jest imitacją, naśladownictwem. METRO 
Kubiaka i Józefowicza przejechało się więc po Brodway’u mniej więcej tak. jakby poradził sobie prawdziwy 
podziemny pociąg w rozkopanym metrze warszawskim. Z podobnymi sukcesami pizewinęła się już wcześniej 
pr/ez Amerykę dotychczasowa czolów ka naszych wykonawców. Nie jest to wcale przy kre. Nie obrażono tym 
nikogo, z nikogo nie zakpiono. “METRO” poddano takiej samej selekcji jak tysiące zespołów i wykonawców, 
autorów i kompozytorów z całego świata.

Reklamiarstwo. wazelina i atmosferka wzajemnej adoracji artystycznej "Warszawki" będą teraz, wystawione 
na ciężką próbę. Iluż lo winnych, ile z.lych splotów okoliczności i przypadków niekorzystnych poszukać trzeba 
będzie by usprawiedliwić tę porażkę po własnym bezkrytycznym cmokierstwie.

Sądzę, że młodzi wykonawcy "METRA” nie mają się czego wstydzić. Dostali szkołę estrady, obcego języka, dużej 
pracy Wróżę im karienj w Polsce, może nawet w części Europy, jeśli znajdą kolejnego sponsora. Na swoim podworku 
poradzą sobie z. konkurencją nawet gdyby pojawiła się gromada Murzynów amerykańskich, aby w łow ii^ich pniakach 
za pieniądze tańczyć dla nas kujawiaka, a im odebrać chleb. ___  ^c 1 P O r lO Ł h K ^V :

Fot. Marek Woźniak
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■Zieloną Gorę odwiedził niedawno jeden ze “spadochroniarz.};" parlamentarnych, reprezentant naszego 
okręgu z  ramienia A LD, poseł Andrzej Zarębski. Dziennikarzowi, który zwrócił posłowi uwagę, że zbyt 
rzadko ‘zrzuca desant” w swoim okręgu poseł odpowiedzieał, ie “zdaje sobie sprawę iż popełniał dotąd 
błąd zaniechania”.

* Niedawno były wicewojewoda Tadeusz Dobiecki 
był obecny w charakterze widza na jednej z rozpra w 
przeciwko wojewodzie Jarosławowi Barańczako­
wi. Pozwany nie zjawił się ale wtajemniczeni za­
przeczają jakoby mecenas Dobiecki chciał go je ­
szcze raz zastąpić po starej znajomości.

Witold Szylderowicz, który zarzucił na Zieloną 
Górę sieć kabla telewizyjnego oglądał w miniony 
wtorek pierwszy program “na żywo” emitowany 
przez Zielonogórską Telewizję Przewodową. Podob­
no program udał się ze względu na znikomą ilość 
prezesów w ZTP — póki co, nie słyszeliśmy o “zdej­
mowaniu” czegokolwiek “z kabla”. Może to jest 
klucz do telewizji? Większość zielonogórskich tele­
widzów. nagabywanych przez dziennikarzy “GN” w 
miniankiecie telefonicznej odpowiadała, że z coraz 
większym znudzeniem ogląda program krajowy, a 
coraz chętniej swojską “kablówkę” — niestety zda­
niem ankietowanych programów jest zbyt mato.

“Na żywo wystąpił znany bioenergoterapeuta Ta­
deusz Cegliński — program miał niezłe recenzje 
patnoflowe.

Mimo, że sezon wkrótce się kończy Teatr Lubuski wciąż otwarty. Niezależnie od przygotowywanych co 
najmniej dwóch premier, które odbędą się jeszcze w tym sezonie, zielonogórską scenę “zaludniają” 
goście. W ubiegły poniedziałek wystąpiła Ryszarda Hanin, a wkrótce zielonogórzanie zobaczą głośne 
przedstawienie E. Priwiezencewa “Prostytutki”. Poza tym, po przejściowych kłopotach znowu działa 

czwarta scena 'teatru czyli kliib-restaiirucja-kabaret-kawiarnia pod nazwą “Teatralna”. Trudno się 
dziwie, ie  dyrektorzy Waldemar Matuszewski i Jan Tomaszewicz pozostają w dobrej kondycji — co widać 
na zdjęciu.

"*Zdjęcia: Marek Woźniak, Kazimierz Ligocki, Czesław Łuniewicz, 
Leszek Krutulski-Krechowicz, CAF-  Wojciech Szabelski

cd .ze str. I
“Proszę przyjechać za dwa tygodnie. Tojest naj­

bliższy teremin”.
Gdy wyszli z kliniki, on musiał zaprowadzić ją do 

samochodu, posadzić, zapiąć pasy. Była nieobecna 
duchem. Nie chciała rozmawiać. Dopiero po godzi­
nie odezwała się: "Nie zniosę oczekiwania, ono 
zabije mnie wcześniej niż rak”. Resztę drogi zasta­
nawiał się jak jej pomóc, jak pomóc sobie i dzie­
ciom. Wiedział, że w ciągu tych dwu tygodni ona 
może zrobić sobie coś złego. “Została wystawiona 
na próbę ponad jej siły”. Mimo, że był realistą i 
najbardziej wierzył w leczenie antybiotykami a nie 
bioenergią, jego uwagę przykuł plakat z informacją 
o seansach bioenergoterapeuty Tadeusza Cegliń­
skiego. “Nie możesz siedzieć w domu i wypatrywać 
śmierci. Pójdziemy wszędzie — do Boga, do diabła, 
do uzdrowiciela. Nie pozwolę ci zostawić mnie i 
dzieci”. Seans w G. trwał dwie godziny. Cegliński 
dotykał ją, czuła gorąco, wręcz piekące. Później 
otoczyło ją światło i błogi spokój. Słyszała głosy, 
pytania o samopoczucie, ale nie chciała aby ktoś jej 
przeszkadzał. Z transu “obudziła się” po kilkunastu 
minutach. Nim pojechała na kolejną wizytę do kli­
niki, uczestniczyła trzykrotnie w seansach. Nadal 
bała się badać, dotykać to miejsce. Nie wiedziała 
więc co dzieje się z guzem, ale już wiedziała, że 
zniesie każdą diagnozę i ten czas, który jej pozostał 
przeżyje “całą gębą”.

Przy powtórnym badaniu w klinice, przed pobra­
niem wycinka, lekarz powiedział: “Nie wiem, co się 
stało, ale to co jest zapisane w pani karcie przestało 
być aktualne. Nic nie wyczuwam. Ale proszę o 
kontakt z kliniką, chciałbym obserwować to dziwne 
zjawisko”. Gdy jechali z kwiatami do Tych, do 
Centrum Terapii Naturalnej Tadeusza Ceglińskie­
go, ona mówiła całą drogę, co chwilę powtarzała: 
“Jakie życie jest piękne. Chyba narodziłam się po 
raz drugi i to od razu szczęśliwa”.

AnnaBIAŁĘCKA

* Radiosłuchacze rozstaną się na pewien czas z sym­
patycznym głosem Ryszarda Malitowskiego. Szef lu­
buskiej informacji radiowej wybiera się wkrótce do 
Niemiec, z powodu kłopotów motoryzacyjnych jakich 
dostarcza mu jego opel kadet. Z podróży red. Malito­
wskiego cieszy się najbardziejjegn małżonka — nowe 
auto przyda jej się w licznych sprawach związanych z 
prowadzeniem sklepu kosmetycznego. Cieszą się rów­
nież koledzy z działu informacji — Zbigniew Roszczyk 
i Andrzej Karpiński, któryś z. nich pod nieobecność 
szefa “popiastuje” stanowisko kierownicze.

eekend
„Żegnaj „Włóczęgo” - trzymaj się, spotkamy się w nowym, innym 
A na razie krótkie słowa dwa: moje uszanowanie!”

, stanie’

Collage: Krzysztof Mężyński

Tradycyjnie trwała trzy dni i trzy noce. Tradycyjnie 
śpiewano piosenki turystyczne i studenckie. Na tym jed­
nak tradycja się kończyła.

“Włóczęga‘92" była bez wątpienia imprezą szczególną. 
Wśród innych wyróżnił ją przede wszystkim fakt, że 
zaproszonych i opłaconych gwiazd było więcej niż ucze­
stników przeglądu. Tych ostatnich zjawiło się raptem 
sześciu. Jeszcze przed koncertem finałowym niektórzy 
wystąpili dwukrotnie i to wcale nie dlatego, że byli naj­
lepsi— po prostu przyzwoitość nakazała, by na scenie 
coś się działo. Publiczność nuciła pod nosem tak żyjemy 
tylko dla zabicia czasu" i cierpliwie znosiła wszelkie 
powtórki i dłużyzny. Z czego wynikała owa cierpliwość 
dokładnie nie wiadomo. Można się jedynie domyślać, że 
obyczaje złagodził komfort. Nikt nie musiał stać lub 
“wisieć"na ścianie. Pustych miejsc nie brakowało. Samo­
tnicy mieli do dyspozycji całe rzędy.

Trudno niezadać pytania— dlaczego? Dlaczego impre­
za, która zawsze cieszyła się tak wielką popularnością 
nagle stała się niemalże kameralna? Błędy organizacyj­
ne ? Oczywiście były. Dokładnie w tym samym czasie 
odbywały się w Polsce dwa identyczne przeglądy. Auto­
matycznie stawiało to zwolenników piosenki turystycz­
nej i studenckiej przed koniecznością dokonania wyboru. 
Edward Kurzęcki — dyrektor “Włóczęgi ‘92” utrzymy­
wał, iz był to termin "jedyny" — “Po prostu musiała odbyć 
się w tym roku akademickim. Konieczne jest zachowanie 
ciągłości, by ludzie nie zapomnieli co właściwie kryje się 
pod tą nazwą”. Powszechnie jednak wiadomo, że rok aka­
demicki kończy się w czerwcu.

Wiele do życzenia pozostawiała reklama. Plakaty i trans­
parenty pojawiły się kilka dni przed “Włóczęgą", co naj­
mniej o dwa tygodnie za późno. Imprezie nie pomogła też, 
dość drażliwa, jednocześnie jednak istotna, kwestia nagród. 
Życie dla idei wyszło z mody... chyba również wśród 
turystów. Torbę LOT-u i długopisy trudno nazwać nagrodą, 
nawet “symboliczną”. Mało “symboliczni" byli natomiast 
Stróże ładu i porządku— ubrani w czame mundurki chłopcy 
z “Securitas”.

Pozostałe pretensje należy kierować pod adresem... No 
właśnie — czyim? Nikt nie ma przecież obowiązku pa­
sjonować się piosenką turystyczną. Można wprawdzie 
rozwodzić się na temat upadku kultury studenckiej, lecz 
temat to nieciekawy, chociażby dlatego, że poruszany 
wielokrotnie.

"Lecz nie jest źle, mogło być gorzej... ’’ — w końcu 
mieliśmy okazję posłuchać “Bez Jacka”, Ciebielską, 
Wojtowicza, Tomczaka, “Wolny Wybór”, Drąga i 
“Raz, dwa, trzy”. W końcu ktoś na tę “Włóczęgę” przy­
szedł. a niektórzy nawet dobrze się bawili. Robert Ma­
zurkiewicz udowodnił, że potrafi napisać i odśpiewać 
interesujący tekst, Dagmara Korona zaprezentowała 
godne pozazdroszczenia warunki wokalne.

Wprawdzie aula WSI “świeciła pustkami” lecz wieczo­
rami w klubach studenckich panował gwar. “U Jana” 
wszystko wyglądało jak przed laty. Występowały gwiaz­
dy i uczestnicy przeglądu. Pełen aspiracji przedstawiciel 
publiczności wyśpiewywał “o kurde czemu szybko czas 
ucieka, cholera, sukces po nocach mi się śni...”. Najwy- 
trwalsi schodzili “z placu boju" nad ranem.

Barbara KURASZKIEWICZ— MACHNIAK
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a.■Gdyby n ie  d r u g a  w o jn a  ś w ia to w a  z a p e w n e  w y s tą p iła b y m  n a  b a lu  w  p a ła c u  B u c k in g ­
h a m , p o ś lu b iła b y m  s ta te c z n e g o  m ę ż c z y z n ę  i n ig d y  n ie  z o s ta ła b y m  a k to r k ą ” .

W  m a ju  m in ę ły  3 2  la ta  o d  p ie r w sz e g o  ś lu b u  E liz a b e th  T a y lo r , c h o c ia ż  s u p e r m a łż o n k a  
H o lly w o o d u  ty lk o  ra z  p r z e ż y ła  p ią tą  r o c z n ic ę  ś lu b u .

W 1932 roku w Londynie Liz Taylor przychodzi na świat. Jej zamożni rodzice przybyli 
do Anglii w 1929 roku z Illinois. Jednak w dumnej i nieprzystępnej stolicy Królestwa, 
zaliczani są do najwyższych sfer towarzyskich i finansowych. Wraz z nimi na coraz to 
kolejne salony wkracza ich raczkująca latorośl. Taylorowie przyjaźnią się m.in. ze znanym 

' członkiem parlamentu, bliskim współpracownikiem Churchilla, Victorem Cazaletem. On 
zostaje ojcem chrzestnym Liz i ma ogromny wpływ na jej wychowanie — tradycyjne, 
wiktoriańskie, arystokratyczne. Oznacza to przede wszystkim ogromny kult angielskiej 
rodziny królewskiej. Mała Liz uczestniczy we wszystkich wielkich chwilach dworu. Pałac 
Buckingham staje się jej życiowym przedszkolem. Bawi się z księżniczkami Elżbietą i 
Małgorzatą, przebrana za motyla tańczy przed królową, jako trzyletnie dziecko nosi 
kosztowne suknie sprowadzane z Paryża. . . . .

Wraz z rodzicami mieszka w posiadłości wiejskiej w Little Swallows. Odwiedzają ich tam 
znani politycy i ludzie towarzystwa m.in. minister spraw zagranicznych Antony Eden i 
przyszły premier Ne\ille Chamberlain.

Zbliża się wojna. Ojciec Liz decyduje się opuścić Anglię. Rodzina wraca do Amery ki i 
osiada w Kalifornii. Rozpoczyna się drugi rozdział edukacji Liz.

Ma 9 lat kiedy Metro Goldwyn Mayer poszukuje dziewczynki z angielskim akcentem 
do filmu “Powrót Lassie”. Gra małą rolę. W 1943 roku MGM podpisuje z nią kontrakt 
na 7 lat. Występuje w “Jane Eyre” obok Orsona Wellesa. Prawdziwy sukces to Wielka 
wygrana” — Liz ma 11 lat i jest sławna. Zycie dzieli między szkołę i wytwórnię. Mając 
14 lat pisze książkę o swoich zwierzętach. Jej popularność rośnie.

Dobiega 18 roku życia i rozpoczyna swój wielki serial — małżeństwo. Na bankiecie w 
MGM poznaje Conrada Hiłtona, sukcesora wielkiej sieci hoteli. Zauroczona Liz nie chce 
słyszeć, że młody Hilton to brutal, hazardzista, kobieciarz. Pobierają się 7 maja 1950 roku

--------  w Beverly Hills. Wiktoriańska Liz pod suknią niesie bukiecik niezapominajek na szczęscie.
Rezultat jest mizerny — szczęście trwa tydzień. Później Hilton kontynuuje nocne życie... bez udziału Liz. W końcu stycznia

1Lii zaponńna 5 v m  wiktoriańskim wychowaniu. Tuż po rozwodzie zaczyna się nieustająca yendetta 
szony” to angielski aktor Michael Wilding — partner Ingrid Bergman w jednym z filmów Hitchcocka. W lutym 1952 roku 
biorą ślub. Mają dwóch synów. Małżeństwo trwa pięć lat. Zdaniem Liz Wilding jest za słaby, szuka silnego, dominującego 
mężczyzny. Kieruje swoje żądło w stronę Mike’a Todda, przemysłowca, producenta filmowego. Biorą slub. Mike obsypuje 
ją klejnotami, wydaje serię wielkich bankietów na jej cześć. Liz rodzi ■
córkę. Zanosi się na trwały związek, jednak Todd, w rok po ślubie ginie 
w katastrofie lotniczej.

Elizabeth szuka pocieszenia u Eddie’go Fishera, mężu swojej naj­
bliższej przyjaciółki, Debby Reynolds. Piętnuje ją za to cała Ame­
ryka. Liga Kobiet USA nawołuje do bojkotu filmów z jej udziałem.
Mimo to Liz poślubia Eddiego. Aby to zrobić przechodzi na juda­
izm. W maju 1959 roku biorą ślub w synagodze.

Idylla nie trwa długo. Wkrótce rozpoczynają się zdjęcia do “Kleopa­
try”. Na planie czeka na nią Richard Burton. Od tego spotkania już tylko 
krok do rozwodu z Fisherem, który następuje w 1964 roku w Meksyku.
Wcześniej Liz nie kry'je, że jest kochanką Burtona. Łączą ich seks. 
alkohol, kłótnie, miłość. Wreszcie Richard porzuca Sybil Burton i żeni 
się z Liz. Po ślubie adoptują małą Węgierkę Marię. Ich związek trwa, 
kręcą przy tym kilka filmów: “Kto się boi Virginii_\Voolf?” Nicholsa,
“Poskromienie złośnicy” Zeffirellego, “Boom” i “Tajna ceremonia Jo­
sepha Loseya. W czerwcu 1974 roku rozwodzą się w Szwajcarii, by po 
roku znów' wziąć ślub w afrykańskim buszu. Ałe drugie małżeństwo z 
Burtonem trwa krótko. W ży ciu Liz pojawia się senator John Warner.
Znajomość z senatorem najpierw wieńczy kolejny rozwód z Burtonem

^Ki Ikulet n i związek zRichard emwycżerpał Liz— zaczęta tyć, pić i histeryzować. Próbuje walczyć z tym wszystkim, jednak 
rozwód z Warnerem wisi na włosku. Dochodzi do niego w 1982 roku. W tym czasie Burton umiera, wyczerpany alkoho l- 
zmem, w Szwajcarii. Po jego śmierci Elizabeth jeszcze raz próbuje się leczyc w elitarnej klinice Betty I- ord.
' Kończy kurację i poznaje kolejnego miliardera Malcolma Forbesa. Ten traktuje ją z nabozenstwem — sypią się klejnoty, 
podróże, bankiety. Niestety Forbes umiera — Liz po raz kolejny trafia do kliniki, 

l am poznaje Larry’ego Fortensky’ego, który od paru miesięcy jest jej ostatnim mężem. Na razie.

m m .

Kiepska piosenkarka kabaretowa zyskała miliony 
wyznawców jako pastor założonego przez siebie Kościoła Miłości

merykański mit pucybuta, który zostaje milionerem chyba nigdy nie przestanie być aktualny. Przynajmniej za 
Oceanem. Raz po raz pojawia się tam bowiem ktoś kto robi karierę w takim właśnie stylu I tak nowym guru 

LAmerykanów (a właściwie przede wszystkim Amerykanek) jest Marianna Wilhamson, pastor Kościoła Miłości.

leczy wszystko — od opętania przez diabla po AIDS.
Nie da śię ukryć, ż.e nowej religii i jej twórczyni mocno przysłużyła się znana i ekstrawagancka aktorka, Elizabeth Taylor. 

Jesienią ubiegłego roku właśnie Mariannę Williamson wybrała ona na pastora, który więzami małżeńskimi połączyłją z Larry in 
Fortenskym, najnowszym faworytem kapryśnej supergwiazdy Hollywood. To właśnie po tym wydarzeniu, obesłanym przez 
amerykańską prasę “ślubem stulecia”, kościółek w Los Angeles przeżył prawdziwe oblężenie, a do wyznawców Kościoła Miłości 
dołączyły takie sławy jak Woody Allen i Shirley Mac Laine, Liza Minneli, czy Antony Perkins. . . . .

Marianna Williamson głosi, żc miłość leczy wszystkie choroby. Wzywa do powrotu do miłości, bo jeśli będziemy ko . 
narodzimy się na nowo”. Takie jest też przesłanie książki “A Return To Love”, która ukazała się niedawno i od kilku tygodni 
utrzymuje sie na pierwszym miejscu wśród amerykańskich bestsellerów. Pani pastor bowiem me tylko potrafi p.ękmc: mowie 
o miłości, ale i umie zadbać o swoje interesy. Widząc więc co się święci, załozyła własną firmę wydawniczą Cud , za 
nośrednictwem której wyda je książki własnego autorstwa oraz kasety z nagraniami swoich kazań.

I jest to prawdziwy “cud” w stylu amerykańskim. 39-letnia “cudotwórczym” potrafiła bowiem doskonale wyczuc koniunkturę 
na powrót do uczuć. Łatwo jest mówić o potrzebie powrotu do prawdziwej miłości w sytuacji pewnego przesytu konsumpcyj-
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L e k a r z e  so w ie c c y  w  m a ju  
1 9 4 5  r o k u  d o k o n a li  se k c ji  
sp a lo n y c h  z w ło k  A d o lfa  H it­
le r a . S tw ie r d z ili , że  w  m o sz -  
n ie  w o d z a  z n a jd u je  s ię  ty lk o  
je d n o  ją d r o .

A dolf miał siedmioro rodzeństwa.
Czworo zmarło przedwcześnie, 
dwoje było niedorozwiniętych 

umysłowo. Rodzice przyszłego kata,
Alojzy i Klara byli blisko spokrewnieni.
Aby zawrzeć związek małżeński musieli uzyskać specjalną dyspensę ko­
ścielną. Ojciec Adolfa był panieńskim dzieckiem babki, Anny Marii Schic- 
klgruber. Uwiódł ją syn bogatego Żyda, u którego pracowała. Alojzy był 
prawdopodobnie owocem tego romansu.

Tak więc Adolf Hitler miar zagmatwane pochodzenie, jedno jądro i 
miliony ofiar na sumieniu. Zanim jednak to wszystko trafiło do publicznej 
wiadomości wizerunek Hitlera rozpływał się pomiędzy faktem i plotką. 
Mówiono o jego dewiacjach! koprofilu* sadyzmie, homoseksualizmie. Spe­
cjaliści twierdzą jednak, że szaleństwo Fuhrera nie musiało dominować

również w sferze seksualnej. Zdaniem niektórych seksuologów wiele da­
nych potwierdza jego zdolność do normalnego, trwałego związku z kobie­
tą. Inni utrzymują, że to tylko powierzchowne złudzenie, zaś rzeczywiste 
życie seksualne Hitlera było pełne skrajności — od spokojnych, przelot­
nych fascynacji do związków kierujących się z czasem w stronę różnego 
rodzaju patologii. Przyczyny dewiacyjnych skłonności są zapew ne bardzo 
złożone i jednocześnie trudne do ustalenia.

Wariant mówiący o homoseksualizmie Hitlera dementował jego przyja­
ciel, Albert Speer przyznając jednocześnie, że Fiihrer potrzebował czasa­
mi narkotyków lub łagodniejszych środków pobudzających, aby pomóc 
sobie w koncentracji niezbędnej do osiągnięcia pełni przeżyć. Zdaniem 
Speera wynikało to raczej z doraźnej niedyspozycji czy przemęczenia. 
Glenn B. Infeld w swej pracy o intymnym życiu Hitlera powołuje się na 
opinię żyjących jeszcze nałożnic Adolfa, które mówią, że “umiał on docenić 
i zrozumieć ciało kobiety”. Wzmianka o homoseksualizmie wywołuje ich 
śmiech.

W latach trzydziestych psychiatrzy związani z niemieckim podziemiem 
antyhitlerowskim lansowali pogląd, że charakterystyczna pozycja jaką 
Hitler przyjmuje publicznie czyli sztywna postawa z rękami ułożonymi na 
genitaliach świadczy o jego impotencji. Mawiano, że “Hitler ukrywa 
ostatniego bezrobotnego członka Trzeciej Rzeszy”. Tezę o impotencji 
również obalają kobiety, twierdzą, że jest wiele tajemnic, które mogłyby 
ujawnić, ale na pewno nie należy do nicli impotencja ich kochanka.

Pierwszą “historyczną” miłością Fiihrera była Angela “Geli" Raubal, 
piękna, czarnowłosa córka jego przyrodniej siostry. We wrześniu 1929 
roku dwudziestojednoletnia “Geli" przyjechała do matki Hitlera, która 
prow adziła jego dom przy Prinzregentplatz w Monachium. Czterdziesto­
letni wówczas “wujek” "przejął opiekę nad siostrzenicą, wyznaczył jej 
sypialnię przylegającą do swojej i postawił straże. “Geli” musiała czuć się 
zniewolona, mimo to schlebiała jej uwaga z jaką goryle “wujka” strzegli 
jej dniem i nocą. Hitler chętnie pokazy wał ją publicznie jako swoją 
siostrzenicę, prywatnie zaś był chorobliwie uzależniony od jej młodego 
ciała. Ów zwią­
zek trwał dwa 
lata. Wreszcie 
“Geli”, znużona 
kapryśnym ko­
chankiem, zdra­
dzająca go z szo­
ferem Emilem 
Mauricim, w 
1931 roku prze­
strzeliła sobie 
serce kulą z pi­
stoletu marki 
Walthur, kali­
ber 6,35 milime­
tra. Jak twier­
dzą świadkowie, 
po śmierci ko­
chanki Hitler 
długo nie mógł 
dojść do siebie, 
popadł w ciężką 
depresję i kilka­
krotnie usiłował 
popełnić samo­
bójstwo, za każ­
dym razem po­
wstrzymywany
przez pilnujących go bez przerwy w tym czasie współpracow ników.

W połowie lat trzy dziestych w życiu Hitlera pojaw iła się 29-letnia Renata 
Muller - popularna gwiazda ówczesnego kina niemieckiego. Typowa 
A ryjka, niebieskooka blondy nka staw iła się na “służbowo” wyznaczone 
spotkanie intymne. Randka okazała się pierwszą z licznych spędzonych 
wspólnie nocy. W 1937 roku romans nagle się rozpadł. Renata w tajemni­
czych okolicznościach wypadła z okna swojego mieszkania na wysokości 
12 metrów. Później okazało się, że w tajemnicy przed wodzem, miała 
kochanka pochodzenia żydowskiego.

W 1939 roku inna kochanka Hitlera, Angielka Unity Mitford strzeliła do 
siebie z pistoletu tak “nieprofesjonalnie”, że z kulą w czaszce przez najbliż­
szych dziewięć lat prowadziła zupełnie niedołężną, biologiczną egzystencję.

W tym samym roku Suzi Lipteur zaproszona do apartamentów Hitlera 
przez jego goryli, powiesiła się nazajutrz po spędzonej z nim nocy.

Ale najbardziej znaną, najbardziej uprzywilejowaną towarzyszką 
Fuhrera była młodsza od niego o 23 lata Ewa Braun. Pojawiła się przy nim 
jako pocicszyeiclka po “Geli". Zamieszkali razem w 1932 roku. Zdrowa, 
wygimnastykowana, piękna i prymitywna Bawarka była idealną kochan­
ką dla targanego tajemniczymi pasjami Hitlera. Przy całej swej krzepie 
miała jedną wadę budowy— zbyt małą pochwę. Po zdobyciu przez Adolfa 
pełni władzy w Niemczech czym prędzej przeszła zabieg korekcyjny. Jej 
szczodrze opłacany ginekolog zginął w wypadku samochodowym tuż po
zakończeniu kuracji.

Ewa rzadko pojawiała się z nim publicznie. Osoby znające ich bliżej 
utrzymywały, że w ciągu całych miesięcy Hitler spędzał z nią tylko tyle 
czasu, ile trzeba było na odbycie stosunku seksualnego. Znalazło to nieja­
kie potwierdzenie w jej notatkach osobistych. “Nawet nie zdejmuje butów, 
a często w ogóle nic idziemy do łóżka. Robimy to na podłodze. To go bardzo 
podnieca” — pisała.

W wolnych chw ilach Hitler lubił ją rozbierać. Chodziła nago po miesz­
kaniu, a on fotografował— szczególnie chętnie utrw alal na kliszy zbliżenia 
pośladków. Mimo kłopotliwości tego związku Ewa była oddana i wierna 
swojemu kochankowi. Z własnej woli przyjechała do Berlina w chwili, 
kiedy Trzecia Rzesza, jedyne dziecko Adolfa już dogorywała.

Adolf Hitler poślubił Ewę Braun o świcie 29 kwietnia 1945 roku, gdy 
Rosjanie zajmowali miasto. W' podróż poślubną wybrali się na tamten 
ćwiat — ona zażyła cyjanek potasu, on strzelił sobie w skroń.

Jacek  DYL
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W każdym Magazynie (piątek) i w każdym Weekendzie (sobota), zamieszczamy » 

blok łamigłówek — łatwych i trudniejszych oraz numerowany kupon. Z każdego 
bloku należy rozwiązać co najmniej jedną z proponowanych łamigłówek Każdy 
Czytelnik, który skompletuje w ten sposób rozwiązania i kupony z całego miesiąca I 
i prześle je do zielonogórskiej siedziby redakcji “Gazety Nowej" z dopiskiem “4 x '
10", weźmie udział w losowaniu jednej z czterech nagród po 10 milionów złotych.

~ Uwaga, w losowaniu biorą udział w y ł ą c z n i e  te osoby, które nadeślą komplet 3 
rozwiązań z całego miesiąca wraz z kuponami oznaczonymi kolejnymi numerami. 1 
Majowe kupony będą nosiły numery od I do 8, co oznacza, że należy rozwiązać 

|  osiem łamigłówek z kolejnych wydań.
Jedna osoba może nadesłać nieograniczoną liczbę kompletów kuponów.
Rozwiązania prosimy przesyłać łącznie tylko raz w miesiącu z dołączonymi ( 

kuponami ze wszystkich wydań Magazynu i Weekendu.
|  Nagrody zostaną rozlosowane do dziesiątego każdego miesiąca, a wyniki opubli- I 
J kujemy w Weekendzie.
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R O Z W I Ą Z A N I E

K r z y ż ó w k a
p a n o ra m iczn a
Po wpisaniu wyrazów 

litery ustawione w kolej­
ności od I do 11 utworzą 
końcowe rozwiązanie - 
przysłowie polskie.

CEM

S Z C Z E G Ó L N Y

K W A D R A T

M A G I C Z N Y

W kółka figury należy wpisać 
kolejne liczby od I do 16 tak, aby 
w każdym rzędzie, każdej kolum­
nie, na obu przekątnych i na dzie­
więciu okręgach dały sumę 34.

Liczby 1, 5, 6, 9 i !3 znajdują 
się już we właściwych kółkach.

“M”

K r z y ż ó w k a
p a n o ra m ic zn a
Po wpisaniu wyrazów 

litery ustawione w kolej­
ności od 1 do 17 utworzą 
końcowe rozwiązanie - 
przysłowie.
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W każdym odgadniętym 

wyrazie należy zmienić 
jedną literę na inną. 
Rozwiązanie o literach po­
czątkowych: S.M.B.W

“CEM”

Tydzień temu zamieściliśmy kilka porad praktycznych pani Da­
nuty Małkiewicz z Lubina. Jednocześnie prosiliśmy o kontakt 
nieśmiałego męża pani Danuty, która zapewniała nas, że małżonek 
jest kopalnią praktycznych doświadczeń, których nabrał w 22-let- 
niej karierze małżeńskiej. Pan Tadeusz Małkiewicz dał się przeko­
nać i oto publikujemy wybrane propozycje z jego mini-poradnika. 
Jak zwykle, czekamy na odzew innych, “praktycznych” czytelni­
ków.

M E B L E
Meble politurowane są bardzo wrażliwe na uszkodzenia, a szczególnie 

na tzw. odparzenia. Plamy od odparzeń powstają, gdy na takim meblu 
postawi się gorące naczynie, gdy się na nim prasuje, wyleje gorącą wodę, 
tłuszcz, alkohol —  wystarczy też postawić kieliszek mokry od wódki. 
Politurę można też zniszczyć, myjąc ją  wodą z mydłem, wycierając 
terpentyną itp. (mgr inż. Irena Gumowska).
♦  Plamy (białe) powstałe w wyniku postawienia na meblu gorącego 
naczynia można zlikwidować papką i  soli i oliwy z oliwek, którą 
pokrywa się splamioną powierzchnię na 3 godziny. Plamy te można 
usunąć również przez pocieranie tamponem maczanym woleju jadal­
nym i grubej soli kuchennej.
♦  Meble polerowane tracą plamy, gdy myjemy je  w wodzie od 
kwaśnej kapusty.
♦  Świeże plamy z jasnej politury można zmyć ciepłym, jasnym 
piwem. Gdy wyschnie, wypolerować miękkim gałgankiem przy po­
mocy odrobiny jasnego wosku.
^  Lakier na politurowanym stole zwilżamy ciepłą wodą i wycieramy 
flanelą zmoczoną roztworem pół na pół: olej lniany i terpentyna.
♦  Plamy z kompotu, soku czy alkoholu na meblach politurowanych 

usuwają fusy z kawy prawdziwej lub zbożowej. Pokrywa się nimi 
plamy i pociera szmatką do skutku. Wilgotne miejsca osuszamy i 
polerujemy do połysku.
♦  Plamę z atramentu na politurowanym meblu zmywamy soląszcza- 
wikową. Gdy drewno wyschnie; należy przetrzeć ślady i okolice 
drobnoziarnistym papierem ściernym, pomalować wyczyszczone 
miejsce tarbą pod kolor mebla, a gdy wyschnie nałożyć politurę i 
wypolerować.
♦  Ślady pozostawione przez owady na meblach politurowanych moż­
na usunąć przez pocieranie szmatką zwilżoną octem.
♦  Siady po pająkach, muchach i innych owadach, plamy z tłuszczu, 
stearyny ustępują po umyciu ciepłą wodą z detergentem z dodatkiem 
amoniaku (na litr wody — 2 łyżki amoniaku).
♦  Plamy z tłuszczu na meblach lub drewnianej podłodze pokrywa się na 
24 godziny grubą warstwą soli lub talku. Po tym czasie usuwamy sól lub 
talk, a powierzchnię polerujemy miękką wełnianą szmatką. Przy zestarza­
łych plamach z tłuszczu nakłada się papkę z magnezji i terpentyny. Zabieg 
można powtórzyć kilkakrotnie aż do skutku. Po wyschnięciu proszek 
zbieramy, a powierzchnię polerujemy.
♦  Plamy na meblach malowanych farbą (emulsyjną, olejną, lakierem) 

zmywa się ciepłą wodą z mydłem (proszkiem lub jakimś detergen­
tem) z dodatkiem amoniaku ( I łyżka stołowa na 1 litr ciepłej wody). 
Myte powierzchnie należy następnie spłukać wodą i wytrzeć do sucha.
♦  Na malowanych stołach czy parapetach okiennych nieraz powstają 
matowe plamy z wody. Można je  usuwać mieszaniną oliwy z dodat­
kiem białego wosku (do 20 gramów oliwy dolewa się 2 gramy 
roztopionego białego wosku). Pocierać zaplamione miejsce ścierecz- 
ką, zmoczoną w tej mieszaninie (mgr inż. I.Gumowska).
♦  Siady brudnych palców na drzwiach czy meblach malowanych 

olejno można usunąć, pocierając połówką świeżo przekrojonego 
ziemniaka.
♦  Plamy z wody na drewnianych powierzchniach wysuszamy i czy­
ścimy mieszaniną terpentyny i denaturatu w proporcji 3:1. Zmoczo­
ną w płynie szmatką czyścimy zaplamione miejsce w kierunku słoi 
drewna.

UWAGA: Nie czyścimy w ten sposób mebli politurowanych i lakie­
rowanych.

POWIEM Cl CO

Nie bój się 
-  zbadaj się

Coraz częściej w naszych spotkaniach z medycyną 
stajemy zaskoczeni i zakłopotani swoją niewiedzą. Le­
karz końca naszego wieku nie tylko słucha nas fonen- 
doskopem, czyli popularną "słuchawką”, nie tylko 
ogląda gardło i mierzy ciśnienie, ale ma do swojej 
dyspozycji supernowoczesną aparaturę medyczną. 
Dzięki niej zwiększyły się możliwości diagnozowania, 
ale również pogłębiła się dezorientacja i lęk pacjenta. 
Otrzymując skierowanie na badanie nie zawsze wiemy, 
na czym będzie ono polegało: czy jest bolesne, nieprzy­
jemne, jak należy się do niego przygotować. A potem, 
gdy już. odbieramy wyniki badań zastanawiamy się czy 
są prawidłowe.

O opracowanie “małego przewodnika" po najczę­
ściej stosowanych badaniach poprosiliśmy jednego z 
gorzowskich lekarzy.

Badania morfologiczne krwi
Służą oznaczeniu stężenia hemoglobiny. liczby krwi 

nek czerwonych, białych i płytkowych, wskaźnika 
hematokrytowego, wskaźnika barwnego, procentowe­
go składu krwinek białych oraz ocenie rozmazu. 

Prawidłowe wyniki:
u mężczyzn ok. 16 g/litr 
u kobiet ok. 14 g/litr
u mężczyzn

ok. 5,4 mln/mnr 
u kobiet ok. 4,5 mln/mm3 

7.000-10.000
----- -------  150.000-350.000

Tu podano górne wartości, zwykle są one nieco 
mniejsze i do lekarza należy ocena czy mamy do czy­
nienia z niedokrwistością, małopłytkowością itd.

W skaźnik hematokrytowy to objętość zbitych 
krwinek czerwonych w 100 ml pełnej krwi. Prawidło­
we wartości:
dla mężczyzn 40-50%
dla kobiet 37-47%
dla dzieci i młodzieży 35-40%
dla noworodków 44-62%

Obniżone wartości świadczą o niedokrwistości, pod­
wyższone — np. o odwodnieniu.

Rozmaz polega na rozprowadzeniu kropli krwi na 
szkiełku mikroskopowym, zabarwieniu jej i ocenie 
morfologii krwinek czerwonych, białych i płytkowych 
oraz obliczeniu procentowego składu krwinek białych, 
czyli stosunku limfocytów do granulocytów i monocy- 
tów oraz poszczególnych form granulocytów. To bada­

Hemoglobina 

Krwinki czerwone

Krwinki białe 
Płytki krwi

nie służy postawieniu diagnozy chorób krwi. Na po­
branie krwi udajemy się na czczo.

Posiew krwi
Polega na pobraniu krwi i następnie inkubowaniu jej 

na odpowiednich pożywkach w celu stwierdzenia za­
każenia, a więc znalezieniu bakterii krążących we krwi.

Badanie OB
OB, czyli odczyn Biernackiego, określa szybkość 

opadania krwinek czerwonych. Zjawisko zmiennej 
szybkości opadania krwinek czerwonych poza ustro­
jem w naczyniu szklanym zauwazył w 1897 roku polski 
uczony Edmund Biernacki. Zjawisko to do dzisiaj nie 
zostało wyjaśnione, chociaż na jego temat istnieje wie­
le hipotez. Opadanie ulega przyspieszeniu w stanach 
zapalnych i różnorodnych zakażeniach, zaburzeniach 
białkowych i przy nowotworach.

Na pobranie krwi udajemy się na czczo.

Badania biochemiczne krwi
Cukier — W zależności od metody badania prawid­

łowe wartości kształtują się w granicach od 100 do 200 
mg proc. Zwiększone wartości mają miejsce przy cu­
krzycy.

Cholesterol — Prawidłowe wartości do 250 mg proc. 
Podwyższone wartości mogą świadczyć o zaburze­
niach gospodarki tłuszczowców, np, w miażdżycy.

Mocznik — Prawidłowo 45 mg proc. Podwyższona 
świadczy o niewydolności nerek.

Kreatynina — Prawidłowa zawartość do 1,1 mg 
proc.

Na badanie idziemy na czczo.

Badanie moczu
Przy odczytywaniu wyników bierze się pod uwagę: 

barwę (prawidłowa — żółta), odczyn (kwaśny), ciężar 
właściwy (około 1020), przejrzystość (w normie — 
zupełna).

Że składu chemicznego poszukuje się: białka (jego 
pojawienie się świadczy o stanach zapalnych lub usz­
kodzeniu nerek), cukru (świadczy o cukrzycy), ciał 
ketonowych (nadmiar występuje przy uszkodzeniu 
miąższu wątroby lub niedokrwistości), kwasów żółcio­
wych oraz krwi (w ostrym zapaleniu nerek lub kamicy 
moczowej).

Rozróżnia się też elementy morfotyczne: moczany, 
węglany, fosforany, szczawiany, florę bakteryjną, 
krwinki białe i czerwone, śluz, wałeczki. W normal­
nych warunkach elementy morfotyczne występują w 
znikomych ilościach lub nie występują wcale.

Niekiedy dokonuje się posiewu moczu dla stwierdze­
nia charakteru zakażenia.

Mocz należy pobrać do badania rano, tuż po obudze­
niu (tzw. pierwszy z nocy). Kobiety ze środkowego 
strumienia czyli nie w fazie pierwszej, po dokładnym 
podmyciu się.

Badanie kału
Przeprowadza się je dla stwierdzenia pasożytnictwa 

i dla określenia zawartych w nim elementów, które 
mogą zmieniać się w zależności od schorzenia. W 
badaniu mikroskopowym wyszczególnia się np. nie- 
trawione resztki pokarmowe, jaja i cysty pasożytów.

Badania kontrastowe
To badania radiologiczne z użyciem środków cieniu­

jących.

Cholecystografia
Metoda radiologiczna służąca badaniu pęcherzyka 

żółciowego po wypełnieniu go środkiem cieniującym 
w celu ujawnienia np. złogów.

Cholangiografia
Uwidocznienie dróg żółciowych. Przy skierowaniu 

pacjenta poucza się o sposobie przygotowania do ba­
dania (czas spożycia kontrastu doustnego, wykonanie 
czyszczącej lewatywy, ewentualnie przyjęcie leków 
powodujących odgazowanie).

Na badanie udajemy się na czczo.

Sonda dwunastnicza

Badania radiologiczne 
przewodu pokarmowego

Przełyku, żołądka i dwunastnicy — wykonuje się je 
pizy użyciu soli baru podawanej bezpośrednio w cza­
sie badania. Służą one uwidocznieniu schorzeń tych 
narządów (np. nowotwory, owrzodzenia, ciała obce).

Na badanie udajemy się na czczo.
Wlew doodbytniczy — wykonuje się w celu uwido- 

cznieniajelita grubego. Badanie to polega na wlewaniu 
soli baru w postaci niejako lewatywy doodbytniczo. Na Amnioskoniil 
badanie należy przyjść na czczo i po wykonaniu lewa- 
ty wy. J

Polega na wprowadzeniu sondy do dwunastnicy i 
pobraniu żółci spływającej do dwunastnicy. Pozwala 
na diagnostykę chorób dróg żółciowych, stanów zapal­
nych czy stwierdzenie zakażenia lamblią. Na badanie 
przychodzimy na czczo.

USG
Badanie zwane ultrasonografią polega na wykorzy­

staniu zjawiska ultradźwięków, które odbijają się od 
badanych struktur i rzutują na ekranie. Dzięki ultraso- 
nogratii możemy obejrzeć serce, narządy jamy brzusz­
nej czy ciężarną macicę.

Dzięki USG można wykryć, czy płód w łonie matki 
rozwija się prawidłowo. Już. w 5 tygodniu ciąży widać 
na ekranie pęcherzyk płodowy w powiększonej maci­
cy.

W późniejszym czasie można stwierdzić niektóre 
wady wrodzone płodu: mózgu, serca, narządów jamy 
brzusznej (np. układu moczowego) czy też rozszczep 
kręgosłupa.

Na podstawie wymiarów płodu wnioskuje się o jego 
wadze (przy określeniu wagi okołoporodowej najbar­
dziej miarodajny jest obwód brzucha płodu). Przy ciąży 
przenoszonej USG jest bezinwazyjne, tzn. nie przynosi 
żadnych ujemnych skutków.

Badania promieniotwórcze
Polegają na tym, że pacjentowi podaje się odpowied­

nie pierwiastki promieniotwórcze (np.jod przy badaniu 
tarczycy) a pierwiastki te są wybiórczo pochłaniane 
przez dany narząd. Następnie wykonuje się jakby zdję­
cie tego narządu — powstaje mapa pokazująca jego 
wysycenie tym pierwiastkiem (np. tam, gdzie jod gro­
madzi się nadmiernie, może występować guzek tarczy­
cy).

Badanie szpiku kostnego
Polega na pobraniu drogą nakłucia z mostka albo z 

grzebienia kości biodrowej szpiku kostnego za pomocą 
specjalnej igły. Bada się rozmazy szpiku w celu okre­
ślenia chorób krwi. Otrzymany wynik to ilościowe 
przedstawienie poszczególnych komórek jądrzastych 
szpiku kostnego.

Biopsje narządów
Tak określa się pobranie wycinka z chorego narządu. 

Wycinki barwi się odpowiednimi preparatami i ogląda 
pod mikroskopem, wskazując nieprawidłowe cechy.

Pobranie wycinków służy postawieniu właściwej 
diagnozy. Nakłuwać można np. wątrobę, nerki, śle­
dzionę, sutki, węzły chłonne a nawet pobierać wycinki 
z mięśnia sercowego.

Cewnikowanie serca

Badania rentgenowskie
Bez przygotowania udajemy się na prześwietlenie 

klatki piersiowej (dla diagnostyki chorób pluć i serca)
czy zębów.

Urografia
Badanie kontrastowe dróg moczowych. Podaje się 

kontrast dożylny. Przygotowanie badania polega na 
wykonaniu lewatywy i wzięciu leków odgazowują­
cych. Na badanie przychodzimy na czczo.

Do badań kontrastowych należą także wykonywane 
rzadziej: arteriografia (badanie naczyń) i bronchografia 
(badanie oskrzeli).

EKG
Elektrokardiografia to badanie polegające na reje­

strowaniu prądów czynnościowych serca. Badanie re­
jestrujące rytmy serca, miejsce powstawania niepra­
widłowych bodźców, stan ukrwienia mięśnia sercowe­
go, w tym zawał. Wykonuje się badanie spoczynkowe 
i powysiłkowe. Na badanie przychodzimy bez przygo­
towania, a interpretację wyniku pozostawiamy leka­
rzowi.

EEG
Eleklroencetalogratia służy rejestracji prądów czyn­

nościowych mózgu. Specjalna aparatura za pośrednic­
twem odpowiednio ustawionych elektrod odprowadza 
potencjały mózgowe z powierzchni czaszki. Zostają 
one zarejestrowane na taśmie w postaci fal o różnej 
częstotliwości i amplitudzie. Odchylenia od normy 
mogą wskazywać na umiejscowienie zmian chorobo­
wych w mózgu (np. w przypadkach guzów czy ognisk 
zapalnych). W niektórych chorobach, jak np. w pada­
czce, charakter zmian w zapisie EEG ma decydujące 
znaczenie w rozpoznaniu. Do badania nie musimy się 
w szczególny sposób przygotowy wać.

Sonda żołądka
Dość nieprzyjemne badanie polegające na wprowa­

dzeniu sondy do żołądka i pobraniu treści żołądkowej 
dla określenia kwasoty soku żołądkowego. Na badanie 
przychodzimy na czczo.

Wziernikowe badanie kobiety ciężarnej, przeprowa­
dzane zći pomocą specjalnego aparatu (amnioskopu), 
które ma na celu ocenę ilości i zabarwienia wód płodo­
wych. Ten ogląd ułatwia postawienie diagnozy, czy 
łożysko jest w dalszym ciągu wydolne i czy nie wystę­
puje zagrożenie niedotlenienia płodu.

Badanie cytologiczne
Polega na oglądaniu pod mikroskopem komórek na­

błonkowych pobranych z szyjki macicy w trakcie ba­
dania ginekologicznego. Dzięki temu prostemu bada­
niu można szybko określić czy np. występująca nadżer­
ka jest spowodowana tylko stanem zapalnym czy w grę 
wchodzą stany poważniejsze — przedrakowe lub no­
wotworowe. Badanie cytologiczne ma na celu jak naj­
wcześniejsze wykrywanie stanów chorobowych, za­
grożeń rakiem.

Dzięki badaniom cytologicznym tzw. hormonalnym 
można w przybliżeniu określić, czy funkcje wydzielni- 
cze jajników są prawidłowe. Ma to znaczenie u mło­
dych kobiet miesiączkujących nieregularnie lub w 
przypadku nieprawidłowego przebiegu ciąży.

Na wyniku badania cytologicznego określona jest 
grupa cytologiczna. Grup tych jest pięć. Tylko grupa I 
nie wymaga konsultacji z ginekologiem, bo w ten 
sposób określony jest prawidłowy stan szyjki macicy. 
Pozostałe grupy winny być zinterpretowane przez le­
karza.

Badanie dna oka
Dzięki niemu okulista może dokładnie obejrzeć siat­

kówkę. Ma ono na celu diagnozowanie chorób siat­
kówki i nerwu wzrokowego. Służy nie tylko okulisty­
ce, ale np. neurologii, bowiem na tarczy nerwu wzro­
kowego można obejrzeć wzmożone ciśnienie śródcza- 
szkowe. Jest to badanie wspomagające m.in. rozpozna­
nie guzów mózgu i wylewów śródczaszkowych. Dzię­
ki niemu można też określić stopień zaawansowania 
nadciśnienia i cukrzycy, zleca więc je niekiedy także 
internista. ’

Jest to badanie kardiologiczne, polegające na wpro­
wadzeniu cewników przez naczynia obwodowe dla 
określenia ciśnienia panującego w poszczególnych ja­
mach serca, pobierania próbek krwi z jam dla określe­
nia tlenu i dwutlenku węgla (przy pewnych chorobach 
serca żmienia się wysycenie). Metodą cewnikowania 
serca można wykonać rozszerzone badania ekg, bada­
jąc potencjały elektryczne na różnych poziomach ser­
ca, oraz — co bardzo ważne — implatować elektrody, 
które następnie są łączone z tzw. rozrusznikiem (jest to 
metoda leczenia zaburzeń pracy serca).

Gastroskopia
Należy do grupy badań, które określić można jako 

wziernikowanie narządów wewnętrznych, dziś znacz­
nie łatwiejszych do wykonywania, gdyż współczesna 
medycyna dysponuje światłowodami, składającymi się 
z cienkich nitek szklanych, dzięki którym można 
oświetlić dany narząd badając go. Wziernikowaniu 
służą fiberoskopy, które są giętkie, w przeciwieństwie 
do dawnych sztywnych rur, niewygodnych zarówno 
dla lekarza, jak i pacjenta.

Laparoskopia
Oglądanie jamy brzusznej przez nakłucie i wprowa­

dzenie odpowiedniego przyrządu. Umożliwia rozpo­
znawanie niektórych schorzeń wątroby, pęcherzyka 
żółciowego. Podczas badania możliwe jest pobranie 
wycinków.

Mediastinoskopia
Naklócie śródpiersia i pobranie wycinków do badań 

histopatologicznych.

Rektoskopia
Oglądanie odbytnicy na długości 20-30 cm przy po­

mocy rektoskopu, czyli wziernikadoodbytniczego. Ba­
danie ma na celu ustalenie zmian chorobowych. Przy 
pomocy giętkiego fiberoskopu można obejrzeć nawet 
całe jelito grube. W czasie badania można też pobierać 
wycinki do badań mikroskopowych.

*
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Do odważnych świat należy.

C zym jest moda, jeśli nie łamaniem konwe­
ncji? A modny i zarazem elegancki męż­
czyzna musi tego lata złamać tradycję. 1 to 

dwukrotnie. Po pierwsze — zakładając spodnie 
■kończące się w okolicach kolan, nie kostek. Po 
drugie — gdy wybierze się w nich nie na nie­
dzielny spacer, tylko do pracy. Być może nie na 
spotkanie, podczas którego podpisze kontrakty z 
sumami o ośmiu zerach, ale każdego innego dnia. 
Zresztą od góry-prezentuje się bardzo umiarko­

wanie. Włosy ma sta­
rannie wy strzyżone, 
blisko głowy, trochę 
jakby przylizane. Je­
śli ktoś chce, pokryte 
brylantyną, także 
modną za sprawą 
tegorocznego hisz­
pańskiego lata. W 
każdym razie fryzura 
nie fruwa wokół gło­
wy.

Marynarka nie 
uległa wielkim zmia­
nom. Nie musi być 
koniecznie dwurzę­
dowa, a jeśli guziki 
stoją w jednym rzę­
dzie, to niekoniecz­
nie trzy. Tak napra­
wdę, nikt nie powi­
nien bezkrytycznie 
ulegać nakazom mo­
dy, a z propozycji 
projektantów wybie­
rać to co zdobi. Tru­
izm'? Praktyka spra­
wia wiele kłopotów, 
efekty bywają za­
bawne. Tymczasem' 
drobnymi oszustwa­
mi — doradza Ber-

Fot. Andrzej Burzyński nalx* Hanaoka —- 
można zatuszować

błędy natury. Pamiętając o złudzeniu optycz­
nym, perspektywie... Stąd dowolna ilość guzi­
ków w marynarce, obfitość materiału \v spod­
niach, nawet długość bermudów. Wysokim koń­
czą się nad kolanem, niscy noszą odrobinę dłuższe. 
Mankiet także skraca sylwetkę. Za to wszyscy, bez 
wyjątku, noszą spodnie płócienne: lniane; baweł­
niane, ewentualnie z wełnianego tropiku.

Do takich właśnie spodni najlepiej pasują san­
dały, espadryle. trepy. Jeśli tzw. porządne obu­

wie, to mokasyny, plecionki. Ciekawe ilu panów 
znajdzie w sobie tyle śmiałości, by założyć to co 
najbardziej awangardowe, czyli marynarkę na 
gołe ciało? Odważnie i praktycznie, bo w ten 
sposób jeden problem garderobiany — koszula, 
został wyeliminowany. Charakterystyczną cechą 
— sylwetki i osobowości — na najbliższe mie­
siące będzie luz i swoboda. Odchodzi w zapo­
mnienie mężczyzna sztywny, spięty i... zapięty 
na ostatni guzik. Pojawia się czarujący nie­
uchwytnym luzem, dającą się wyczuć fantazją. 
Nawet podczas wyjątkowo wielkiej gali. O wra­
żeniu decydują szczegóły, kieszonka po lewej 
stronie mary narki jest po to, by coś w nią włożyć. 
Krawat można nosić na różne sposoby, także 
jako kolorystyczny akcent przerzucony wokół 
szyi. Jedno co się zdecydowanie zmienia, to sze­
rokość krawatów. Nowy ma co najmniej 10 cm 
szerokości u dołu. Jeżeli*ktoś nie chce się rozstać 
ze szczególnie ulubionymi ale wąskimi, nie mu­
si! Zamiast jednego wiąże dwa. Dlaczego nie?

Zresztą część koszul proponowanych przez 
Bernarda Hanaokę nie wymaga krawatów. Mają 
kryte zapięcia, to znów stójki albo dopinany koł­
nierzyk. O kolorach pisać nie będę, bo nosi się 
wszystkie, o ile mieszczą Się w gamie zachodzą­
cego słońca. Wystarczy wieczorem spojrzeć 
przez okno i już jest bezpłatna propozycja na 
dzień następny. Drobna uwaga; mimo iż w pale­
cie mieszczą się złocistości i błysk, w tkaninie też 
jest modny, to złocistą koszulę lepiej odłożyć na 
specjalną okazję.

Dla estetów, przywiązujących dużą wagę do 
. drobiazgów, kilka szczegółów, podpatrzonych u 

projektanta. Łańcuszek można wykorzystaćjako 
fantazyjne mocowanie krawata, spinki nosić nie 
tylko przy mankietach, ale pod szyją w charakte- 

• rze broszy. Przy okazji wypada przypomnieć, że 
szlufki u spodni wymyślono po to, by wciągnąć 
w nie pasek.

Anka
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1300 tys., przy zało­
żeniu, że rezygnuje­
my z pelerynki.

Do wydatków zwią­
zanych zodpowiednim 
wyglądem dziecka do­
łączają się jeszcze inne 
koszty, tym razem uza­
leżnione nie od płci po­
tomka, ale od zwycza­
jów przyjętych w para­
fii. Dziecko musi bo­
wiem posiadać: książe­
czkę do nabożeństwa,

gości mamy około dwudziestu (jedni i drudzy 
dziadkowie, rodzice chrzestni z małżonkami i 
dziećmi, ciotki, wujkowie, rzadziej przyjaciele 
domu), podajemy im obiad (rosół, kurczaki, 
kotlety schabowe itd.), później kawę i ciasta, 
niekiedy także kolację. Koszty zależne są od 
tego, gdzie odbędzie się przyjęcie, ile osób 

• zasiądzie przy stole i co się na nim znajdzie. 
Można jednak przyjąć kwotę od dwóch do czte­
rech milionów. Oczywiście przy założeniu, że 
przestrzegamy zakazu i nie podajemy alkoholu.

Majowa niedziela naszego dziecka kosztuje 
. więc około 4-5 milionów złotych. Kwota ta nie 

powinna nas jednak przerażać, ponieważ także

W  majowe niedziele po ulicach uro­
czyście stąpają dziewczynki w bia­
łych powłóczystych sukienkach i 

chłopcy w eleganckich garniturkaeh. Przed 
południem towarzyszą im równie pięknie 
odziani dorośli. Popołudnie dorośli spędza­
ją przy stole, a dzieci.brudzą swe ubranka 
na podwórku.

Do Pierwszej Komunii nasza pociecha 
przystępuje raz w życiu, uroczystość ta musi 
więc mieć odpowiednią oprawę, uzależnioną 
jednak od zamożności rodziców. Schodzenie 
poniżej pewnego, utrwalonego zwyczajem, 
poziomu bywa jednak źle widziane przez go­
ści i uważnie obserwujących imprezę sąsia­
dów.

Nasze wydatki zależą od tego, czy potomek 
jest dziewczynką, czy chłopcem. Kosztorys 
robimy lylko szacunkowy, przy dużej dozie 
cierpliwości w sklepowych wędrówkach 
można bowiem zmniejszyć wydatki. Dla 
dziewczynki kupujemy: sukienkę (cena od 
600 tys. zł. do 1200 tys., bywają nawet po 
5 milionów, ale używaną kupić można już 
za 400 tys.). wianek (300 tys.), buty, najle­
piej lakierki (100-200 tys.), rajstopy (7 tys.), 
rękawiczki (40 tys.) oraz ewentualnie, na wy­
padek gorszej pogody, pelerynkę (300 tys.). 
Gdy nasz potomek jest płci męskiej, wówczas 
nabyć musimy: garnitur (ceny bardzo zróżnico­
wane — od 400 do 700 tys., ale bywają rów­
nież droższe), koszulę (70-100 tys.). Co prze­
zorniejsze mamy zaopatrują swych synów w 
dwie koszule, słusznie przewidując, że ta pier­
wsza będzie po południu raczej nieświeża. Do 
koszuli dołożyć trzeba żabocik, muszkę lub 
krawat (30 tys.). Koszt bucików zależy od tego, 
czy do właściwej oprawy komunii syna wystar­
czą zwykłe czarne lub białe półbuty (100- 120 
tys.), ęzy też muszą to być błyszczące lakierki 
(około 300 tys. zł).

Średni koszt ubrania chłopca wynosi więc 
°koło 800 tys. złotych, a dziewczynki —  około

różaniec i świecę (razem około 50 tys.). W 
wielu parafiach panuje zwyczaj przekazy wania 
przez rodziców idących do komunii dzieci “da­
ru serca” na rzecz kościoła. Tu zróżnicowanie 
jest największe — od 50 tys. złotych, poprzez 
“co łaska” ("ale wszyscy dają nie mniej niż 150 
tysięcy"), po zobowiązanie rodziców do pokry­
cia kosztów pozłocenia kielicha mszalnego (po 
milionie złotych od rodziny). Ponadto rodzice 
sprzątają kościół i .ozdabiają go kwiatami. 
Przyjmijmy średnie koszty tego typu wydat­
ków w granicach 150 tys. złotych.

Po komunii uczestnicy uroczystości zasiadają 
do stołu. Jeszcze niedawno nietaktem było za­
praszanie gości na obiad do restauracji, dziś 
staje się to coraz bardziej powszechne. Z reguły

Fot. Marek Woźniak
goście ponieść muszą pewne wydatki. Jeżeli 
rodzice chrzestni należą do osób dość majęt­
nych, nasza pociecha liczyć może na prezent od 
każdego z nich w wysokości miliona złotych. 
Chłopiec ma szanse na aparat fotograficzny 
(700-900 tys.), a w przy dużej dozie szczęścia 
nawet na komputer (ok. 2 min). Dziewczynka 
może liczyć na złoty łańcuszek (300-500 tys.), 
pierścionek (300 tys.), albo kolczyki. Prawdo­
podobnie więc koszty się zwrócą, może nawet 
z nawiązką, tylko, że nie nam, lecz dziecku. My 
możemy liczyć tylko na to, że w kwietniu przy­
szłego roku odsprzedamy kolejnym komunij­
nym rodzicom garniturek albo sukienkę, jed­
nak trudno dziś.przewidzieć, za ile...

(m as)
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Jeszcze raz bunt w szkole. Collage w jakiejś 
zapadłej dziurze w Arizonie osiąga wprawdzie 
najlepsze wyniki w nauczaniu w całym stanie, ale 
dzieje się to wskutek matactw pani dyrektor— 
zamordystki. Przyjeżdża nowy uczeń z Nowego 
Jorku, czuje się obco w szkole i w domu też — 
urządza więc stację piracką, zaczyna głosić całą 
p r a w d ę  oraz puszcza muzykę rockową. 
Takiego programu jeszcze nie było ani w miaste­
czku, ani w okolicy; prawdziwe radio Wolna 
Ameryka.

W Stanach film mial wielkie wzięcie, u nas pra­
wdopodobnie będzie równie popularny. Czy jednak 
"Więcej czadu” (reż. Allan Moyle) stanie się dla 
naszej młodzieży filmem “kultowym”, jak kiedyś 
"Stowarzyszenie umarłych poetów”, trudno przewi­
dzieć. Tam było jednak trochę metafizyki, tu jest 
natomiast dość łopatologicznie wyłożony program 
uzdrowienia społeczeństwa i samorealizacji jedno­
stki. Kino amerykańskie często jednak miewa peda­
gogiczne zacięcie.

Oto, co myśli o nim młodzież jednej z zielonogór­
skich szkół średnich.

Mariola — Tojest film o tym, że młodzież chce 
się wyzwolić, żejest skorumpowana, i że chce mó­
wić brzydkie słowa.

Marek — W porządku, ale ideologia dopisywana 
do tego filmu, bo twierdzę, żejest ona dopisywana 
tojest to, iż jest to odpowiedź przeciwko amerykań­
skiemu systemowi nauczania i wychowania.

Mariola — Ten mtody człowiek buntuje się prze­
ciwko krajowi, przeciwko własnej nieśmiałości, 
przeciwko własnemu ciału i wreszcie przeciwko 
własnym rodzicom. On się buntuje przeciwko wszy­
stkiemu. Nie można powiedzieć, że jest to film 
wymierzony w Amerykę, lo jest film o ludziach.

Hanka— Ja byłam rozentuzjazmowana, strasznie 
mi się ten film podobał. Markowi on się nie podobał. 
Ale jemu on się nie podobał, ponieważ nie rozumie 
on problemów poruszanych w tym filmie. Może ten 
film cię nie dotyczy, może tobie się nic takiego nie 
zdarzyło.

Marek — To nie to. Wydaje mi się, że takich 
problemów w tej chwili nie ma. Nie wydaje mi się, 
że są ludzie w stu procentach źli. Nie wydaje mi się, 
że te problemy są tak płaskie, zawsze są jakiej 
odcienie szarości. Nie rozumiem-też zarzutu, że ja; 
coś spłaszczam. To film nie dociera do głębi.

Wanda — Ja myślę, że jednak potraktowałeś fen 
film jednokierunkowo. Zgoda, nie ma w nim szaro­
ści, nie ma ludzi, którzy są kontrowersyjni i mają 
takie poglądy. Zgoda, ale lo nie jest film o tym. Film 
jest o konkretnym przypadku chłopaka, który wal­
czy z tak zwanymi ludźmi dobrymi, porządnymi 
ludźmi. Oni siedzą przed telewizorem, oglądają ją i. 
przyjmują tą papkę Z dzienników, programów publi­
cystycznych. Jedzą tą papkę, żywią się nią i całe ich 
życie jest papką'. A on z lej papki próbuje wyciągnąć 
jakieś wartości. •

Andrzej — Bardzo przepraszam. Mówimy o wy­
dobywaniu się z papki. Czy jeżeli dziewczyna wsa­
dzi perły do piekarnika to znaczy, że wydobyła się 
z papki.

Wanda — Tak, dlatego, że wszyscy każą jej te 
perły nosić na szyi.

Andrzej — Ale powiedz, co to w jej życiu zmie- 
nito.

Wanda — Mnóstwo. Ona nagle otworzyła oczy i 
zobaczyła, że nie ma w jej pobliżu nic dobrego. 
Zauważ jest scena kiedy ona mówi do kolegów, że 
w tej szkole jest coś złego. Tak nie może być. a 
wcześniej była wzorową uczennicą, najlepszą w 
klasie. Wszyscy ją kochali i uwielbiali.

Andrzej — No dobrze, nawet jeżeli wjej wnętrzu 
coś to zmieniło. Ale powiedz mi, czy jej życie się 
zmieniło naprawdę.

Maria — A czy dla ciebie bardziej wiarygodne, 
by było gdyby ona wzięła plecak i poszła w świat. 
To by byto bardziej prawdziwe.

Andrzej — Tak. To by świadczyło, że ten chło­
pak coś swoją rozgłośnią, wjej życiu zmienił.

Maria — Ale jaką ona ma przyszłość z tym ple­
cakiem w świecie.

Andrzej — Może to jest właśnie prawdziwe ży­
cie, może tojest ta ucieczka przed papką.

Mariola — Ale ona nie chce uciekać, ona chce z 
nią walczyć. Takie pójście w świat, tojest— rzucam

to wszystko w diabły i idę sobie — to nic/ęgo nie 
zmienia. • ..

Maria — Ale ona wsadzając te perły do jiiekami- 
ka właśnie się w tym momencie zmieniła: "To był 
moment wyzwolenia się z tego. że całe życie była 
grzeczna i wybrała coś szalonego, y 

Marek — Ale mi się wydaje, że tojest uproszcze­
nie. Nie ma w tym nic głębszego. Jest toltylko-pusty 
gest. ' ' .. 3 ^

Mariola — Ale ja też czasami lubię robić takie 
głupie rzeczy i nie uważam, aby w tymllioifiencie - - 
tóbylo powierzchowne. To mi sprawia.wielką:przy- 
jemność. Na pięć minut czuję się wyzwolona. Je- . 
slem szczęśliwa. • ~ _

Redakcja — A nie wydaje się wam, żę jeętip film 
jakby o innych ludziach. Ó ludziach, którzy jeszcze 
niewiele w życiu poznali, nie za dużo przeczytali 
książek, którzy bardzo wiele czują i jaftbyrftie wie­
dzą co, z tym zrobić. Nie mają po prostu przewód 
nika duchowego. Osoby, która by im wskazała co 
jest dobre, co złe. Mają w sobie tylko krżyfptotestu 
i tym chyba się ten film różni od "Stowaiiyśzema. 
umarłych poetów”, że pokazuje zupełnie mńąrklasę 
ludzi. Tam byli ludzie jakby z elitywzięciTmłodzj 
intelektualiści i artyści, którzy potrafili yjialeźć - 

.wspólny język z wykładowcą. Tymc2 aśem.-wjym . 
filmie duchowym przewodnikiem jest jedćn z. nich, 
który jak ono nie posiada wiedzy i doświadc/.enia. 
Może im zaoferować tylko właśnie krzyk; -  

Maria — Co on im oferuje. Siłą tego fil mu jest to, 
ż.e on chce rutyny i pragnie wykrzyczeć nie." tylko 
swoje problemy. Okazuje się, że są tó problemy 
bardzo wielu jego rówieśników. On to wszystko 
mówi przez radio. Tojest siłą tego filmu,on mówi 
o wszystkim, o wolności, o homoseksualizmie.

Zbyszek — Moim zdaniem to nie jest silą. Dlate­
go, że tojest po prostu nachalne. WładoWanie wszy­
stkiego do jednego filmu powoduje, że zawsze ko­
muś lo odpowiada.

Redakcja — System amerykański nastawiony 
jest w szkole na indywidualność. Ma on sporo nie­
bezpieczeństw. Badania mówią, że około 50% mło­
dych \v USA nie potrafi pokazać kraju swego na 
mapie świata. To też coś mówi o systemie, według 

' którego można sobie odpuścić np. geografią- 
■ - "Zbyszek— Mówimy o problemie postowionyrn 
- .w filfnie..ale ja się zastanawiam dlaczego, właśnie _
• ten film go podjął? I Czy jest przedstawiony^łaści- _ 
.żwie. Moż.na o takim problemie zrpWć̂ au3 y^5 -w’ 

telewizji, pozwolić ludziom dzwonić;- torróKftgSł 
być film. Ten film nie jest oryginalny i nienowego 
do tego problemu nie wnosi. Co z tego,.że;;tćR.firm 
obejrzy wielu widzów.

Maria — Ale ten film nie musi leczyć, on ma 
pokazać, że istnieje choroba. Od leczenia sąTiuJzię, . 
to oni muszą coś zrobić, by chorobę usunąć. Jeżeli 
idzie o realia filmowe, powinni zakładać kolejne 
radiostacje. , '

Wanda — To nie ma być film zbyt głęboki, to film 
dla młodych ludzi i nie może być przeintelektuali- 
zowany. Gdy psychikę rozdrapuje się jak ranę, to 
wychodzi z tego film nudny. Ludzie wychodzą, w 
połowie.

Andrzej — Ale gdy pokaże jakąś prawdę, tólrafi 
do nich. _ - ź

Wanda — Audycja telewizyjna niczegonie'żął9 :'.. 
twi. wszyscy stwierdzą, żejest probierni koai.ee. _S- 

Andrzej — Dokładnie to samo robrteniThtt’̂ -' 
Wanda — Ale film zostawia jakieś.obrazyr Jr^. 

będę pamiętała tego onanizująćego-sję-^l^ak?,'^..- 
dyskusji w telewizji nie. . - r  .r

Marek — Ludzie na tym filmie klaskali. Irtętfłą-’v 
tego, że był dobrze przedstawiony probiemt.-ale. 
dlatego, że film epatował łatwo przysw^.aitó^rSi-i 
chwytami. Nawet na mnie. - ^^1:.

Maria — Ale na tym polega kino.
Mariola — Mówimy o buncie. BuiU kojarzyJfę"ż.r 

niszczeniem czegoś. Musi on miećforffiĘ żSvnęlrz-~ 
ną. Dlaczego nie mówimy o wńętfzu?Jiir.btinŁ“2- 
który jest w nas jest najważniejszy. v  

Maria — Ten film nie opowiada tylko o ludziach - 
w Stanach Zjednoczonych. Można go przenieść,w. 
nasze warunki. i.

Wanda — Nie jest on też o całej młod^iejy i 
nawet jeżeli został nakręcony tylko dla czterech' 
osób w Polsce, to naprawdę warto go obejrzeć:---V.

Opr. W ojciech ŚMIGll-LSKI.

r

W ciągu dwóch tygodni “przegania” 5 do 7 
kilogramów. Efekt jest zachęcający, jednak 
aby go osiągnąć, trzeba się pogodzić źe szcze­
gólnym rygorem, jakiego wymaga ten typ die­
ty. Przed rozpoczęciem kuracji należy za­
sięgnąć porady lekarskiej.

Zadaniem diety amerykańskiej jest nie tylko 
odchudzenie, ale również unormowanie prze­
miany materii. Dlatego też nie wolno pić pod­
czas jedzenia. Wodę mineralną można pić na 
pół godziny przed lub po posiłku. Dietę tę 
można stosować nie częściej niż dwa razy do 
roku. Dań nie można solić ani słodzić. W 
czasie diety pod żadnym pretekstem nie moż­
na używać alkoholu. Bezwzględnie należy 
unikać tłuszczu. Jako przyprawy stosować tyl­
ko pieprz, paprykę i cytrynę. Dieta trwa 13 
dni, w drugim tygodniu się powtarza.

III - X dzień
1. Czarna kawa, jeden krakers- lub jsłatek 

chleba chrupkiego
2. Seler obsmażany, pomidor, pomąrańcza-
3. 2 jajka na twardo, plas^^nki.s^łajaT •

IV - XI dzień
1. Czarna kawa . o .“^ r " C  ’
2. 1 jajko na twardo, filiżanką^Startej^ 

marchewki, 10 dag sera żółtego'
3. Sałatka owocowa (różne owoce, mogą^Jć' 

i  mrożonek), jogurt

V - XII dzień
1. Czarna kawa ■:
2. Duża, chuda ugotowana ryba, pomidórl-
3. Duży stek, sałata albo tarta marchew®-.

I - VIII dzień VI - XIII dzień

1. Czarna kawa
2. 2 jajka na twardo, szpinak, pomidor
3. Duży stek (chude mięso wieprzowe), sałala

VII dzień
II - IX dzień

1 Czarna kawa, krakers lub chleb chrupki,:~_- 
2.. 1/4 gotowanego kurczaka,'sabtg/^J^T;'’ 
3.-2 Jajka na t wardo, tarta mai;tfhcwl<a*.^v>

1. Czarna kawa
2. Duży stek, sałata
3. 10 dag szynki, jogurt

- i ; Herbata ■_
1. Plaster mięsa z rusztu, pomarańcza : 
3. To, na co masz ochotę, ale mieszczące słę; 

w tej diecie X .
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Meldunki i sprawozdania na temat UFO mnożą się 
i pojawiają w różnych czasopismach, a ogół obywa­
teli uważa to za bajeczki, czy kaczki dziennikar­
skie... Czy naprawdę?Gdyby tak było toczy Ronald 
Reagan w czasie swej rozmowy z dziennikarzami 
zanotowanej w listopadzie 1985 roku powiedziałby: 
“powiedziałem Gorbaczowowi: o ile prostsze mogły 
by byc podczas naszego spotkania jego i moje zada­
nia, gdyby pojawiło się dla naszego świata nagle 
zagrożenie ze strony innych istot z innych planet 
(podkr.moje) w kosmosie. Zapomnielibyśmy o wszy­
stkich tych lokalnych sporach między naszymi kra­
jami i stałoby się dla nas jasne, że wszystkie ludzkie 
istoty na tej Ziemi tworzą wspólnotę 

A czy Michaił Gorbaczow na Kremlu, w maju 
1987 wypowiedział tylko “tak sobie” następujące 
słowa: “podczas naszego spotkania u' Genewie pre­
zydent Stanów Zjednoczonych mówił o tym, że w 
wypadku jakiejś inwazji dokonanej na naszą planetę 
przez istoty pozaziemskie (podkr. moje) Stany Zjed­
noczone i Związek Radziecki walczyłyby wspólnie, 
wspólnymi siłami... Nie będę tego przewidywania 
szcze goto wiej oma wiał gdyż... jest jeszcze za wcześ­
nie, aby się o podobną agresję kłopotać"? Czy słowa 
le nie świadczą o. istnieniu jakiejś realnej sy tuacji 
zmuszającej do omawiania podobnych proble­
mów?

Szereg faktów świadczy o tym wyraźnie, że nie 
jesteśmy jedyną cywilizacją w kosmosie. Trzeba 
wreszcie w sposób zdecydowany przyjąć do wiado­
mości, że to co Obserwujemy jest bezwzględnie 
rzeczywistymi spotkaniami z przejawami istnienia 
nieznanej (wzgl. nieznanych) nam jeszcze wyższej 
niż nasza cywilizacji.

W nawale codziennych trosk i przy wyrywkowo 
prowadzonych obserwacjach wiele rzeczy uchodzi 
naszej uwadze i wydaje się wtedy, że to jakieś kaczki 
dziennikarskie. A tymczasem postępy nauki na Zie­
mi pozwalają nam, w niektórych dziedzinach, zbli­
żać się coraz bardziej do określenia różnicy pozio­
mów techniki między nami i naszymi niektórymi 
gośćmi, a w każdym razie dają możliwość “dokład­
nego” określania niektórych elementów stosowa­
nych przez naszych gości rozwiązań technicznych.

Nowoczesna teoria  napędów  zna typ silnika 
m agnetycznego,czy też pojazdu o napędzie m ag­
netycznym , k tó ry  to pojazd “m agnetokraft”  lub 
“ m agnetolot”  posiada w zasadzie wszystkie te 
cechy, k tórzy liczni obserw atorzy  spostrzegli u 
“ lata jących  talerzy” .

Właściwie ludzkość jest u progu realizacji takich 
pojazdów. W momencie gdy uda nam się na tyle 
rozwinąć konstrukcję urządzeń umożliwiających 
sterowanie procesem kontrolowanej syntezy termo­
jądrowej, że w konsekwencji pozwoli na konstruo­
wanie silników magnetycznych, to będziemy mieli 
już właściwie nieomal gotowe własne “latające ta­
larze ! Oczywiście silnik taki musi mieć wydajność 
umożliwiającą pokonanie siły przyciągania ziem­
skiego. Możliwość zmiany —  w pewnym zakresie 
■— strumienia magnetycznego, oraz możliwość wy­
twarzania "pulsacji” tego strumienia magnetyczne­
go. Porównawczo zmiany strumienia magnetyczne­
go silnika określić można jako zmianę “mocy” tego 
silnika. Z punktu widzenia obecnego stanu techniki 
—- nadanie tych cech owemu “silnikowi” można 
uznać za rozwiązalne.

Zakładając, że mamy już taki “silnik”, poprzez 
skierowanie jego działania “w dół”, powinniśmy 
otrzymać efekt oderwania się od Ziemi! Samo ode­
rwanie się od Ziemi nastąpiłoby bezszelestnie i bez 
żadnych dodatkowych efektów. Z przybliżonych 
obliczeń wynika, że optymalnym kształtem takiego 
pojazdu z wielu względów —  byłby kształt tak 
popularnego w opowiadaniach o UFO “latającego 
spodka”. \

Jakie inne cechy posiadałby taki magnetolot?
W atmosferze ziemskiej miałby szybkość około 

50 tysięcy kilometrów na godzinę, a w przestrzeni 
kosmicznej — szybkość przyświetlną. Wokół po­
jazdu. w czasie pracy jego silnika, można wytwo­
rzyć falę magnetyczną powodującą odrzucanie po­
wietrza od powierzchni pojazdu. Pojazd ten poru­
szałby się w “leju próżniowym” nie napotykając na 
opór powietrza i nie narażając swej powłoki na

pokonywanie tarcia o atmosferę. —  Wokół pojazdu, 
w czasie jego jazdy, powietrze jarzyłoby się, przy 
czym barwa poświaty zależną byłaby od prędkości 
lotu i masy pojazdu. —  Przy pewnej modyfikacji 
silnika magnetycznego poświatę tę można by wyłą­
czać.

Z wielu innych cech magnetolotu warto wymienić 
i tę, że pojazd taki posiada w czasie pracy silnika 
zdolność do tworzenia pola ochronnego, to jest od­
rzucania od swej powierzchni każdego pocisku z 
metalu lecącego z dowolną, osiągalną obecnie pręd­
kością.

Silnik pojazdu w czasie swej pracy wydaje dźwięk 
podobny do pracującego transformatora.

Wymieniam tu —  w zasadzie —  te cechy pojazdu 
z silnikiem magnetycznym, które liczni obserwato­
rzy podają jako dostrzeżone podczas spotkań z “la­
tającymi talerzami”.

Nauki fizyczne dają nam zatem dowód, że obser­
wacje poczynione podczas spotkań z latającymi ta­
lerzami są całkowicie realne, gdyż pojazdy o takich 
cechach charakterystycznych nie tylko mogą ist­
nieć, ale nawet my Ziemianie nie jesteśmy zbyt 
daleko od momentu ich zbudowania.

Jesteśmy odwiedzani i obserwowani i to wszystko 
co się o tym fakcie mówi to nie złudzenia, lecz 
rzeczywistość. Dlaczego zatem nie nawiązano do­
tychczas z nami kontaktu?

Otóż nie jestem  pewien czy kontakt ten nie został 
z wybranymi grupami Ziemian jednak nawiązany! 
A jeśli nie został nawiązany z całą ludzkością —  to 
spójrzmy na nasze “wyczyny" na Ziemi, na stosunki
międzyludzkie i to, co robimy na naszej planecie__
chyba się nie ma czemu dziwić, że wyższe cywili­
zacje wcale do tego kontaktu się nie spieszą. ’

Rajmund PIEKAŁKIEWICZ

Groził, że jeśli nie dostanie 10 tys. dolarów, zabije oboje

P iotr M. z małej osady leżącej na skraju Puszczy 
Mariańskiej, ma zaledwie dziewiętnaście lat. 
Jak wiadomo od dawna, “w czasie deszczu 

dzieci się nudzą” i wymyślają niestworzone historie. 
Piotruś M. postanowił dowieść, że wyrośnięte dzie­
ci także wymyślają zabawy, tyle że stosowne do 
swojego wieku, a więc takie, dzięki którym można 
i się rozerwać, i coś niecoś zarobić. Ot, dziesięć 
tysięcy dolarów na przykład...

Leon K. jest człowiekiem zamożnym, przynaj­
mniej w mniemaniu sąsiadów i znajomych. Także 
w puszczańskiej wiosce, w której ma brata, a nieda­
leko od niego swój domek letniskowy. No bo który 
dzisiaj emeryt może sobie pozwolić na luksus po­
siadania daczy...

Domekjest taki sobie, bez nadzwyczajnych luksu­
sów, nawet bez ogrzewania, więc państwo K., choć 
cenią sobie zdrowe leśne powietrze, przebywają w 
nim tylko od późnej wiosny do wczesnej jesieni * -  
wtedy, gdy pozwalają na to warunki atmosferyczne.

Tym razem jednak pan Leon wybrał się tam trochę 
wcześniej, a to po prostu dlatego, że chciał odwie­
dzić chorego brata. A skoro już był w wiosce, to 
postanowił sprawdzić, co się dzieje na terenie jego 
letniska. Bardzo się zdziwił, gdy już  z daleka zoba­
czył wetknięty w drzw i list. A już  całkiem zdumiał 
się. gdy poznał jego treść.

Autor listu groził bowiem uśmierceniem pana 
Leona i jego żony, jeśli we wskazanym terminie, 
pod kamieniem leżącym koto bramy, nie znajdzie 
się 10 tys. dolarów.

Pan Leon trochę się przestraszył, ale od razu do­
szedł do wniosku, że musi to być sprawka kogoś z 
miejscowych. Nikt inny przecież nie mógł wiedzieć, 
że odwiedzi już teraz domek letniskowy. Zresztą 
stan, w jakim  był list, wskazywał wyraźnie na to, że 
musiał być włożony w drzwi całkiem niedawno. 
Leon K. nie miał zamiaru jednak zapłacić takiego 
okupu. Zresztą choćby dlatego, że suma 10 tys. 
dolarów nawet dla niego, posiadacza “daczy”, jest 
sumą astronomiczną. Od razu zdecydował, że zwró- 
ci się z tym do policji, choć gangster przestrzegał w 
liście, że w takim przypadku on i jego żona zginą 
natychmiast.

Pomyślał chwilę i postanowił, że napisze do szan­
tażysty, iż we wskazanym terminie nie jest w stanie 
zgromadzić takiej sumy i poprosi o zwłokę. List 
zostawi w drzwiach, uda się szybko na policję i 
może da się gangstera ująć, gdy będzie przejmował 
list.

Jak pomyślał, tak zrobił. Nim jednak policja dys­
kretnie dotarła pod wskazany adres, listu już nie 
było. To znaczy w drzwiach sterczała kartka, ale nie 
pisana ręką pana Leona, lecz przez szantażystę. Ów 
zaś informował, że zgadza się na przesunięcie ter­
minu, ale jednocześnie nakazuje, by żądana suma 
została złożona nie pod wskazanym wcześniej ka­
mieniem, lecz pod cegłą leżącą przed drzwiami 
wejściowymi do “daczy”.

Oznaczonego dnia wszystko odbyło się jak w kry­
minale.

Przybyli wcześniej policjanci ostrożnie ukryli się

w domku i obserwowali teren. Po pewnym czasie na 
podwórzu pojawił się młody mężczyzna w robo­
czym ubraniu. Pokręcił się leniwie i spokojnie po 
obejściu, udawał, że sprawdza czy nie ma gospoda­
rza, potem odwrócił się i odchodził. Gdy jednak 
mijał umówioną cegłę, doznał niespodziewanego 
przypływu energii. Podniósł cegłę, wyjął ukrytą pod 
nią paczkę i rzucił się do ucieczki.

Pościg także przypominał komediowe gagi śmie­
sznych filmowych policjantów. Nim bowiem dziel­
ni Stróże prawa ruszyli w pościg, było po wszy­
stkim... Gangster uciekł i zmylił pogonie. Na szczę­
ście w odwodzie czekał dzielny policyjny pies.

Domysły pana Leona okazały się lepsze od sku­
teczności policji (wyłączając psa). Tropiciel do­
prowadzi! spóźniony pościg do zagrody państwa 
M. Policjanci, podążając za psemT wtargnęli do 
środka i wyciągnęli z łóżka nad podziw zaspanego 
Piotra M. 1 u jednak do akcji wkroczyli rodzice 
chłopca, gotowi przyrzec na wszystkie świętości, 
że Piotruś w ogóle nie wychodził z domu. Być 
może nawet od urodzenia...

Piotruś jednak nie potrafił wytłumaczyć, skąd ma 
paczkę, którą pan Leon włożył pod feralną cegłę, 
został więc zatrzymany. Gdy przez noc przemyślał 
wszystko, postanowi! powiedzieć prawdę. Czy rze­
czywiście całą prawdę, orzeknie sąd. Piotruś M. 
bowiem tłumaczy się chytrze, twierdząc, że był to 
tylko sąsiedzki żart. Przecież na wsi jest tak nudno 
i nic się nie dzieje. A jakoś rozerwać się trzeba...

Zbigniew BISKUPSKI

V

Na ścianie, w biurze producenta kanału 
telewizyjnego MTV, podobnie jak na ścia­
nach w całej Ameryce powieszony jest fo­
tos super-modelki, 26-letniej Cindy Craw- 
ford. Pod ilustracją znajduje się krótka not­
ka: “Dziękuję, że pozwoliłeś mi mówić”. 
Niewiele modelek wykorzystało szansę 
zrobienia kariery, takjak uczyniła to piękna 
Cindy. Pokazywała się wszędzie, tylko po 
to, by być zauważaną. Zaczęła w studiu u 
Viktora Skrebenskiego, pokazując swe cia­
ło w kalendarzach. W magazynie Sport II- 
lustrated reklamowała stroje kąpielowe. 
Nie stroniła również od zdjęć w Playboy‘u. 
Występowała w MTV, a także w filmie 
“Dzika Orchidea”. Reklamą, chociaż nie 
wiadomo dla której ze stron, było jej mał­
żeństwo z 42 letnim aktorem Richardem 
Gerem. Obecnie bardzo bogata modelka 
podbija rynek niemiecki. Reklamuje tam 
intymną damską bieliznę. Jej podobizna 
widniała na 8000 plakatów, umieszczonych 
w specjalnie podświetlanych, szklanych 
gablotach, na terenie całych Niemiec. Nie­
stety firma, która się tego podjęła, może 
ponieść straty, gdyż 1000 fotosów, po 
uprzednim zniszczeniu gabloty, zostało wy­
kradzionych.

Yanity Fair. Oprać. A.W.
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D l a  w s z y s t k i c h  k i e r o w c ó w  j e ż d ż ą c y c h  n o c ą !

W ielu k ierow ców  o d czu w a  s tra ch  
przed  jazdą  nocą. N adjeżdżające 
pojazdy, o s tre  św ia tła  reklam  i 
zm ien ia jące  się  ośw ie tlen ie  ulic, a  
do  te g o  m g ła , śn ieg  i deszcz . To 
w s z y s tk o ,p o w o d u je  zm ęczen ie  i 
ból oczu . Ś w ia tła  zlew ają się  często  
i un iem ożliw iają  bezp ieczn ą  jazdę. 
Tym p ro b lem o m  m o żn a  zaradzić  
ko rzysta jąc  z naszej p ropozycji.

Nocne okulary dzięki specjalnemu filtrowi poprawiają widoczność w czasie jazdy. Dzięki nim ostrość widzenia kierowców pozwoli im odróżnić zbliżające się pojazdy przedmioty na drodze 
a tym samym ocenić sytuację na jezdni. L U K S U S  J A Z D Y  Z A  J E D Y N E  1 2 9 . 0 0 0  - z ł

Okulary. P-171. Cena: 129.000,- zl ’

U L G A  D L A  K R Ę G O S Ł U P A
Ten pas to doskonała podpora dla pleców i brzucha!
Codzienne czynności powodują bóle kręgosłupa, które często stają się bardzo uciążliwe.

N i e  k r ę p u j e  r u c h ó w
Noszenie pasa ma jeszcze jedną zaletę: poprawiafigurę. Nadaje się dla pań i panów. Rozmiar uniwersalny.Materiał:

63% poliamid, 29% wiskoza, 8% elastan.

f | i i l | g | * 5 a

M l - ----------------------------------- - W i p e r s ”
N ow ość! W ycieraczk i do szyb  sp rzed aw an e  

w  USA za  2 0  dolarów ! U n a s  za  jedyne 1 3 9 .0 0 0  zł!

Najnowsze wycieraczki do szyb „Multi-Wipers”. Komplet 
(skrzydło i ramię) pasuje do każdego samochodu. 
GRATIS! Szmatka likwidująca wilgoć na szybie i 
równocześnie czyszcząca. „Multi-Wipers” są 
niezastąpione przy złej pogodzie. Czyszczą szybę bardzo 
dokładnie i zdają doskonale egzamin przy deszczu, śniegu, 
mgle i gradzie. Idealnie usuwają owady i wszelkie 
zanieczyszczenia. Te wycieraczki nie pękają w żadnej 
temperaturze, nie zamarzają i nie zamazują szyb. Pasują do 
wszystkich samochodów.
W przypadku konieczności odnowienia ich, prześlemy 

Państwu jedną parę gratis.
Wycieraczki, P-172, Cena: 139.000,- zł

Biały pas, P-170, Cena: 339.000,- zt

Firma P.H. 
„ALEXAN” Ltd. 

65-076 Zielona Góra 
ul. Reja 5

Kupon proszę w ypełnić i przesłać  
na karcie pocztowej. Płatne przy odbiorze
P r o s z ę  p r z e s ł a ć

| Numer Nazwa oferowanego artykułu Cena llość Wartość
* P - 1 7 0  , ----------------- Biały pas 3 3 9 . 0 0 0 , -

, P - 1 7 1 Okulary 1 2 9 . 0 0 0 , -

\ !  P - 1 7 2 Wycieraczki 1 3 9 . 0 0 0 , -

! Nazwisko i imię:... 
i

11 U lica:....................................................... Kod:................... p o d p i s
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Francuską Riwierę równie 
siedziby: Jean Claude Din;, 
kańskiej Jean Bedel Bokassa 
nie chce przyjmować tego n 'ii 
z wielomilionowymi majątkir:

Mobutu Sese Seko posiad:: j 
wą rezydencję wyłożona lii-, 
rem w miejscowości Cap Mar • 
siada pałace: niedaleko Bru 
mek w Hiszpanii oraz ranczo " i 
Bokassa okazał się tak hoin v. "  
towi Francji V.Giscard,! 1 i. 
diamenty w 1981,aw I1',' k :: mdi.pływ
wody, elektryczności i telefon ii iłat sńie ra­
chunków. Bokassa odn“ ■ • cenią kaucji 
za trójkę swych dzieci, które rz;- o w sklepie 
na kradzieży. W 1986 roku i -e id ’.ony albo 
załamany wrócił do swo;-. ■■■) i ju <1 n' skazano 
go na śmierć. Wyrok złagodzono ■ -■ dożywocie w 
odosobnieniu.

Prezydent Haiti Francois Duvalier. Papa Doc nie 
miał zbyt wiele czasu dla syna Jeana Clauda, zwa-- 
nego Baby Doc. Duyąlier Papa Doc bardziej był 
zajęty zmuszaniem dzieci dn ,- ■!. !ai.ia egzekucji, 
czy mówieniem do obciętych g lóe oich przeciw­
ników. Czasochłonne byiotai Haitań- 
czyków do niewolniczej pracy. ■ -r- -c/nic dawało 
milion dolarów zysku na pry walne konto dyktatora. 
Syn. Baby Doc hasał po pałac.u ii i robił co chciał, 
karcono go jedynie za zbyt ■■■•' r,;>.st;n\ ianie mu­
zyki. W szkole zmuszał nauczycieli by zaprzestali 
wystawiać mu ocen)'. Do>--’ ni c -c-.r, anic. jako 
dwudziestolatek, w 1971 roi u przej po ojcu wła­
dzę jako prezydent. Spra\< e u s! i>ic intere­
sowały. Ważniejsze były w  kii i samo­
chodów, polowania, piłka nożna oraz przespanie się 
z każdą ładną dziewczyną.

•na by nazwać “Bulwaren Obalonych Dyktatorów”. W rejonie tym posiadają (lub posiadali) swoje 
i < c, niegdyś prezydent Haiti, libański generał Michael Aoun, kanibal i cesarz Republiki Środkowoafry- 

r w lent Filipin Ferdynand Marcos oraz obecny prezydent Zairu Mobutu Sese Seko. Gdy wiele państw 
-‘■butów, Francja robi to dość chętnie. Wiadomo przecież, że dyktatorzy nie przyjeżdżają po jałmużnę, lecz

Kandydatką na żonę była pięk­
na, acz nieco zachłanna Mulatka,
Micheile Bennett. W latach sie­
demdziesiątych przebywała w 
USA, skąd powróciła jako roz­
wódka z dwójką dzieci. Ślub Mi- 
chelle z Jeanem Duvalierem ju­
niorem, odbył się w 1980 roku i 
trafił do Księgi Rekordów Guin­
nessa ze wzglądu na najdroższe 
wesele. Zachcianki pierwszej da­
my Haiti wkrótce stały się legen­
darne. Uwielbiała ona kwiaty .z 
Miami, które sprowadzała za 50 
tysięcy dolarów miesięcznie.
Później zainstalowano chłodnię, 
w której przechowywano powię­
kszającą się kolekcję różnobarw­
nych futer. Micheile wydawała tak dużo, że kolekcja 
jej klejnotów wymagała skonstruowania ruchome­
go pomieszczenia, celem ich przechowywania.

Koniec władztwa nastąpił w 1986 roku, kiedy po 
rozruchach Duvalierowie wyjechali do Francji. 
Mieli tam pozostać osiem dni. a przebywają do dnia 
dzisiejszego. Początkowo mieszkali wraz ze świtą 
w czterogwiazdkowym hotelu, płacąc 12 tysięcy 
dolarów dziennie. Następnie zaczęli wynajmować 
różne posiadłości, płacąc średnio 6-7 tysięcy dola­
rów miesięcznie. Baby Doc. który był tylko dwu­
krotnie poza granicami Haiti, miał pewne problemy 
z zaaklimatyzowaniem się we Francji. Przez długi 
okres czasu nie widział różnicy pomiędzy jezdnią i

Jedna z willi Baby Doca

Jean Claude i Michel/f l)nvni: o  de (1988)

chodnikiem, irytowało go także, że bilety na najle­
psze przedstawienia należy zamawiać telefonicznie. 
Państwo Duvalier mieli bardzo dużo problemów z 
wychowywaniem dwójki swych dzieci. Pozwalali 
trzyletniemu Nicolasowi i rocznej Anyi terroryzo­
wać cały dom. Jak skarżyła się Micheile w 1987 
roku: “Anya, ona jest jak huragan... pewnego dnia 
zjadła trzy szminki”.

Później małżonkowie zaczęli prowadzić osobne 
życie. On sprowadzał dziewczyny z Port au Prince 
i Miami, ona zaczęła systematycznie sprowadzać na 
parę dni swego dawnego kochanka. Później związa­
ła się z bogatym libańskim handlarzem broni. Przy 
niej są dzieci Baby Doca, które obecnie chodzą już 
do szkoły, a Anya nadto na lekcje baletu. Dwóch 
synów Micheile, z jej pierwszego małżeństwa uczy 
się na Florydzie. Stare nawyki eks-prezydentowej 
wcale się nie zmieniły. Prowadzi nadzwyczaj wy­
stawny tryb życia. Zjej notatek wynika, że rachunki 
za telefon osiągnęły sumę 10 tysięcy, a za zakupy u 
ulubionego jubilera kwotę 455 tysięcy dolarów. I to 
tylko w grudniu 1987 roku!

Sześć lat wygnania nie okazało się łaskawe dla 
eks-dyktatora. Zmieniał on rezydencję za rezyden­
cją, a każda następna była mniej luksusowa od po­
przedniej. Po odejściu żony rzadziej widuje się z 
dziećmi, tylko co drugi weekend, częściej natomiast 
odwiedza lekarza. Nie prowadzi już hulaszczego 
trybu życia. Nie pojawia się też specjalny kurier 
przywożący w walizce 100 tysięcy dolarów na drob­
ne wydatki. Czyżby więc Baby Doc przepuścił cały 
majątek, o którym jedni mówią, że wynosi (wyno­
sił?) 120 milionów, inni, że 800 milionów dolarów? 
Sąsiedzi widują go, jak samotnie jeździ po okolicy 
swoim BMW. Przeciętnie trzy noce w tygodniu, aż 
do białego rana spędza w pobliskiej kafejce, gdzie 
przysłuchuje się latyńskim i staroamerykańskim 
przebojom. Zmęczony i znudzony władca wspomi­
na zapewne swoje dobre, haitańskie lata.

Vanity Fair.
Oprać. Arseniusz WOŹNY
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Dokończenie z 1
Zurawiejkowy koncert w v . ’•••. -p ; I • ndycji. 

Zwłaszcza już w czasach p 1 -i: . j>(. > i.pic. kiedy 
tęsknota żołnierzy polskich. v. a!c.v > ch na Zacho­
dzie, kierowała się do c/.is 11 ■ alka przypo- 
minano sobie jego rozkaz, źe “Żołnierz śpiewający 
jedynie z rozkazu, nigdy nii >cdzic mial tego po­
godnego radosnego oblicza, które udziela się post­
ronnym słuchaczom i wytwarza sympatyczny kon­
takt między śpiewającym a słuchaczcm .

I chociaż w tym rozkazie m pewno nie chodziło 
Marszałkowi o żurawiejki. le, z o •„oj.-kowe pio­
senki patriotyczne, ulani, d1, któr ; uirawiejka 
nie była niczym innyi i, id ".ni ż wfśnią patrio­
tyczni, starali się jak , 'j1 o; i wykonać rozkaz 
Marszałka.

Ekspansja żurawiejek przede wszystkim wśród 
Pułków Ułańskich, aczkolwiek imv formacje też 
posiadały własne ("Broń pan, ci na u szędzie znana
— pułkownika atamana..."), budziła nieśmiałe pro­
testy. Starszy ogniomistrz Lubicz-Zalewski pisał: 
“Jakże bowiem przykre dla nasze; o ucha i sprzecz­
ne z powagą munduru są wszelł ■ p' rodzaju prze­
boje, "szlagiery" kabaretowe i niektóre żurawiejki 
tak często śpiewane przez, u; - 1 ly”.

Sam Marszałek nigdy nic ■ się na
temat żurawiejek. Można jedn:.!, >j.,ć. żc im 
lekko sprzyjał, gdyż w- przeciw nym razie historia z 
pewnością odnotowałaby ki t. n, wodza.
Marszalek dostrzegał ’.v tyci; p■<“ -c,,1-:- - i, : lylko 
doraźną, ale wręcz hisi -: idstąwę
barwnej legendy i stąd zapcwr.c apciował w 
żołnierskie zabawy ułańskich pułków.

Zurawiejkowy koncert wymagał sporej kondycji, 
żurawiejkowy program — literackiej inwencji. 
Obowiązywała zasada, że każdy pułk posiadał włas­
ną żurawiejkę, która stanowiła jakby zastępczy 
hymn, a niekiedy i sztandar. I ę najkrótszą historię, 
ale i teraźniejszość, pisali najwybitniejsi poeci, mu- 
siała ona przecież zawierać kwinn-seui: ie charakteru 
i duszy Pułku. Co zdawali ■ ! e , p. i-.i dziełem 
•— okazywało się często na i" uc ! '-prawdziwe. 
Wtedy za swoją uznawano e e .. napisaną 
przez innych.

Ale tajemnicy tej strzeżi noj, . .. p ., i wkttakdziś 
naprawdę nie wiejący autorzy kryją się za słowami,

które przetrwały ludzi, ugrun­
towały czyny i stworzyły le­
gendę. Autorzy żurawiejek 
musieli być zakonspirowani, 
tworzyli bowiem poezję, któ­
ra dyskredytowała bądź 
ośmieszała kolegów. Tak na­
prawdę — to bardziej żura­
wiejki niż fakty budują ułań­
ski pomnik. Wojny, bitwy, 
walki i potyczki mieszczą się 
na kartach historii, która jak 
wiadomo jest mniej pojemna 
od fantazji. A fantazja jest za­
wsze sztuką. Czy prosty żoł­
nierz potrafiłby stworzyć na 
praktyczny użytek wielką ale­

gorię ułańskiej legendy jaką jest na pewno najpięk­
niejsza bodaj żurawiejka:

Jedzie ułan, dupa w chmurach 
To jesl Pułk tv Tarnowskich Górach...
Różne były w treści ułańskie żurawiejki: niecen­

zuralne, wulgarne, żartobliwe, często złośliwe lub 
wręcz nieprzyzwoite. Czasem przypominały epizo­
dy walk z historii Pułku:

"Po majątki na Podole 
Pułk dwunasty rusza w pole..." 
lub obrazowały jego wartość:
“W boju kriepkij, w miru sławnyj 
Dwatcat' irietijprawosławny]..."
Innym znów razem stanowiły najkrótszącharakte- 

rystkę"
“Wszystkie pułki konnych Strzelców 
Jedzą mięso bez widelców..." 
lub wyrażały niekłamaną zazdrość z powodów 

sukcesów innych:
"Kto w Suwałkach robi dzieci?
Szwoleżerów Pułk to trzeci..."
Autorstwo żurawiejek owiane jesl mgłą tajemni­

cy, chociaż pewne fakty wskazują, że byli wśród 
autorów wielcy polscy poeci jak: Gałczyński, Tu­
wim czy Lechoń. Przechował się na przykład rozkaz 
jednego z dowodców Pułku, w którym zaleca on 
swojemu kwatermistrzowi przygotować “kilkana­
ście (!) butelek czystej wódki, trzy pieczone kury, 
'karafki z wodą na przyjęcie Pana Kostka Gałczyń­
skiego”. Dzień później w osobistym kalendarzu te­
goż dowódcy pojawia się zapis:

"Księżyc w czole, w dupie gwiazda 
To nasza tatarska jazda..."
Szeptana historia przekazała również informacje

o pobycie w pułkach ułańskich Juliana Tuwima i 
Jana Lechonia. Tuwim, który jak wiadomo towarzy­
stwo przedkładał często nad swoje zdrowie byl za­
pewne suto i długo goszczony w oficerskim kasynie, 
a ponieważ istnieje ślad jego podróży do Tarno­
wskich Gór, można z dużą dozą prawdopodobień­
stwa przyjąć, tym bardziej, że żurawiejka pojawiła 
się dopiero po jego wyjeździe z tego miasta, że 
Jedzie ułan, dupa w chmurach” ma arystokratyczne 

bo prawdziwie poetyckie pochodzenie.
Pułki ułańskie gościły często łudzi sztuki. Pamię­

tać bowiem trzeba, że ułani byli wojskiem elitar­

nym. Kierowano doń młodych ludzi ze środowisk 
inteligencji lub bogatego ziemiaństwa, zatem tych, 
których stać było na wykształcenie. Kadrę podofi­
cerską stanowili ludzie wyłącznie po maturze. Ułani 
uznawali się sami za “kogoś lepszego”, czemu zre­
sztą dawali też wyraz w swoich żurwiejkach: 

“Dziewiętnastka.to hołota 
Nosi otok jak piechota..."
Przez lata całe śpiewanie żurawiejek podlegało 

cenzurze, w wojsku — politycznej z uwagi na re­
fren, w towarzystwie — moralno-obyczajowej z 
uwagi na ostrość niektórych sformułowań.

Spychana gdzieś w pokłady pijackiej atmosfery, 
odżegnywana od literackich wartości, była żura­
wiejka symbolem żołnierskiej prostoty.

A czym jest?
Jedni powiadają: jest pieśnią. Inni, że piosenką. A 

jeszcze inni, że wykwitem chorej obsesji. Jakiej 
obsesji? Na to pytanie odpowiedzieć jest trudno. 
Żurawiejka — to żurawiejka. I tyle. Czy jesl tworem 
ludowym? Z pewnością. I dlatego nie może być 
jednolitym. Składały sie na nią, jeśli nie wieki to 
lata, w których każdy coś dorzucał.

Żurawiejka wyraża życie zwykłe ale namiętnie, 
może dlatego więc jest tak bliska i droga ludziom, 
dla których często stanowiła jedyną chwilę wy­
tchnienia i radości.

W odróżnieniu od innych pieśni ludowych, żura­
wiejka ma jedną stałą melodię, a jej polski refren, 
ukształtowany ok. roku 1920 nie zmienił się przez 
blisko wiek.

Żurawiejki nie szuka się po bibliotekach, nie ma 
na to czasu, zwłaszcza, że ułanom, którzy pozostali, 
bliżej już do krainy cieni niż do starych ksiąg. Żu­
rawiejka żyje w formie w jakiej została zapamięta­
na, jeśli nawet zmieniona “po drodze” — nikt z tego 
powodu nie cierpi. Nie zawsze jest pod ręką ołówek 
i papier...

Zaglądając w głąb duszy ułańskiej fantazji, trzeba 
raczej przyjąć hipotezę, że wulgaryzmy w żurawiej- 
kach są wtórne.

Ułan jeśli nawet opowiadał o czymś “niesmacz­
nym”, czynił to zawsze za pomocą “eleganckich” 
słów. Ułan żył jak nakazywała mu tradycja i tylko 
w chwilach słabości był zwykłym człowiekiem. Mit 
ułana zrodził się z marzeń. Również żurawiejka 
rodziła się spontanicznie i miała prawo do pewnej 
niepewności chwili. Musiała rodzić się szybko, bo 
inaczej mogła się w ogóle nie narodzić.

1 tak trzeba tę żurawiejkową literaturę pojmować. 
Nie obrażać się na nią, nie złorzeczyć jej. I nie 
lekceważyć. Śpiewać. Śpiewać i pamiętać — bo 
dopóki żyje pieśń ułańska, dopóty żyje ułańska le­
genda. Reszta to tylko fakty...

Witold ŚLUSARSKI
O micie ułańskim i żurawiejkach będzie 
inożna przeczytać w książce Witolda Ślu­
sarskiego “Ostrogami dzwoni...”, która na­
kładem wydawnictwa “Unia Oress” ukaże 
się w maju br.

Fiński oszust napuszcza polską policję na 
szwedzkiego detektywa!

IESI1
Tym razem szczecińska policja bez trudu ustaliła 

sprawcę zniknięcia ze strzeżonego parkingu rocz­
nego, pięknego volvo na fińskich numerach reje­
stracyjnych. Nie był nim jednak emisariusz rosyj­
skiej czy polskiej mafii samochodowej lecz... dete­
ktyw szwedzkiej spółki Gustafsson and Co.

Równo rok temu pewien, nie wyróżniający się 
niczym, fiński obywatel w pewnym, równie nie 
wyróżniających się niczym z setki im podobnych, 
salonie szwedzkiej firmy Volvo Verdexa zawarł 
typową transakcję. Zapłacił kilkanaście tysięcy 
fińskich marek gotówką, podpisał weksle zastawne 
na resztę należności — do spłacenia w ciągu naj­
bliższych dwóch lat w ratach — i wyjechał nowiut­
kim volvo. Ot. nic nadzwyczajnego.

Pół roku później pan Fin zapragnął jednak odwie­
dzić Polskę. Obce kraje zwiedza się najwygodniej, 
jak wiadomo, samochodem. Gdy na dodatek jest 
on względnie elegancki, w krajach takich jak Pol­
ska można liczyć na dodatkowe fory u pań. 1 choć 
Polska względem Finlandii jest krajem zamorskim, 
to nie stanowi to przeszkody, bo żegluga promowa 
żyje właśnie z. takich zamorskich, zmotoryzowa­
nych turystów.

Pan Fin jednak (być może wskutek marzeń o 
przyszłych miłosnych podbojach) zapomniał o 
pewnym drobiazgu. Umowa, jaką zawarł z Voivo 
Verdexa, zobowiązywała go nie tylko do syste­
matycznego spłacania rat. ale i do tego, by volvo w 
ciągu pierwszych dwóch lat swojego żywota poru­
szało się wyłącznie po drogach Finlandii. Ponie­
waż pan Fin nabytym na raty pojazdem bez trudu 
opuścił swój kraj, a więc bez przeszkód złamał 
drugi warunek umowy, to doszedł do wniosku, że 
nie warto przejmować się także i pierwszym. Prze­
stał więc płacić raty...

Polska spodobała mu się do tego stopnia, że jak 
wjechał do Szczecina, tak od razu został w tym 
pięknym mieście. Ponieważ wiele słyszał o kra­
dzieżach drogich aut w Polsce, na parkingu strze­
żonym w osiedlu “Słoneczna”, w pobliżu swojej 
kwatery, przezornie wykupił abonament.

Pan Fin nie docenił jednak swoich skandyna­
wskich pobratymców. Szwedzi nie są znów tacy 
pryncypialni i pewnie nie awanturowaliby się zbyt­
nio o to. że pan Fin złamał umowę i wyjechał nie 
spłaconym do końca autem za granicę, nawet do 
znanej z samochodowych afer Polski (w końcd w 
Szwecji też obowiązuje hasło: klient nasz pan, 
które zmusza do pewnej elastyczności), gdyby jed­
nak pan Fin stosowne raty spłacał w terminie. W 
końcu do tej Polski trochę jakiejś cywilizacji już 
dotarło, można więc znaleźć taki bank. który wyśle 
marki fińskie, dolary, korony lub dowolne inne 
walory wymienialne, na wskazane konto po dru­

giej stronie Bałtyku. Trudno jednak szanować 
klienta, który przestaje płacić. To już nie klient 
zresztą, lecz zwyczajny oszust. Ale i na takich w 
cywilizowanym świecie są sposoby.

Przedstawiciel firmy Volvo Verdexa złożył więc 
rutynową wizytę kolegom z Gustafsson and Co. 
Rutynową, bo takich klientów, jak pan Fin trafia 
się co nieco i o ile Volvo znane jest z produkcji 
doskonałych samochodów, to spółka Gustafsson 
słynie z niezwykłej skuteczności w ściganiu nieso­
lidnych klientów.

Mając ją za partnera. Volvo Verdexa może sobie 
pozwolić na bardzo liberalne warunki sprzedaży 

. swoich krążowmików szos.
Pracownicy Gustafssona bez. trudii ustalili, że pan 

Fin przebywa w Polsce, w Szczecinie. Skontakto­
wali się z. nim i grzecznie zapytali, dlaczego prze­
stał płacić raty. Pan Fin nie był szczery. Ba, zacho­
wał się bardzo brzydko i niewdzięcznie — także 
wobec gościnnych gospodarzy. Poskarżył się bo­
wiem, że tu w Polsce wszystko kradną, zwłaszcza 
zaś auta tak znakomitej firmy jak Volvo. Polacy 
ukradli więc i pojazd, którym on dysponował. A 
ponieważ go nie posiada, to i nie będzie płaci! rat. 
Na kolejne zapytanie przedstawiciela Gustafssona, 
pan Fin znów powtórzył swoje i zapewnił, że nie 
ma pojęcia, gdzie może aktualnie "przebywać” vol- 
vo. Nie na darmo jednak spółkę Gustaffson and Co. 
uważa się za firmę fachową. Szwedzki detektyw, 
znając miejsce pobytu niesolidnego klienta Volvo 
Verdexa, pofatygował się do Szczecina. Nie musiał 
zbyt długo śledzić fińskiego turysty, by potwier­
dzić to. czego spodziewał się od razu — że pan Fin 
jest kłamcą i oszczercą; porusza się po Polsce 
rzekomo skradzionym samochodem.

Ponieważ bez trudu odkiył też miejsce postoju 
volvo, poczekał na stosowną chwilę, wszedł na 
parking, strażnikom okazał upoważnienie firmy 
Volvo, która ciągle przecież była właścicielem au 
la, otworzył pojazd przy pomocy firmowych klu­
czyków, wsiadł do niego i odjechał prosto do 
Szwecji.

Następnego ranka pan Fin zobaczył puste miejsce 
na parkingu i pomyślał, że chcąc nie chcąc wykra- 
kal kradzież swojego pojazdu. I w te pędy poleciał 
na policję...

Teraz pan Fin może wracać do kraju, by ostate­
cznie rozliczyć się z Volvo Verdexa. Nie wiadomo 
jednak, czy pieniędzy, które do tej pory zapłacił za 
auto, wystarczy przynajmniej na honorarium dla 
detektywów. Za to na pewno w przyszłości nigdy 
już nie będzie mógł kupić samochodu volvo. Przy­
najmniej na raty...

Zbigniew BISKUPSKI

Z Rysiem, młodym kulturystą rozmawia Arseniusz Woźny

— Skąd się wzięły twoje zainteresowania?
— Trenowałem karate dla poprawienie mojej 

własnej siły. Niestety karate nie dawało takich mo­
żliwości, więc zacząłem interesować się ćwiczenia­
mi na siłowni. Wkrótce okazało się, że dzięki inten­
sywnemu treningowi następują szybkie zmiany w 
umięśnieniu mojego ciała. Porzuciłem więc karate 
na rzecz kulturystyki.'

— Czy pierwszych zajęciach ktoś ci pomagał?
— Nie. Trzy lata temu zacząłem od treningów' w 

budowlance, po trzy, cztery razy w tygodniu, 
później częściej. Ze względu na to. że zamknięto 
nam siłownię miałem półroczną przerwę w trenin­
gach. Dopiero od niedawna trenuję w zielonogór­
skim Aktonie i choć jest tam trener dla początkują­
cych zawodników, przy moim poziomie zaawanso­
wania nie wiem, czy może on coś mi jeszcze wytłu­
maczyć?

— Czy jest to kosztow ny sport?
— Wynajęcie sali kosztuje 270 tysięcy złotych 

miesięcznie, do tego dochodzą wszelkiego rodzaju 
odżywki, białko w proszku, odpowiednie racje mię­
sa białego i czerwonego, ryby i jajka, spożywane 
pięć razy dziennie. Wszystko to musi być obfite, co 
sprawia, że koszta tego sportu są bardzo wysokie. 
Ponieważ moja sytuacja materialna nie pozwala na 
ścisłą dietę, jem dużo i co popadnie. Nie jem nato­
miast słodyczy oraz ostrych potraw, jak na przykład 
musztardy. Należy unikać alkoholu.

— Prócz odpowiedniej diety ważne są ćwicze­
nia. Jakiego rodzaju?

•— Są to: przysiady ze sztangą na karku — ćwicze­
nia na mięśnie nóg, na mięśnie klatki piersiowej — 
wyciskanie sztangi, podciąganie na drążku i oczy­
wiście klasyczne pompki.

— Co następuje, gdy zawodnik nie przybiera 
już na masie ciała?

—  Jeśli nie skutkuje intensyfikacja treningów, a 
efekty odżywiania są za słabe, kulturyści zażywają 
anaboliki ułatwiające przyjmowanie przez orga­
nizm większej ilości białka. Sądzę, że wielu kultu­
rystów nie stać na ścisłą dietę, więc biorą anaboliki. 
Są to najczęściej zastrzyki domięśniowe jak: win- 
strol. Lekkoatleta Ben Johnson oraz kulturysta Shon 
Rey zostali przyłapani właśnie na winstrolu. W 
Polsce najpopularniejszy jest testosteron, omna- 
dren, anapolon, metanabol.

— Czy zażywasz anaboliki?
— Kiedy mięśnie nie rozwijały się tak, jak chcia­

łem. musiałem brać jakieś leki, pomagać sobie. W 
aptece nie chcą ich za bardzo wydawać, bo wiedzą 
po co ludzie je kupują.

— Skąd więc je bierzesz?
— Pomoże zazwyczaj jakaś znajoma pielęgniarka, 

lekarz. Wiesz jak to jest.
— Co na to twoi rodzice?
— Dopiero gdy byłem jakoś zbudowany, tato 

życzył mi powodzenia w sporcie, w tym co robię, 
zaznaczył. Odnośnie leków, to odradzają mi. A ja, 
jak nie wezmę leków, to nic mi nie wychodzi. Ja 
naprawdę chcę coś osiągnąć, a oni nie potrafią tego 
zrozumieć. Po prostu nie chcę być zwykłym, szarym 
człowiekiem, żyć z dnia na dzień. Marzę o tym, by 
kiedyś kimś być. Dopóki normalnie spisuje mi się 
wątroba i żołądek ja się tym nie przejmuję.

— Co robisz prócz treningów, czym się zajmu­
jesz?

— Ha.ha.ha - dziewczynami, oczywiście!
— Tylko?
— Nie, od trzech lat pilnuję porządku w jednej 

kawiarni.
— Uczysz się?
— Rzuciłem szkołę. Z usposobieniajestem bardzo 

nerwowym człowiekiem, nie mogłem już wytrzy­
mać. Stwierdziłem, że nie skończę żadnej szkoły, bo 
i tak nic z tego nie wyjdzie. Zawsze się mówi 
papierek i papierek, a co z tego papierka?

— Jak widzisz swoją przyszłość ?
— Moim marzeniem jest zostać mistrzem Polski 

w kulturystyce. Wyglądam na tyle dobrze, że w tym 
roku mógłbym spokojnie wejść do finałowej szó­
stki. Postaram się poprawić — dietę, tryb życia, 
żeby lepiej wypaść niż ostatnio. W ciągu dwóch lat 
okaże się, czy coś z tego będzie, czy nie.

— A jeśli nie powiedzie ci się w tym sporcie, co 
dalej?

— Nie myślałem o tym, jestem optymistą.
— Czy liczysz na duże pieniądze?
— Nie, startuję za czapkę gruszek.
— Czego więc można Tobie życzyć w tym spor­

cie?
— Dobrego sponsora i powodzenia.
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B o ż e ,  z a t r z y m a j  ś w i a t  —  ja  w y s i a d a m !

— No, tak... — powiedziałam do siebie widząc 
ogarniającą mnie ciemność. — Jak zwykle bud/ę 
się za wcześnie!

Pomachałam w powietrzu gołymi nogami i usi­
łowałam wstać. Podeszłam do biurka i... rozległ 

[ się brzęk tłuczonego szkła.
Mój dzień zaczyna się fatalnie — pomyślałam 

nerwowo zbierając szklanki pozostawione wczo­
raj przez moją przyjaciółkę. Czułam, że wszystko 
co się dzisiaj wydarzy będzie nastawione prze­
ciwko mnie.

Nagle ogarnęło mnie przejmujące ciepło i zro­
biło się bardzo przyjemnie.

— Zm az, zaraz... jak to było? Już teraz całkiem 
spokojnie próbowałam przypomnieć sobie mój 
sen.

Na korytarzu stał chłopak. Podeszłam do niego 
i powiedziałam: “James, James odwróć się”:

— O Boże, a więc to był James... — przez myśl 
szybko mi przeniknął obraz mojego szkolnego 
kolegi. Odwróci! się i zaczęliśmy się całować...

Musiałam przerwać moje senne wspomnienia, 
gdyż do pokoju weszła mama.

Po wysłuchaniu- kazania na temat bałaganu w 
moim pokoju poszłam do łazienki, następnie 
ubrałam się i po śniadaniu wyszłam do szkoły. Na 
dworze czekała na mnie Marlena.

Lekcje mijały wyjątkowo szybko, ale przez cały 
czas zwracałam uwagę tylko na jedną osobę. 
James uważany był za jednego z najlepszych 
uczniów w szkole, ałe dla większości był wspa­
niałym kolegą. Wyskoki, szczupły, z długą blond 
grzywką opadającą na śliczne, niebieskie oczy, 
dla wielu dziewczyn był ideałem. Ja ceniłam go 
za świetne poczucie humoru, jednak teraz czułam 
coś więcej... To już nie była zwykła sympatia.

— ... nie mam szans— natychmiast zwierzyłam 
się Marlenie i podsumowałam to jednoznacznie.

To była prawda. James miał dziewczynę. Kiedy 
zaczęli ze sobą chodzić, wywołało to oburzenie 
wielu osób. Nikt nie mógł zrozumieć co laki 
ładny chłopak widzi w Kelty, która niczym się nie 
wyróżniała, mało tego — wcale nie była ładna. 
Nie darzyłam Ketty sympatią, ale nie byłam z nią 
w nieprzyjaznych stosunkach. W szkole James 
był jednym z moich najlepszych kolegów i stara­
łam się nie okazywać tego co naprawdę czuję, ale 
on domyślił się i również zaczął mnie inaczej 
traktować.

Nauka dobiegła końca i zaczęły się wakacje. 
Spędziłam je u cioci. Po powrocie dowiedziałam

się, żc mój ideał nie chodzi już z Ketty. Kilka dni 
później przyszedł do mnie jako zwykły, szkolny 
kolega, ale po jakimś czasie spotykaliśmy się 
coi az częściej. Jak zwykle był miły, uśmiechnięty 
i swoim zachowaniem zabawiał całe towarzy­
stwo.

Pewnego wieczoru szliśmy pustymi ulicami. 
Objął mnie i bardzo cicho powiedział:

Czy chcesz być moją dziewczyną?
Długo czekałam na to pytanie, ale mimo to 

byłam nieco zaskoczona.
— Nie wiem co powiedzieć, chyba tak... tak 

chcę James.
Od tego wieczoru nasze stosunki uległy defini­

tywnej zmianie. Nie byliśmy zwykłymi przyja­
ciółmi i... może to właśnie był błąd. Powoli za­
częłam dostrzegać, że nie jest taki za jakiego go 
uważałam. Już wcześniej wiedziałam, że nie na­
leży do grzecznych, ułożonych chłopców, ale 
stawał się coraz gorszy. Wracał pijany, codzien­
nie wdawał się w bójki.

Wydawało ini się jednak, że jako jego dziew­
czyna potrafię dostrzec w nim dobro. To byl 
również poważny błąd z mojej strony. Pewnego 
dnia poprosiłam jego kolegę, aby odwiózł Jamesa 
do domu, ale ten wydawał się zaskoczony moją 
propozycją.

— A ty kotku co masz do tego? — odpowie­
dział. James mówił, że już nie jesteście razem 
i ma rację. Słyszałem co ty wyprawiasz, a teraz 
wtrącasz się do niego? Kotku, niezła jesteś, ale 
radzę ci — spłyń niu z drogi, bo inaczej on ci za 
to wszystko się odwdzięczy!

__???!!!
Nie rozumiałam za co, nie wiedziałam o co 

temu człowiekowi chodziło, ale jednego byłam 
pewna ktoś mnie oszukał. Pokochałam kogoś, 
kto po prostu zakpił ze mnie!

JjS Sjj

_ Wiesz co, było jak w bajce — mówiłam do 
Marleny ale powiem ci, że nie można mieć chło- 
paka-idcału. My szukamy doskonałych gdzieś dale­
ko, a oni są obok nas. Wystarczy tylko wyjść na ulicę, 
uśmiechnąć się, a świat jest pełen czekających na 
ciebie ludzi. Wystarczy tylko chcieć zobaczyć pra­
wdziwe wnętrze człowieka, by dostrzec w nim zło 
czy ideał. Ale nie ten, którego szukamy — ten, 
którym ten człowiek jest!

Joanna

** Hej Ludkowie! Dwie wspaniałe dziewczyny 
które uwielbiają NKOTB, pragną nawiązać kontakt 
listowny lub bliższy z fanami tego zespołu. Mamy 
wiele wiadomości i materiałów na wymianę, wspa­
niałe pomysły i marzenia. Jeżeli nie masz z kim 
porozmawiać o swoich kłopotach, a wśród Twoich 
przyjaciół brak osoby zainteresowanej NKOTB. to 
nie zwlekaj. Pisz śmiało!

BOSTON CITY", ul. Bema 8/2, 
58-105 Świdnica.

•* Kocham New Kids... i bardzo mi na nich 
zależy. W zamian za wszystko co dotyczy NKOTB 
oddam plakaty i materiały o Madonnie, ROXETTE 
QUEEN, DM, Richardzie Grieco, Kevinie Costne- 
rze i wielu innych wykonawcach. Zapewniam ucz­
ciwość.

NKOTB & M.B., ul. Chojnicka 92, 
60-821 Poznań.

Cześć wszystkim fanom NKOTB!
Jeśli choć trochę ich kochacie lub uważacie, że 

świetnie śpiewają, napiszcie do mnie. Tak jak Wy 
kocham NKOTB i pragnę korespondować z dziecia- 
kanu-Polakami. Proszę o znaczek zwrotny.

Żaneta Ladwerska, ul. Park 2/22, 
63-200 Jarocin.

^ ’szu^uję wszystkiego co dotyczy grupy New 
Kids On The Błock, Michaela Jacksona. Blue Sy- 
stem, Chesneya Hawkesa oraz Goerga Michaela. 
Mam materiały na wymianę, między innymi: plaka­
ty, ciekawostki, naklejki.

Aldona Hetman. Budziwojów 25a/3,
59-512 Brochocin, woj. legnickie.

CZEŚĆ LUDZISKA! Mam prawie 15 lat, ko­
cham NKOTB a szczególnie JOEY'A MCINTY- 
REZa plakaty “DZIECIAKÓW” i wiadomości o 
nich oddam wszystkie materiały jakie posiadam o 
innych wykonawcach. Nawiąże także kontakt li­
stowny z ludźmi z całego kraju.

PROSZĘ PISZCIE DO MNIE! Do listu dołączcie 
znaczek — jeżeli tylko możecie.
SABINA KV/K OS. KASZTEIAŃSKIE18B/6  

66— 300 MIĘDZYRZECZ woj. gorzowskie
•»  Poszukuję wszystkiego (plakaty, naklejki, te­

ksty piosenek, autografy) co dotyczy Freddie Mer­
cury ego i zespołu Queen. Chciałabym także kore- 
spondować z fanami Freddie. Za plakaty mogę za­
płacić lub wymienić na inne. Piszcie na ten adres:

J. G. Freddie M ercury" ul: Technologów
36 m 3

65—530 Zielona Góra

Od ledakcji. Osoby chcące dać swoje ogłoszenie 
do tego kącika proszone są o przesłanie jego treści
na adres redakcji. Na kopercie koniecznie dopiszcie:
“Minibazar”!

N E W  K I D S  

O N  T H E  B Ł O C K
Mający miliony fanów na całym świecie chło­

pcy z New Kids On The Błock pracują nad nową 
płytą. Niestety, nie znajdzie się na niej żadne 
nowe nagranie, gdyż będzie to album koncerto­
wy. Tymczasem w prasie muzycznej coraz czę­
ściej można znaleźć plotki i zarzuty, iż Kidsi 
oszukują swoich fanów, posługując się... taśmą 
magnetofonową i specjalnymi urządzeniami po­
zwalającymi modulować głos. Były dyrektor ar­
tystyczny Dzieciaków'’ . Greg McPherson za­
skarży) ich do sądu twierdząc, że w większości 
nagrań posługiwano się przetworzonymi głosa­
mi... Maurice'aStarraijegobrataMichaeIa John­
sona!

Technicznie jest to możliwa. Frank Farian ("od­
powiedzialny "za aferę Mi lii VaniIli, którym udo­
wodniono. że tylko poruszali ustami na koncer­
tach, a ich płyty nagrał właściwie komputer) 
stwierdził, że obecnie nie ma problemu by “...w' 
studiu po dokonaniu pewnych technicznych ma­
nipulacji głos starszego mężczyzny jak np. Mau- 
rice a Starra zabrzmiał jak głos siedemnastolet-

Na początku był duet — Marek Jackowski i 
Milo Kurtis. Pierwszy grał na gitarze i bębnach 
afrykańskich, drugi na instrumentach struno­
wych. Zadebiutowali jako MAANAM (nazwa 
utworzona od inicjałów “M and M”) w listopa­
dzie 1975 roku na balu organizowanym przez 
krakowską "Piwnicę Pod Baranami". W lutym 
1976 roku na koncercie w Poznaniu do zespołu 
dołączyła Kora (żona Jackowskiego).

Wiosną następnego roku MAANAM zmienił 
skład. Miejsce Greka (Kurtisa) zajął Anglik (John 
Porter). Po tygodniu przygotowań zespół ruszył 
w trasę. W tym czasie ważną rolę w grupie pełnił 
Kamil Sipowicz. Wyświetlane przez niego slajdy 
nadawały występom niecodzienny klimat. Warto 
wiedzieć, że w tym okresie dominowały w mu­
zyce grupy gitary akustyczne. “Elektryczny”

F a j n a  k o le ż a n k a
Droga redakcjo! Mój problem polega na tym, że 

jestem zakochana w chłopcu, który jest starszy ode 
mnie o rok. Znamy się od ponad siedmiu lat, ale 
dopiero teraz się w nim zakochałam. Chyba się 
lubimy, ale on mnie uważa za fajną koleżankę z 
podwórka, a czasem, gdy jesteśmy sami. opowiada 
mi różne rzeczy o sobie. Jest bardzo dowcipny, nie 
jest ideałem, ale ma coś w sobie co mnie pociąga. 
On, choć nie wydaje się, że jest taki towarzyski, 
zawsze oblepiony jest kolegami, ale jeżeli mu się 
przyjrzeć, to okaże się, że jest samotny. Ja jestem 
raczej zwykłą dziewczyną. Mam 160 cm wzrostu, 
wazę 53 kilogramy. W poprzednich latach uczyłam 
się bai dzo dobrze, zdawałam z nagrodą i teraz nie 
che ę zawalać ósmej klasy. Przez tę miłość mniej się 
przykładam do nauki. Ciągle jestem na podwórku i 
czekam, az wyjdzie Robert. Nie jestem już. taka jak 
kiedyś, mama mówi, że się zmieniłam. Pomagacie 
takim jak ju, pomóżcie i mnie.

Ewka
Cóż, Ewo, doskonale rozumiemy Twój stan. Sami 

kilka razy byliśmy zakochani, wiemy więc co to 
znaczy. Jak trudno jest się skoncentrować nad 
czymkolwiek, gdy ciągle myśli się o tej samej jedy­
nej osobie. Gdy godzinami stoi się w jednym miej­
scu tylko dlatego, że wczoraj ona lub on tu właśnie 
był, może więc będzie i dzisiaj (choć żadna racjo­
nalna przesłanka nie wskazuje na to)... I — chyba 
sama to rozumiesz — poza słowami otuchy nie 
jesteśmy tak naprawdę w stanie Ci pomóc.

Przeżywasz trudne (ale i piękne) chwile. Pamiętaj 
jednak o tym, że tylko od Ciebie zależy jak się lo 
wsz.ystko skończy. Musisz naprawdę się zmobilizo­
wać. Wiem, że to trudne, że potrafisz myśleć tylko 
o Robercie... Ale pomyśl —jeśli Ci naprawdę zale­
ży na tym, żeby wszystko ułożyło się pomyślnie, to 
przede wszystkim musisz być w porządku w szkole. 
Wyobraź sobie, że Robert postanowi za trzy-cztery 
miesiące wyznać Ci, że Cię kocha. I bardzo zaprag­
nie spędzać z Tobą jak najwięcej czasu. Ale Ty 
wówczas zaczniesz zbierać plon swojego dzisiej­
szego rozkojarzenia i wolnych chwil będziesz miała 
tyle co kot napłakał. I co wtedy?

Co do Roberta, to powiem Ci jedno: doceń to, że 
uważa Cię za fajną koleżankę. Znacie się siedem lat,

New Kids On The Błock.
Fot. Archiwum

niego chłopaka . Doda! także, że w każdej plotce 
tkwi ziarno prawdy. A on wie dobrze, o czym 
mówi.

Sami zainteresowani, oczywiście, wszystkiemu 
zaprzeczają. Przyznają co prawda, że podczas 
tournee w 1989 roku korzystali ze wsparcia “wo­
kalnego pudelka", ale już potem słychać było 
wyłącznie ich głosy.

Dziś trudno powiedzieć, kto ma rację. Trudno 
także przewidzieć, czy ten skandal pomoże czy 
też zaszkodzi Kidsom. Wszak z “pudełka" korzy­
stają podczas koncertów tej miary artyści co Mi­
chael Jackson czy Madonna. To każdy z fanów 
musi sobie sam odpowiedzieć, czy ważniejszy 
jest naturalny głos, często bardzo zmęczonego 
tańcem i akrobatycznymi popisami idola, czy też 
dobry show. Czy lepiej słuchać sapiących i z 
trudem łapiących oddech artystów “na żywo”, 
czy też może lepiej oglądać ich popisy taneczne 
‘wspomagane” taśmą i komputerami.
Afera z plagiatem to nie koniec kłopotów Kid- 

sów. Oto sympatyczny Jordan Knight, który 
twierdzi: “w trasie nie mam czasu na dziewczyny. 
Gdy doskwiera mi samotność, układam się do snu 
z moim miśkiem”, ma kłopoty z wymiarem spra­
wiedliwości. Zosta! oskarżony o to, że kazał po­
bić i obrabować jednego z gości bostońskiego 
Night-Clubu!

Myślę, że wystarczy tych niemiłych rzeczy o 
Kidsach, Nie zamierzam zbytnio narażać się fa­
nom, którzy i tak na pewno nie uwierzą w te afery 
—- ale. mam nadzieję, że przynajmniej przyjmą 
do wiadomości, że coś takiego w ogóle ma miej­
sce. Liczę też na to, że już wkrótce będę mógł 
napisać coś przyjemniejszego o "Dzieciakach'^

Płyty MAANAMU mają wzięcie u fanów.
Fot. Krzysztof Gawrychowski j

MAANAM narodził się dopiero dwa lata później.
Małżeństwo Jackowskich oraz rodzeństw-o Ole- 

sińskich (gitara i gitara basowa) plus Ryszard 
Kupidura zadebiutowali na Muzycznym Kam­
pingu w Lubaniu. Jednak dopiero udział w festi­
walu w Opolu i brawurowe wykonanie utworu 
Boskie Buenos okazało się punktem zwrotnym 

w karierze. Grupa zaszokowała jury i typowa 
publiczność festiwalową, lecz została entuzjasty­
cznie przyjęta przez młodą widownię. Jury “na 
poczekaniu ' wymyśliło dla nich wyróżnienie!

W sierpniu i wrześniu grupa nagrywa debiutan­
cki 1.P i tak zaczyna się trwająca kilka lal karie­
ra... Nic nie może jednak trwać wiecznie i w 
połowie lat osiemdziesiątych zespól praktycznie 
przestaje istnieć. W 1989 roku wydaje album "Się 
ściemnia , który pokazuje nam zupełnie innv 
MAANAM niż dotąd. Gdy wydawało się, że to 
już kres możliwości muzyków, przełom roku 
1991/92 przyniósł płytę "Derwisz i Anioł”, na­
graną w składzie z najlepszych lat. Z nadzieją 
więc czekamy co będzie dalej.

„ L e n i n g r a d  C o w b o y s  
j a d ą  d o  A m e r y k i ”

Jeśli podobały się Wam filmy Jima Jarmuscha, 
powinniście koniecznie wybrać się do kina na 
zwariowaną komedię “Leningrad Cowboys jadą 
do Ameryki”. Fiński reżyser Aki Kaurismaki nie 
bez racji nazywany bywa “nordyckim bratem 
Jarmuscha". Obaj kręcą niskobudżetowe filmy, 
są kumplami, a Jim zagra! nawet rolę sprzedawcy 
samochodów w “Leningradzkich kowbojach...”. 
Obaj też wykorzystują w swoich produkcjach 
aktorów-amatorów, zwłaszcza muzyków.

Sam film to obraz będący połączeniem nieomal 
wszystkich odmian komedii — od burleski po 
pure nonsense. Oto grupa szalonych muzyków z 
Syberii ląduje w Nowym Jorku. Wsiadają do 
cadillaca i ruszają na Południc. Wędrują po pro­
wincjonalnej Ameryce, grając swoje kawałki dla 
grupek pijanych gości. Finał koncertów jest za-

M A A N A M
Płyty: "Nocny Patrol ’91" oraz "Derwisz i 

Anioł formacji MAANAM cieszą się sporym 
uznaniem fanów' polskiej muzyki rockowej. Kora 
jest w wysokiej formie, a ostatnie koncerty MA- 
ANAM-u dowodzą, źe zespół ma już kryzys za sobą, 
a ich pow-rót na top nie byl jednorazowym wysko­
kiem “weteranów”.

Kadr z filmu “Leningrad Cowboys... ”

wsze taki sam. Właściciel lokalu płaci im kilka 
dolarów i... wyrzuca. Wreszcie docierają do Me­
ksyku, pozbywają się managera i, jak dowiaduje­
my się z końcowych napisów, docierają do pier­
wszej dziesiątki meksykańskiej listy przebojów.

Cowboys noszą ekscentryczne stroje i czuby na 
głowach. Na nogach mają buty z wyjątkowo dłu­
gimi szpicami. W swoją podróż zabierają trumnę 
z zamarzniętym basistą. Wystarczy. Jeśli to was 
zainteresowało, nie zwlekajcie z odwiedzeniem 
kina. Nie powinniście żałować...

Film ten wyświetlany będzie w kinach od 
15 maja. Jako dodatek można zobaczyć clip 
do znanej piosenki "To były piękne dni", 
także wyreżyserowany przez Kaurismaki. 
Dystrybucja: Fundacja Sztuki Filmowej.

A ndrzej W IL A T K O W S K IJ

jesteście kumplami, zawiązuje się między Wami 
coraz bardziej intymna nić i w końcu — taka jest 
kolej rzeczy — może ona być tak intymna, jak to się 
zdarza tylko między dwojgiem ludzi, którzy napra­
wdę się kochają. Może lak być w przyszłości, choć 
nic musi. Ale na pewno nie będzie, gdy którakol­
wiek zę stron zechce na silę ten proces przyspieszyć. 
Tobie to grozi właśnie teraz! Spróbuj się ustrzec przed 
tym niebezpieczeństwem. Spróbuj nie popełnić teraz 
błędu, który może rzutować na cale Twoje życie. Nie 
zrób czegoś, czego sobie nigdy nie wybaczysz.

Jesteś w naprawdę znakomitej sytuacji. Masz w zasię­
gu ręki tajnego-chłopaka. który daczy Cię przyjaźnią. 
Ma do Ciebie zaufanie (skoro Ci tyle opowiada o sobie) 
— ileż osób chciałoby mieć chodaż tyle!

Twoj charakter pisma (piękny, zdecydowany, z. 
własnym wyrazem) świadczy ó tym, że jesteś na 
ogół osobą dość uporządkowaną, staranną, konse­
kwentną i posiadającą własne zdanie. Choć to, że 
piszesz nieco chaotycznie, gubiąc kropki (nie gnie­
waj się za lę uwagę) dowodzi ewidentnie, że jesteś 
wyjątkowo mocno rozkojarzona. Ale Ewo. skoro 
tyle już osiągnęłaś, to czy nie potrafisz i tym razem 
odnieść zwycięstwa nad samą sobą? Ja jestem do­
brej myśli, gwarantuję Ci. że masz podstawy do 
optymizmu, więc weź się w garść. Trzymam za 
Ciebie kciuki!

Docent

... .......................................................... ....W *

[ D Z I E W C Z Y N A  N O W E J  \
<M *
:  przyślesz swoje zdjęcia,
:  nasz fotografik zaprosi Cię :
:  do nas na seans zdjęciowy
:  i trafisz na nasze łamy.
; Czyteln icy wybiorą Z
« «*

: d zie w czyn ę  :
KC **

:  każdego miesiąca :
« -  1 milion nagrody;
:  każdej pory roku
« -5  milionów nagrody
\ oraz dziewczynę roku 1992 :
:  -  nagroda Fiat 126p

Fot. Krzysztof Gawrychowski
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E M I G R A N C I
Na razie mają jeden, lecz za lo wielki przebój 

“Na falochronie". Swego czasu utwór ten

przez pięć tygodni zajmował pierwsze miejsce na 
liście przebojów "Trójki”. Po trwającej ponad rok 
przerwie grupa przypomniała o sobie koncertem 
"Rock For AIDS" w Hali Gwardii w Warszawie.

Zaprezentowali kilka nowych piosenek, które 
znajdą się na wydawanej właśnie przez Polskie 
Nagrania debiutanckiej płycie EMIGRANTÓW. 

Zespól składa się z bardzo doświadczonych m u­
zyków. Edmund Stasiak grał na gitarze w LADY 
PANK. W PERFEKCIE bębnił Piotr Szkudelski. 
Z kolei Robert Jaszewski, ma za sobą grę w 
ODDZIALE ZAMKNIĘTYM. Zaś wokalista, 
Paweł Kukiz łączy “obowiązki”, śpiewając także 
w grupie AYA RL. Słowem — prawdziwi z nich 
"emigranci”, choć może tylko wewnętrzni' 

Fanom EMIGRANTÓW obiecujemy, że 
wkrótce zamieścimy wywiad z muzykami, które­
go zgodzili się udzielić specjalnie dla Czytelni­
ków WEEKEND-u!

(Zamawiał Piotr Korzeniowski z Zielonej Góry)



T E L E T Y D Z I E Ń 7////////////////////////////////////////M^^^

6.00 Dzień dobry Niemcy — 
mag poranny 9.00 Tak już w 
życiu bywa — serial 'USA.
9.50 Bogactwo i piękno.
10.15 Dr Marcus Welby, 
1110 Lassie. 11.35 Tic Tac 
Toe. 12.00 Pojedynek ro­
dzinny, 1 2.30 Dwunasta trzy­
dzieści — mag. południowy,
12.50 Straszliwie mita rodzin­
ka 13.20 California Clan,
14.10 Springfield Story, 
14.55 Szef, 15.45 CHiPs 
16.40 Riskant! — teleturniej
17.10 Der Preis ist heiss — 
teleturniej
17.45 Glueck am Druecker 
— teleturniej
18.00 Elf 99— mag. młodzie­
żowy
18.45 RTL Aktuell — wiado­
mości
19.15 A-Team — serial USA
20.15 Morderstwo to jej hob­
by— serial krym.
21.15 Der Kohlrabi-Apo- 
stel...
23.00 10 vor 11 — mag. kul­
turalny
23.25 Magazyn dla panów
23.50 RTL Aktuell — wiado­
mości
00.00 Airwolf — serial USA 
00.55 Walka przeciw mafii — 
seriai
01.45 Strefa mroku

19.20 Koto szczęścia — tele­
turniej, pogoda, wiadomości
20.15 Dr Kulani— Lekarz na 
Hawajach — serial USA
21.15 El Hakim — film
23.15 News and Stories 
00.00 SAT 1 News 
00.10 Kanał 4
01.05 McGyver 
02.00 Program TV — zapo­
wiedzi, SAT 1 Text

5.30 Program regionalny, 
6.00 Dzień dobry — maga­
zyn poranny, 8.30 Czarowni­
c e — serial USA, 9.00 SAT 1 
News, 9.05 Kier jest atu, 9.30 
Drops!— teleturniej dla dzia- 
ci, 10.00 Błękitna maska — 
film. 11.45 Koło szczęścia — 
teleturniej, 12.40 Porada 
dnia, 12.45 Giełda telewizyj­
na, SAT 1 News, 13.35 Pod 
słońcem Kalifornii, 14.30 
Czarująca Jennie + SAT 1 
News. 15.05 Sokole gniazdo 
16.00McGyver, SAT 1 News 
17.05 Idę na całość — tele­
turniej
17.45 Programy regionalne 
18.15 Bingo— teleturniej 
18.45SAT1 News

7.20 Flicka, 7.45 Trick 7 — 
filmy animowane, 9.10 Star­
sky i Hutch — serial krym. 
USA, 10 .10  Detektyw sutan­
nie — serial USA. 11.10 Film,
12.50 Hardcastle i McCor­
mick, 13.45 Film. 15.20 
Agentka z sercem
16.15 Planeta gigantów — 
serial S.F. USA
17.10 Trick 7 — filmy animo­
wane
19.05 Dan Oakland — serial 
krym. USA
20.00 Wiadomości
20.15 Martwi nie potrzebują 
dolarów— western USA
21.50 Wiadomości
22.05 Nocny Sokót — serial 
krym. USA
23.10DerChef— krym.USA 
00.45 Wiadomości 
00.55 Superforce— serial
01.15 Mike Hammer
02.05 Hitchhiker — serial 
grozy
02.35 55 Lady z Szanghaju 
— film
04.15 Wiadomości

18.15 Przystań St. Pauli — 
serial niem.
18.45 Ruck Zuck — teleturniej
19.15 Fazit — wiadomości, 
sport, pogoda
19.35 Hopp oder Top— tele­
turniej
20.15 Na własną rękę — ka­
nad. serial krym.
21.10 Afera Black-Box—wł.- 
hiszp. film fabularny
22.50 Fazit — wiadomości, 
sport, pogoda
23.00 Nocny patrol — serial 
krym. USA
23.50 Arrow Beach — horror 
USA
01.30 WNT — World News 

Tonight— po angielsku
02.00 Reportaże policyjne 
02.25 Nocny patrol
03.10 Ruck Zuck

7.00 Kot DJ— Żółwie mutan­
ty, 9.40 Mrs Pepperpot. 9.55 
Playabout, 10.10 Kreskówki.
10.30 The New Leave It to 
Beaver, 11.00 Maude, 11.30 
Młodzi lekarze, 12.00 Młody i 
niecierpliwy, 13.00 Barnaby 
Jones, 14.00 E. Street, 14.30 
Inny świat, 15.20 Santa Bar­
bara, 15.45 Zuchwali I piękni 
16.15 The Brady Bunch 
16.45 KotDJ
18.00 Diff, rent Strokes
18.30 Bewitched
19.00 Facts of Lita
19.30 E. Street
20.00 Miłość od pierwszego 
wejrzenia— romantyczny te­
leturniej

—korespondencie z zagrani­
cy, 15.00 H. Prey śpiewa 
pieśni Schumanna, 15.35 C. 
Loewe, 15.50 Pląta Kolumna 
— prog. public
17.00 Mini ZiB — wiadomo­
ści dla dzieci
17.10 Pinokio — serial ani­
mowany
17.35 Percy Stuart — serial
18.00 Obrazki z  Austrii — 
mag. regionalny
19.00 Heute — wiadomości 
dnia
19.20 3sa t— Studio 
19.30 Frontal — magazyn 
polityczny
20.00 Doppelpunkt
21.45 Kulturjoumal— maga­
zyn kulturalny 
21.51 Wiadomości sportowe
22.00 Zeit Im Bild — wiado­
mości
22.25 EdnaMegastar
23.10 Czwarty człowiek 
00.1010 vor 10— magazyn 
00.35 3sat Schlagzeilen 
Telegazeta

18.00 Prime
19.00 Yo! Raps Today
19.30 Dial MTV
20.00 Video — Ray Cokes
22.00 Przeboje
23.00 Report 
23.15 W kinie
23.30 News at Night 
23.453 z 1
00.00 Rock Błock
01.00 Video—Kristiane Bac­
ker
02.00 Video-noc

6.10 Love Boat, 6.55 Bim 
Bam Bino — programy dla 
dzieci, 9.30 Live am Morgen 
— mag. poranny, 10.35 Hopp 
oder T op —tetutumiej, 11.35 
Love Boat — serial, 13.00 
Niebezpieczna zatoka— se­
rial kanad., 13.30 Przystań 
St. Pauli — serial niem., 
13.55 Bim Bam Bino — pro­
gramy dla dzieci 
17.35 Fazit— wiadomości 
17.45 Niebezpieczna zatoka 

- serial kanad.

20.30 Alf
21.00 Celebrity, część 2
23.00 Studs— teleturniej
23.30 Anything for Money 
00.00 Posterunek przy Hil 
Street
01.00 The Outer Limit*
02.00 Skytext
8.30 Wetter-Panorama, pro­
gnoza pogody, 9.00 Zeit im 
Bild— wiadomości, 9.05 T e- 
łegazeta, 13.00 Zeit im Bild, 
13.10 Magazyn południowy, 
wiadomości, 13.45 Ausland

7.00 The Boy in the Plastic 
Bubble (100 min.). 9.00 Y 
Cloc (76 min.), 11.00 Tale 
Spin (23 min.), 11.25 Life- 
styles of the Rich and Anima- 
ted (92 min.), 13.00 Portret 
Doriana Graya (110 min.),
15.00 Tap (105 min.)
16.45 Stowarzyszenie umar­

łych poetów (123 min.)
19.00 Geld (96 min.)
21.00 The Karate Kid II (108 
min.)
23.00 A Show of Force (93
min.)
00.45 A Pfayer for the Dying 
(103 min.)
02.30 Betty Blue(117min.)
04.30 Airport (137 min.)

9.00 Tenis— Rzym, półfina­
ły, 11.00 International Moto­
sport, 12.00 Tenis — Puchar 
Lufthansy— panie, półfinały, 
Berlin, 14.00 Tenis — Rzym. 
finał
16.00 Kolarstwo— Hiszpania
17.00 Formuła 1, Grand Prix 
San Marino
19.00 Tenis — Drużynowy 
Puchar Świata. Duesseldorf 
21.30 Eurosport News
22.00 Piłka nożna— eurogo- 
fe
00.30 Eurosport News

7.00 Awake on the Wild Side,
10.00 Video — Paul King,
13.00 Video — Simona
16.00 Przebój#
17.00 Report 
17.15 W kinie 
17.30 News at Night 
17.453 z 1

8.00 Eurobics, 8.30 Bowling 
— turniej międzynarodowy. 
Szwecja, 9JO  Golf, 10.30 
Wyścigi samochodowe (Au­
stralia), 11 JO  Eurobics,
12.00 Ekiden— mistrzostwa 
Europy, Madera, 13.00 Ko­
szykówka, 13.30 Monster 
Trucks, Owensboro — Ken­
tucky, 14.00 Go International 
Motorsport, 15.00 Eurobics,
15.30 US Football — World 
League: Montreal Machina— 
London Monarchę
17.30 Worfd Sport Special
18.00 Koszykówka
19.30 Hokej. USA
20.30 Rajd Korsykański
21.30 US Football — World 
League: Frankfurt Galaxy— 
San Antonio Riders
23.00 Bramki ligi hiszpart* 
skiej
23.30 Golf— Votvo PG A 
00.30 Rugby—Puchar Fran­
cji. drugi półfinał

13.30 Wiadomości, 13.40 Program dnia, 
13.45-16.10 Telewizja Edukacyjna, 13.45 
Mechanizm ekonomii rynkowej — Dla kogo 
to jest konkurencja? (2), 14.15 Fundacja 
Sasakawa (1) —  Relacja z  konferencji pra­
sowej, 14.20 Zarządzenie (3), 14.35 Gospo­
darka USA (3) —  Rozwój gospodarki Sta­
nów Zjednoczonych: Co to jest produkt na­
rodowy brutto?— film dok. prod. USA, 15.05 
Fundacja Sasakawa (2) —  relacja z konfe­
rencji prasowej, 15.10 Rozwój firm (3 )— film 
dok. prod. U SA, 15.40 Uniwersytet Nauczy­
cielski —  Prezentacje —  oblicze szkoły 
16 .10 Program dnia
16.15 Luz —  program nastolatków
17.15 Te leexpress
17.35 Antena
18.00 “Alf” — serial produkcji U S A
18.30 Kraje, narody, wydarzenia
19.00 Opinia publiczna

. 19.15 Dobranoc "Reksio”
19 .30 Wiadomości
20.05Teatr Telew izji —  Jan u sz  Głowacki: 
“Polowanie na karaluchy” reż. Krzysztof 
N azar, wyk.: Joanna Szczepkow ska , Jan  
Englert, Je rzy  B inczycki, Danuta M aksy­
mowicz
21.35 "Aby do świtu” —  telenowela 
21 .55 Good news festival
22 .45 Wiadomości w ieczorne
23.00 Kino europejskie: “Po własnym pogrze­
bie" —  film fab. prod. pol. (1989 r„ 83 min.)

16.25 Powitanie
16.30 Panoram a
16.40 Sonda —  Graw itacja zero
17.10 Artysta i jego świat —  Żółte rozdar­
cie —  Jean  Paul Sartre o Tintoretcie (2) 
fiim dok. prod. fr.
17.40 O jczyzna-poiszczyzna —  Dylema­
ty nazwiskowe
18.00 Program lokalny
18.30 “Biuro, biuro” — “Szpieg u Lurzera’  
—  serial prod. niem.
19.00 "Pokolenia" —  serial prod. U SA  
19.20 Fotel "Dwójki”
19 .30 Suita jazzow a C laude Bollinga
20 .00 W ielka piłka
20.30 Sąsiedzi —  Białoruś
21 .00 Panoram a
21.30 Sport 
22 .45 Stan rzeczy
22 .00  “Opowieści z  dreszczykiem ” —  
“Poszukiw acz wrażeń” —  serial prod. 
ang. reż. Roger Andrieux, w yk.: Jean  
Pierre B isson, Charlotte de Turckheim, 
Katrine Boorman
23.00 Nieskończoność dalekich dróg —  
film dok. Andrzeja Różyckiego
23 .30 Światowe Dni Muzyki 1992 —  rela­
c ja  reporterska (1)
24 .00 Panorama

W a k a c j e  d l a  C i e b i e !

W Y G R A J  D W A  T Y G O D N I E  W  U S A  ! ! !
to główna wygrana za widokówkę z Polski wystaną na ad res  
Po lsko-Am erykańskiego Klubu, który 3 0  cze rw ca  1 9 9 2  r . 

wylosuje dwie widokówki których nadaw cy zostaną 
zaproszeni bezpłatnie na 2  tygodnie do U SA  

Adres Klubu MBM 
6585 COMERCE BLUD 1S3 

ROHNERT PARK CALIFORNIA 94928 
USA

Podaj: imię nazwisko (wiek ponad 18  lat) 
dokładny ad res oraz zainteresowania
[wypisz drukowanymi literami) j c !82

6.00 Dzień dobry Niemcy — 
mag. poranny, 9.00 Tak już w 
życiu bywa — serial USA,
9.50 Bogactwo i piękno,
10.15 Dr Marcus Welby,
11.10 Lassie, 11.35 Tic Tac 
Toe, 12.00 Pojedynek rodzin­
ny, 12 JO  Dwunasta trzydzie­
ści — mag. południowy,
12.50 Straszliwie miła rodzin­
ka, 13.20 California Clan,
14.10 Springfield Story,
14.55 Szef, 15.45 CHiPs 
16.40 Riskant! — teleturniej
17.10 Der Preis ist heiss — 
teleturniej
17.45Glueckam Druecker— 
teleturniej
18.00 Elf 99 — mag. młodzie­
żowy
18.45 RTL Aktuell — wiado­
mości
19.15 A-Team — serial USA
20.15 Film
22.00 Piłka nożna
22.55 Gorączka telewizyjna
— serial USA
23.55 RTL Aktuell — wiado­
mości
00.05 Airwolf
01.00 Walka przeciw mafii — 
serial
01.50 Strefa mroku
5.30 Program regionalny,

Ś A T J M
6.00 Dzień dobry — magazyn 
poranny, 8.30 Czarująca Je­
annie — serial USA 9.00 
SAT 1 News, 9.05 Dr Kulani
— dekarz na Hawajach,
10.00 El Hakim — film, 11.55 
Koło szczęścia — teleturniej, 
12.40 Porada dnia, 12.45 
Giełda telewizyjna, SAT 1 
News, 13.35 Pod słońcem 
Kalifornii, 14.30 Czarująca 
Jennie, SAT 1 News, 15.05 
Sokole gniazdo
16.00 McGyver, SAT 1 News 
17.05 Idę na całość — teletur­
niej
17.45 Programy regionalne 
18.15 Bingo — teleturniej
18.45 SAT 1 News
19.20 Koło szczęścia — tele­
turniej, pogoda, wiadomości

20.15 Złota parada przebo­
jów muzyki ludowej
21.15 Barracuda — film 
23.05 Za pięć dwunasta — 
ochrona środowiska
23.35 SAT 1 News 
23.45 Ludzie Smiley’a — bry­
tyjski sęrial szpiegowski 
00.45 Ścigany — serial USA 
01.40 McGyver 
02.30 Program TV — zapo­
wiedzi, SAT 1 Text

6.15 Berrengerowie, 6.55 Fli­
cka, 7.20 Trick 7 — filmy ani­
mowane, 9.00 Agentka z ser­
cem. 10.00 Planeta gigantów 
— serial fantast. USA, 11.05 
Film, 13.00 Dan Oakland — 
serial krym. USA, 13.50 Film, 
15.25 Air Force
16.20 Trio o czterech pię­
ściach — serial sensac. USA 
17.10 Trick 7  — filmy animo­
wane
19.05 Police Affair — serial 
krym. USA
20.00 Wiadomości

20.15 Killjoy — film krym 
USA
22.00 Wiadomości
22.15 Kandylant — film erot 
23.45 Starsky i Hutch 
00.45 Wiadomości
00.55 Korepetycje w spra­
wach miłości — film 
02.55 Wiadomości
03.05 Nieprawdopodobne hi­
storie
03.35 Simon Templair (Świę­
ty) — ang serial kr^m
04.20 Wiadomości 
04.30 Der Chef

13.55 Bim Bam Bino — pro­
gramy dla dzieci
17.45 Niebezpieczna zatoka 
— serial kanad.
18.15 Przystań St. Pauli — 
serial niem.
18.45 Ruck Zuck— teleturniej
19.15 Fazit — Wiadomości, 
sport,pogoda
19.35 Hopp oder Top— tele­
turniej
20.15 Komisariat przy Hill 
Street — serial USA
21.10 Dziewczyna i komisarz 
— fr.-wł. film fab. z 1970 r.
23.10 Fazit — wiadomośfci, 
sport, pogoda
23.20 Nocny patrol — serial 
krym. USA
00.10 Werbetrommel — pro­
gram promocyjny
01.10 Na własną rękę — ka­
nad. serial krym.
01.55 World NewsTonight— 
wiad. w j. ang.
02.25 Nocny patrol
03.15 Ruck Zuck’90

im Bild — wiadomości, 9.05 
Telegazeta, 13.00 Zeit im 
Bild, 13.10 Magazyn połu­
dniowy, wiadomości, 13.45 
Frontal — mag. polityczny 
(powt. z pon.), 14.15 Parada 
hitów. 15.00 Disco'72, 15.45 
Rockpop special: Santana 
16.15 Koncert
17.00 Mini ZiB—wiadomości 
dla dzieci
17.10 ZickZack
18.00 Obrazki z Niemiec — 
mag. regionalny
19.00 Heute — wiadomości 
dnia
19.20 3sa t—Studio
19.30 Kultra— mag. kultural­
ny
20.00 Hurenglueck — pro­
gram społeczny
20.30 Premiera
21.45 Kulturjoumal — prze­
gląd kulturalny
21.51 Wiadomości sportowe
22.00 Zeit im Bild — wiado­
mości
22.25 Zeit im Bild da capo
22.45 Club 2

17.453 z 1
18.00 Prime
19.00 Yo! Raps Today
19.30 Dial MTV
20.00 Video — Ray Cokes
22.00 Przeboje
23.00 Report 
23.15 W kinie
23.30 News at Night
23.453 z 1 
00.00 Post Modem
01.00 Video — Kristiane Bac­
ker
03:00 Video noc

6.10 t.ovfe Boat 6.55 Bim 
Bam Bino -  programy dla 
dzieci, 9.30 Live am Morger.
— mag. poranny 10.35 Ruck 
Zuck — teleturniej, 11.05 
Hopp oderTop — teleturniei
11.35 Love Boat — serial,
12.35 Vor Ort (n Deutschland
— mag. regionalny, 13.00 
Niebezpieczna zatoka — se­
rial kanad. 13.30 Przystań 
St. Pauli — serial niem..

7.00 Kot DJ— Żółwie mutan­
ty, 9.40 Mrs Pepperpot, 9.55 
Playabout, 10.10 Kreskówki,
10.30 The New Leave it to 
Beaver, 11.00 Maude, 11.30 
Młodzi lekarze, 12.00 Młody i 
niecierpliwy, 13.00 Barnaby 
Jones, 14.00 E. Street, 14.30 
Inny świat, 15.20 Santa Bar­
bara, 15.45 Zuchwali I piękni 
16.15 The Brady Bunch 
16.45 Kot DJ
18.00 Diff, rent Strokes
18.30 Bewitched
19.00 Facts of Life
19.30 E. Street
20.00 Miłość od pierwszego 
wejrzenia — rom antyczny te- 
leturniej
20.30 Home Room
21.00 Celebrity, część 3-ost
23.00 Studs — teleturniej
23.30 Autostop 
00.00 J J Starbuck
01.00 Naked City
02.00 Skytetf

7.00 Cha Cha Cha (98 min.),
9.00 Manhattan Melodrama 
(83 min.), 11.00 Największe 
przygody Robin Hooda (82 
min.), 12.45 Airport (127 
min.), 15.00 The Woman He 
Loved (100 min.)
17.00 Lady Beware (108 
min.)
19.00 Hiroshima out of tha 
Ashes(100min.)
21.00 Crash and Bum (98
min.)
22.45 The Offence (108 min.)
01.00 Prince of Passion (103 
min.)
03.00 Stepfather II (89 min.)
04.45 Maratończyk (125 
min.)

9.00 Tenis— Drużynowy Pu­
char Świata, Duesseldorf,
12.00 American Supercross 
Grand Prix — Las Vegas,
13.00 Hokej — mistrzostwa 
świata, grupa A, Praga, 15.00 
Gimnastyka artystyczna — 
mistrzostwa Europy, Buda­
peszt
17.00 Piłka nożna— eurogo- 
la
18.00 Tenis — Drużynowy 
Puchar świata, Duesseldorf 
21.30 Eurosport News
22.00 Zapasy
23.00 Tenis — Drużynowy 
Puchar Świata, Duesseldorf 
00.30 Eurosport News

3 sat
8.30 Wetter-Panorama —
prognoza pogody, 9.00 Zeit

7.00 Awake on the Wild Side.
10.00 Video — Paul King.
13.00 Video — Simone
16.00 Przeboie
17.00 Report 
17.15 W kinie 
17.30 News at Night

8.00 Eurobics, 8.30 Rugby— 
Puchar Francji, drugi półfinał,
9.30 Hokej, USA, 10.30 Eki­
den, mistrzostwa Europy, 
Madera, 11.30 Eurobics,
12.00 Jeździectwo — Royal 
Windsor Horse Show, 14.00 
Wyścigi samochodowe — 
Australia, . 15.00 Eurobics,
15.30 Kick Boxing
16.30 US Football — World 
League: Frankfurt Galaxy — 
San Antonio Riders
18.00 Golf — Volvo PG A
19.00 Bramki ligi hiszpańskiej
19.30 Revs
20.00 Superbike
20.30 Wyścigi ciężarówek. 
MisanoAWłochy
21.30 Boks — walka o mi 
strzostwo W Brytanii w wa 
dze muszej
23.30 Bilard — Forte Liga

8 .00 Dzień dobry —  poranny magazyn roz­
maitości, 9 .00  Wiadomości poranne, 9 .10  
Domowe przedszkole, 9 .35 Porozmawiaj­
my o dzieciach —  program dla rodziców, 
9 .40 Program dnia, 9 .45 Głowa do góry (1),
1 0 .0 0  “Dynastia" — serial prod.USA, 10.50 
Głowa do góry (2), 11 .05 Kwadrans na ka­
wę, 11.20 Szalona szansonistka —  Iga 
Cem brzyńska, 12.00 Wiadomości, 12.10 
Program dnia, 12.15-16.10 Telew izja Edu­
kacyjna, 12.15 Agroszkoła —  W iosenny 
zbiór zielonek na kiszonki —  Przygotowa­
nia m aszyn do żniw , 12.50 Surowce —  
Kakao  —  serial prod. niem ., 13 .05 Św iad­
kowie przeszłości— Zadziw iający świat te­
chniki, 13 .20 F izyka  —  Podstawy teorii 
względności, 13.50 Nasi dalecy sąsiedzi,
14.00 Chem ia— Budowa atomu, 14.30 Co, 
jak  i dlaczego ?  —  Dlaczego okrągłe formy 
s ą  stabilne, 14.55 Przygody kapitana R e­
mo, 15.15 Sezam  —  magazyn popularno­
naukowy, 15.30 3-2-1 —  Kontakt —  T rzę ­
sienie ziemi
16 .10 Program dnia
16.15 Dla dzieci: ‘T ik-Tak” oraz film z serii: 
"Dennis zawadiaka” (13)
17.05 Jeęzyk  angielski dla dzieci (51)
17.15 Teleexpress
17.35 “Tom i Je rry ” —  serial animowany 
prod. U SA
18.00 Druga rewolucja rosyjska (8 ost.) —  
Pucz —  serial dok. prod. ang.
19.00 Test —  magazyn konsumenta
19.15 Dobranoc "Mały pingwin Pik-Pok”
19.30 Wiadomości
20 .05 “Dynastia” —  serial prod.USA
21.00 Studio publicystyczne “Zapis” —  W a­
rianty
22.15 Studio sport — Mecz piłki nożnej 
Austria —  Polska
22.45 Wiadomości wieczorne
23.00 W siłach pokojowych ONZ — wojsko­
wy program dok
23.25 Family album (ost.) — amerykański 
kurs języka angielskiego

7.30 Panorama, 7.40 Rano, 8.10 "Diplodoria­
nie" (6) —  “Susza"— serial animowany prod. 
f r.-amer., 8.35 Świat kobiet— magazyn, 9.00 
Program lokalny, 9.30 Rano, 9.40 “Pokole­
nia" —  serial prod. USA, 10.00 CNN. 10.1B 
Teleklinika dr. Ąnatolija Kaszpirowskiego — 
Psychoterapia I nałóg palenia, 10.35 Rano, 
15.45 Powitanie, 15.50 “Diplodorianie” (6 )— 
“Susza” — serial prod. fr.-amer.
16 .15 Sport —  High 5 surfing (1)
16 .30 Panoram a
16.40 Sposób na sta ro ść— program H a­
liny Miroszowej
17 .05 Przegląd kronik filmowych— Zwią­
zek  patriotow polskich i obóz sielecki — 
materiały filmowe “Czołówki” filmowej ar­
mii gen. Berlinga
17.40 Moja modlitwa
18 .00 Program lokalny
18.30 "Cudowne lata” (4 8 )— “Dziewiąto- 
k lasista” —  serial prod. U SA
18.55 Europuzzle
19.00 “Pokolenia" —  serial prod. U SA  
19.20 Rozmowy o rzeczyniepospolitej —  
program Aleksandra Małachowskiego
19 .30 Ambasadorzy —  Big band słł po­
wietrznych U SA  w  Europie
20 .00 Wielki sport
20 .30 Mistrzowie współczesnego kina — 
Jiri Menzel
21 .00 Panorama
2 1 .30 Sport
21 .40 “Na południu duszy mojej” — film 
fab. prod. austr (1990 r 90 min ), reż 
Frieder Schuller, wyk. Michael Golden- 
berg, Gudrun Landgrebe, lon Bessin
23.15 Żyli wśród nas — reportaż M acieja 
Łapiewskiego
24.00 Panorama
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22.40 Schreinemakers Live
23.40 SAT 1 News
23.50 Zapomniana dolina — 
film
01.55 Za piąć dwunasta — 
ochrona środowiska, powtó­
rzenie z wtorku 
02.25 Program TV — zapo­
wiedzi, SAT 1 Text

6.00 Dzieri dobry Niemcy — 
mag. poranny, 8.00 Tak już w 
życiu bywa — serial USA,
9.50 Bogactwo i piękno,
10.15 Dr Marcus Welby,
11.10 Lassie, 11.35 Tic Tac 
Toe, 12.00 Pojedynek ro­
dzinny, 12.30 Dwunasta trzy­
dzieści — mag. południowy,
12.50 Straszliwie mila rodzin­
ka, 13.20 Califomia Clan,
14.10 Springfield Story, 
14.55 Szef, 15.45 CHiPs
16.40 Riskant! — teleturniej
17.10 Der Preis ist heiss — 
teleturniej
17.45 Glueck am Druecker 
— teleturniej
18.00 Elf 99 — mag. młodzie­
żowy
18.45 RTL Aktueil — wiado­
mości
19.20 Z powrotem do prze­
szłości — serial przyg. USA
20.15 Melodia z ojczystych 
stron — muzyka ludowa
21.15 Na śmierć i życie — 
policjanci w akcji
22.15 Pitka nożna
23.15 Stern TV— mag. infor­
macyjny
23.50 RTL Aktueil — wiado­
mości
00.00 Airwolf — serial USA 
00.55 Walka przeciw mafii — 
serial
01.45 Strefa mroku
5.30 Program regionainy,

7.00 Awake on the Wild Side,
10.00 Video — Paul King,
13.00 Video — Simone
16.00 Przeboje
17.00 Report
17.15 W kinie
17.30 News at Night
17.453 z 1
18.00 Prime
19.00 Yo! Raps Today
19.30 Dial MTV
20.00 Video — Ray Cokes
22.00 Przeboje
23.00 Report
23.15 W kinie
23.30 News at Night
23.453 z 1 
00.00 Post Modem
01.00 Video—Kristiane Backer
03.00 Video noc

od zestawów najtańszych 
do luksusowych

m ontaż *  sp rzed aż *  s e rw is  *  hurt
Zielona Góra ul.Lisia 5 1 / 4 3 , 

tel. 604-68 9.00 Tenis - -  Drużynowy Pu­
char Świata, D0sseidorf,
12.00 Kolarstwo — Hiszpa-

7.30 Panorama, 7 .40 Rano, 8.10 “Nowe przy­
gody He-Mana” —  serial animowany prod. 
USA, 8.35 Świat kobiet —  magazyn, 9.00 
Transmisja obrad Sejmu, 15.45 Powitanie,
15.50 "Nowe przygody He-Mana” —  serial 
animowany prod. USA
16.15 Sport
16.30 Panoram a
16.40 Giełda —  magazyn kupców i przemy­
słowców
17.05 Reduta
18.00 Program lokalny
18.30 “Marc i Sophie” (9) —  “Noc z Iguaną”
—  serial prod. fr.
18.55 Europuzzle —  powtórzenie
19.00 "Pokolenia” —  serial prod. U SA
19.20 Aktualności “Dwójki”
19.30 Kraków gotycki Barok w Krakowie
—  reportaż
20.00 Wielki sport
20 .30 Klinika natury —  Serce m asz tylko 
jedno —  program Wandy Konarzewskiej
21.00 Panoram a
21.30 Sport
21.40 Bez znieczulenia —  program W iesła­
wa W alendziaka
22.00 “Zaakceptuj mnie” —  fiim fab. prod. 
U SA (1985 r. 93 min.), reż. Gilbert Cotes, 
wyk.: Marlo Thom as, Martin Sheen , Barry 
Tubb, Ta lia  Balsam
23.30 Światowe Dni Muzyki 1992 —  relacja 
reporterska (2)
24 .00 Panorama

8.00 Dzień dobry —  poranny magazyn 
rozmaitości, 9.00 Wiadomości poranne,
9.10  Domowe przedszkole, 9.35 Poroz­
mawiajmy o dzieciach —  program dla 
rodziców, 9.40 Program dnia, 9.45 Przy­
jem ne z  pożytecznym (1), 10.00 Estera 
egato (3) —  Raj —  Lajoshalii —  serial 
prod. węg., 11.05 Przyjem ne z pożytecz­
nym (2), 1 1 .20 Po sześćdziesiątce —  
magazyn dla wszystkich, 1 1 .40 Zdrowie
—  Osobista sprawa —  wojskowy pro­
gram publicystyczny, 12.00 Wiadomości,
12.10 Program dnia, 12 .15-16 .10Telew i­
z ja  Edukacyjna, 12.15 Agroszkoła —  Co 
słychać w  sadzie , 1 2.35 Agroszkoła,
12.50  W spaniała m aszyneria (8) —  Ser­
ce —  serial dok. prod. wł., 13.45 Jean  
Painleve i jego filmy, 14.15 M ieszkamy w 
Po lsce —  Drawiański Park Narodowy,
1 4.40 “Saak i” —  film Jan a  W alencika,
14.50  Dookoła świata —  W  sawannie,
15.15  Zw ierzęta św iata: Kraina orła (13)
—  Pierw sza i ostatnia granica (1) —  film 
przyr. prod. ang ., 15.40 My dorośli
16.10  Program dnia
16.15  Dla młodych Widzów: “Kwant”
17.15  Te leexpress
17.35  Magazyn katolicki —  Pomoc wsi
18.00  “Sherlock Holmes i dr Watson" (12)
—  “Ostatni akt” —  serial prod. pol.-ang.
18.25 Zwierzęta Ameryki —  film dok. 
prod. U SA
18.55 Prawo i bezprawie —  program rze­
cznika praw obywatelskich prof. Tadeu­
sza  Zielińskiego
19.15 Dobranoc “Dziwny świat kota Fiie- 
mona”
1 9 .30 Wiadomości
2 0 .05  “D etektyw  z N ice i” —  seria l 
prod. fr.
21. 3 5  Pegaz
22.05  Studio Tem at
22. 4 5  Wiadomości wieczorne
23. 0 0  Proszę pań —  felieton satyryczny 
Tadeusza Drozdy
2 3 .05  Studio festiwalowe — Studenckie­
go Festiwalu Piosenki
2 3 .20 “Vo voo” —  7

8.00 Eurobics, 8.30 Superbl- 
ke.9.00Golf, USA,10.15Golf 
— Volvo PGA, 11.15 Golf Re­
port, 11.30 Eurobics, 12.00 
Boks — W.Brytania, waga 
musza, 14.00 Grand Prix Sao 
Paulo, 15.00 Eurobics, 15.30 
Bowling — turniej między­
narodowy, Szwecja
16.30 Rugby— PucharFran- 
cji, drugi półfinał
17.30 Hokej, USA
19.30 PHka nożna z Argentyny 
20 30 Sport samochodowy — 
formuła 3 (Niemcy)
21.30 International Speed­
way (Coventry)
22.30 Piłka nożna — Barcelo­
na — Majorka oraz Real Ma­
dryt — Atletico Madryt 
00,30 US Football — World 
League: Frankfurt Galaxy — 
San Antonio Riders

O S U S Z A N I E
I UZDRAWIANIE MURÓW 

I FUNDAMENTÓW DOMÓW 
MIESZKALNYCH I PRZEMYSŁOWYCH

USUWANIE PLEŚNI, GRZYBÓW, ALG, 
WYKWITÓW SOU, SIARCZANÓW 

I AZOTANÓW,

" E L D A R ”
Leszno  ul. W ilkońskiego  4 

tel. 20-44-67.
01-11347

7.00 Awake on the Wild Side,
10.00 Video — Paul King,
13.00 Video — Simone
16.00 Przeboje
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6.00 Dzień dobry Niemcy
— mag. poranny, 9.00 Tak 
już w życiu bywa — serial 
USA, 9.50 Bogactwo i pięk­
no, 10.15 Dr Marcus We­
lby, 11.10 Lassie, 11.35 Tic 
TacToe, 12.00 Pojedynek 
rodzinny, 12.30 Dwunasta 
trzydzieści — mag. połu­
dniowy, 12.50 Straszliwie 
miła rodzinka, 13.20 Cali- 
fomia Clan, 14.10 Spring­
field Story, 14.55 Szef,
15.45 Chips
16.40 Riskant! — teleturniej
17.10 Der Preis ist heiss — 
teleturniej
17.45 Glueck am Druecker
— teleturniej
18.45 RTL Aktuell — wia­
domości
20.15 Ptaki — psych.-thril- 
ler USA z1962 r.,reż. Alfred 
Hitchcock
22.20 Ibiza — niem. film 
erotyczny
23.40 Tutti Frutti — erot. 
program rozrywkowy 
00.35 Striptiz o północy

S A L JI
5.30 Program regionalny,
6.00 Dzień dobry — maga­
zyn poranny, 8.30 Czarują­
ca Jeannie — serial USA,
9.00 SAT 1 News, 9.05 Po­
wrót do Edenu, 10.00 Sprzy- 
Siężeni w imię sprawiedliwo­
ści — serial krym. USA,
10.55 Zgłaszam sprzeciw
— powtórzenie, 11.55 Koło 
szczęścia — teleturniej,
12.40 Porada dnia, 12.45 
Giełda telewizyjna, SAT 1 
News, 13.35 Pod słońcem 
Kalifornii, 14.30 Czarująca 
Jennie, SAT 1 News, 15.05 
Sokole gniazdo
16.00 Cagney and Lacey, 

SAT 1 News
17.05 Idę na całość— tele­
turniej
17.45 Programy regional­
ne
18.15 Bing^ — teleturniej
18.45 SAT 1 News
19.20 Koło szczęścia— te­
leturniej,, pogoda* wiado­
mości
20.15 Szmaragdowy las — 
film
22.20 Bitwa nad......— jug.

film batalistyczny 
00.45 SAT 1 News 
00.55 Gorzka blondynka — 
film
02.20 Program TV— zapo­
wiedzi, SAT 1 Text-

6.20 S.O.S. ęharterboot,
7.40 Flicka, 8.05 Trick 7 — 
filmy animowane, 9.05 
Nocny sąd — serial kom. 
USA, 9.35 Doogie Howser, 
M.D. — serial kom. USA,
10.10 Ben Cropp: Tajemni­
ce  tropikalnej puszczy — 
dok. serial australijski,
11.10 Film, 13.00 Silna 
piątka — serial USA, 13.55 
Film, 15.20 Perry Mason — 
serial krym. USA
16.15 Końcowy przysta­
nek: sprawiedliwość — se ­
rial krym. USA
17.10 Trick 7  — filrńy ani­
mowane
19.05 Stingray — serial 
sensac. USA
20.00 Wiadomości
20.15 Cudowne czasy w 
Spessart — kom.
21.50 Wiadomości
22.05 Mike Hammer — se ­
rial detekt. USA
23.10 Anioł Przemocy — 
krym.
01.05 Wiadomości
01.15 Oddział specjalny — 
austral. serial sensac.
02.05 M.A.S.H.
02.30 Wiadomości
02.40 Szef potrzebuje du­
żo trumien — film
04.10 Wiadomości

6.10 Love Boat, 6.55 Bim 
Bam Bino — programy dla 
dzieci, 9.30 Liveam Morgen
— mag. poranny, 10.35 
Ruck Zuck — teleturniej,
11.05 Hopp oder Top — te­
leturniej, 11.35 Love Boat— 
serial, 12.35 Vor Ort in De­
utschland — mag. regional­
ny, 13.00 Niebezpieczna 
zatoka — serial kanad.,
13.30 Przystań St. Pauli — 
serialniem., 13.55 HrrtBam 
Bino— programy dla dzieci
17.35 Fazit — wiadomości
17.45 Niebezpieczna zato­
ka — serial kanad.

18.15 Przystań St. Pauli — 
serial niem.
18.45 Ruck Zuck— teletur­
niej
19.15 Fazit — wiadomości
19.35 Hopp oder Top — 
teleturniej
20.15 Koncert życzeń mu­
zyki ludowej
21.15 Ring wolny — mag. 
sportowy
22.05 Fazit — wiadomości, 
sport, pogoda
22.15 Wysoki blondyn o 
niebieskich oczach — kom. 
fr. z 1973 r.
23.50 Afera Black-Box — 
wł.-fr. film fab. z 1966 r. 
01.25World News Tonight

— wiad. W j. ang.
02.55 Ruck Zuck’ 90

7.00 Kot DJ — Żółwie mu­
tanty, 9.40 Mrs Pepperpot,
9.55 Playabout, 10.10 Kre­
skówki, 10.30 The New Le- 
ave it to Beaver, 11.00 Mau­
de, 11.30 Młodzi lekarze,
12.00 Młody i niecierpliwy,
13.00 Barnaby Jones, 14.00 
E. Street, 14.30 Inny świat,
15.20 Santa Barbara, 15.45 
Zuchwali i piękni
16.15 The Brady Bunch
16.45 KotDJ
18.00 Diff, rent Strokes
18.30 Bewitched
19.00 Facts of Life
19.30 E. Street
20.00 Miłość od pierwsze­
go wejrzenia — romantycz­
ny teleturniej
20.30 Parker Lewis Can’t 
Lose
21.00 The Flash
22.00 Hunter
23.00 Gwiazdy zapasów 
00.00 Nocne mary Fred- 
dy’ego
02.00 Skytext

3 sat

muzyczny 
16. 30 Oldtimer
17.00 Mini ZiB — wiad. dla 
dzieci
17.10 Pinokio-serial anim.
17.35 Percy Stuart— serial
18.00 3sat Boerse — prze­
gląd giełdowy 
18.25Typy i trendy — 
mag.konsumenta
19.00 Heute — wiadomo­
ści dnia
19.20 3sat-Śtudio 
19.30Ausland — kore­
spondencje ze świata
20.00 Lekarz wiejski— serial
20.50 Historia z fotografii
21.00 Rundschau — polity­
ka i gospodarka
21.45 Kulturjoumal — 
przegląd kulturalny
21.51 Wiadomości sportowe
22.00 Zeit im Bild— wiado­
mości
22.25 Spojrzenie z boku
22.50 Violanta — szwajc. 
film fab. z  1977 r.
00.2010 vor 10— magazyn 
00.45 3sat Schlagzeilen 
Telegazeta

17.453 z 1
18.00 Prime
19.00 Yo! Raps Today
19.30 Dial MTV
20.00 Video — Ray Cokes
21.00 Unplugged
22.00 Przeboje
23.00 Report
23.15 W kinie
23.30 News at Nigh,
23.45 3 z 1
00.00 Post Modern
01.00 Video — Kristiane 
Backer
03.00 Video — noc

M

8.30 Wetter-Panorama — 
prognoza pogody, 9.00 Ze­
it im Bild — wiadomości,
9.05 T elegazeta, 13.00 Ze­
it im Bild, 13.10 Magazyn 
Południowy, wiadomości,
13.55 Do rzeczy — m aga­
zyn polityczny, 14.15 Mu­
zyka nie zna granic, 15.45 
Liederzirkus — program

9.00 Tenis — Drużynowy 
PucharŚwiata, Dusseldorf,
12.30 Piłka nożna, 14.00 
Turniej Paris Country 
Club+Golf — na żywo
18.00 Tenis — Drużynowy 
Puchar Świata, Dusseldorf
21.30 Eurosport News
22.00 Boks — walki mię­
dzynarodowe
23.30 Zapasy
00.30 Eurosport News

7.00 Portret Doriana Graya 
(110 min.), 9.00 Tale Spin (23 
min.), 9.25 Not Quite Humań
II (92 min.), 11.00 Geld (98 
min.), 13.00 Hoppety Goesto 
Town (77 min.), 15.00 Bey- 
ond Therapy (93 min.)
16.30 The Couch Trip (95 
min.)
18.15 An Innocent Man 
(113 min.)
20.15 The Ambulance (96 
min.)
22.00 Jam es Dean (60 
min.)
23.00 Passport to Terror 
(96 min.)
01.00 Creepshow il (96 
min.)
03.00 Meadlock (tylko dla 
dorosłych)
05.00 Cross of Fire (100 min.)

7.00 Awake on the Wild Side,
10.00 Video — Paul King,
13.00 Video — Simone
16.00 Przeboje
17.00 Report
17.15 W kinie
17.30 News at Night

8.00 Eurobics, 8.30 Inter­
national Speedw ay (Co- 
ventry), 9.30 US Football
— World League: Mon­
treal M achinę — London 
M onarchs, 11.30 Euro­
bics, 12.00 Kulturystyka
— M istrzostwa Świata 
(Fibo 92), 12.15 Golf Re­
port, 12.30 Koszykówka,
14.00 Sport sam ochodo­
w y ,— formuła 3 (Nie­
mcy), 15.00 Eurobics,
15.30 Golf, USA
16.45 Golf Report
17.00 Piłka nożna z Argen­
tyny
18.00 Monster Trucks
18.30 Wyścigi ciężarówek
19.30 Koszykówka
20.00 World Sport Special
20.30 Go International Mo­
torsport
21.30 Kick Boxing
22.30 Koszykówka 
00.00 Boks
01.30 World Sport Special
02.00 Hokej— finał Pucha­
ru Stanleya
05.00 Bilard — Forte Liga
07.00 Jeździectwo — Roy­
al Windsor Horse Show

8.00 Dzień dobry— poranny magazyn roz­
maitości, 9 .00 Wiadomości poranne, 9 .10 
Domowe przedszkole, 9 .40 Program dnia,
9 .45 Szkoła dla rodziców (1), 10.00 “Dzie­
dzictwo Guldenburgów” —  serial prod. 
niem ., 10.45 Szkoła dla rodziców (2), 11.00 
Nasi, w asi, obcy —  program redakcji rolnej,
11.40 Moja modlitwa, 12.00 Wiadomości,
12.10 Program dnia, 12.15-16.1 OTelewizja 
Edukacyjna, 12.15 Agroszkoła —  Uprawa 
krzewów owocowych, 12.35 Agroszkoła —  
Ekonomika produkcji krzewów owocowych,
12.45 Te lew izja  Edukacyjna zaprasza, 
13,00Teleplastikon, 13.20 Eko-lego, 13.40 
Ai-kibla, kierunek na Mekkę (10) —  Wi­
dzieć, nie będąc w idzianą —  Kobieta w 
Islam ie —  serial dok. prod. h iszp ., 14.10 
A B C  ekonomii —  C ła , 14.15 Je ś li nie Ox- 
ford, to co?, 14.35 Pogranicze (6) —  Ja r­
czów, 14.45 Dokument trochę in n y—  P a­
weł Kędzierski —  Marcel Łoziński, 15.15 
Szkoła żon —  Kobieta X X  wieku, 15.40 
Uniwersytet nauczycielski —  Szkoła ina­
czej —  Portret
16.10 Program dnia
16.15 Dla najmłodszych “Ciuchcia"
17.05 Ję zyk  angielski dla dzieci (52) 
17 .15Te leexp ress
17 .35  Laboratorium  —  C zeg o  nie lubi 
w ołek?
17.55 Za kierownicą
18 .00 "Dziedzictwo Guldenburgów" —  se ­
rial prod. niem.
18.50 T  ele-adio-video
19.15 Dobranoc “Bouli”
19.30 Wiadomości
20 .05  “Zwycięstwo m iłości” —  film fab. 
prod. wł.
21.45 “Aby do świtu” —  telenowela
21.55 Program publicystyczny
22.00 Polskie ZOO —  powtórzenie
22.45 Wiadomości wieczorne
23.00 Studio festiwalowe —  Studenckiego 
Festiwalu Piosenki
23 .1 5  “S iódem ka" w “Je d y n c e ” —  W ie­
czó r baletowy “D ziadek do o rzechó w ” 
(w g E . T .  Hoffm ana); choreografia ; R o ­
land Petit, tań czą : N oella P an to is , Rudy 
B ry a n s , D anys G an ia
0 .45 Noc z gwiazdam i —  program rozry­
wkowy ze  S zczec in a

7 .30 Panorama, 7 .40 Rano, 8 .10 “Super­
man" —  serial animowany prod. USA,
8.35 Świat kobiet —  magazyn, 9.00 
Transm isja obrad Sejmu
15.45 Powitanie
15.50 “Superm an” —  serial animowany 
prod. U SA
16.15 Z  kart krakowskiego archiwum —  
Krakowska nekropolia
16.30 Panorama
16.40 “Benny Hill” —  angielski program 
rozrywkowy
17.10 W ieża  je s t  praw dziw ą gw iazdą
—  film dok. prod. fr ., reż. C atherine 
Dupris
18.00-21.00 Program regionalny
21.00 Panorama
21.30 Sport
21.40 "Zakładnik" —  film fab. prod. USA, 
reż. Bernard MceveetyJ wyk,: Loretta 
Swit, V ic Morrow, Bradford Dillman
23.10 Benny Hill —  angielski program 
rozrywkowy
23.40 Rocknoc (1), wyk.: Jarosław  Jan i­
szew ski, Piotr Klatt, Apteka, Sztywny pal 
Azji, Izrael
24.00 Panorama
0 .10  R o ckno c (2 ), w yk .: Ja ro s ła w  J a ­
n isze w sk i, P iotr K la tt, Hook, Lech  Ja -  
n e rka , T ilt

SPRZEDAZ HURTOWA, SETKI WZOROW
*  W iele atrakcyjnych z a b a w e k *  
specjalnie dla handlu granicznego

*SC ZIELONA GÓRA
ZAGŁOBY 3, TEL. 707-59
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NAWIĄŻEMY TAKŻE KONTAKTY Z DOSTAWCAMI ZABAWEK KRAJOWYCH OfiAŻ IMPORTOWANYCH
Miskia cesiy, sprawdź! Zapraszamy!

6.00 Kreskówki, 6.20 Bajki 
z całego świata, 6.45 Diplo- 
dos, 7.10 Cubitus, 7.35 Piff 
i -Herkules, 8.00 Konfetti, 
9.15Klack, 10.05 New Kids 
on the Błock, 10.35 Piotruś 
Pan, 11.00 Marvel Univer- 
sum, 12.35 Michel Valliant,
13.05 Żółwie — mutanty,
13.30 Amerykańscy gladia­
torzy, 14.35 Adam 12,
15.05 Knight Rider— serial 
USA, akcja, przygoda
16.00 Knight Rider
17.00 Der Preis ist heiss — 
teleturniej •
17.45 Czasy dobre, czasy 
złe
18.15 Pojedynek rodzinny
— teleturniej
18.45 RTL Aktuell — wia­
domości
19.10 Ful House — serial 
USA
20.15 Damska ruletka
22.10 Wie Bitte?
23.00 Film
02.05 Magazyn dla panów
02.30 Film
03.45 Film
05.05 Edelhart-Magazine
05.30 Captain Power

19.20 Koło szczęścia — te- 
Mumiej, pogoda, wiado­
mości
20.15 Fałszerz z  Londynu
—  film fab.
22.00 Jux i Dallerei
23.00 Nago nad jeziorem 
Koenigssee
0.25 SAT 1 News
0.35 Gorąca blondynka
1.55 Nago nad jeziorem 
Koenigssee
3.15 Program TV — zapo­
wiedzi, SAT 1 Text

S A L J
6.00 Ouaerbeet — program 
dla przedszkolaków — se ­
riale I kreskówki, 10.00 Cag­
ney and Lacey, 10.55 Pra­
wdziwe cuda, 11.50 Koło 
szczęścia — teleturniej,
12.30 Forum gospodarcze,
13.00 SAT1 News, 13.05 
Czar gór, 13.35 Star Trek — 
s. f.,14.30 Męska gospodar­
ka — serial kom. prod. USA, 
SAT 1 News, 15.05 Flip i 
Rap, 15.20 Tarzan i bogini 
dżungli — film fab.
16.45 Zwierzęta na niedzie­
lę — Zwierzęta poszukują 
domu
17.15 Uwaga, kamera
17.45 Wielokropek
18.15 Kier jest atu

16.50 Koncert życzeń mu­
zyki ludowej, po programie: 
Fazit — wiadomości
17.55 Przypadek z sąsie­
dztw a— serial niem.
18.25 Wildlife— m ag. przy­
rodniczy
19.25 Fazit — wiadomości, 
sport, pogoda
19.45 Kinder-Ruck Zuck — 
teleturniej dla dzieci
20.15 Film sensacyjny 
prod. niem.
04.00 Ruck Zuck '90
04.25 Ring Wolny— m aga­
zyn sportowy — zapasy

6.25 Przygoda z techniką,
7.10 Tysiąca mil kurzu — 
western, serial, 8.00 Ber- 
rengerowie, 9.00 Film,
10.20 Film, 11.55 Mr Bel ve- 
dere — serial kom., 12.25 
M.A.S.H., 12.50 Sport,
14.50 Film
16.30 Błyskanie wokół Ma­
rii — film niem.
18.30 Wszystko w porząd­
ku — serial kom.
19.00 Detektyw w sutannie
20.00 Wiadomości
20.15 Film (po filmie — 
Wiadomości)
22.15 Film Wojna Światów
01.10 Anioł przemocy — 
krym.
02.50 M.A.S.H.
03.20 Wiadomości
03.30 Perry Mason —serial 
USA
04.55 Wiadomości
05.05 Sport

18.45 SAT 1 News

6.30 Bim Bam Bino — pro­
gramy dla dzieci, 10.25 Ta­
tuś zrobi! nas wszystkich — 
serial USA, 10.50 Kcffer- 
Hoffer — telezabawa, pro­
wadzi Kari Dahl, 11.45 Bitte 
laecheln — konkurs zabaw­
nych wideoscenek, 12.35 
Vor Ort in Deutschland — 
magazyn regionalny, 13.00 
Bim Bem Bino — programy 
dla dzieci, 15.40 P.O.P. — 
magazyn muzyczny

3 sat

17.30 Wieczorne dzwony — 
Nem. film fab. z 1951 r.
Po filmie: aktualności kinowe
19.00 3sat-Aktuell
19.05 Bułgaria i prawosła­
wie
19.20 3Sat — Studio
19.30 Prawo i obyczaje
20.15 Cyjankali — sztuka 
Friedricha Wolfa
22.25 Balet Ikarus
23.05 Światła miasta
23.50 Książki miesiąca
00.05 Aktualne studio sport
01.05 3Sąt Schlagzeilen

01.00 Video — Kristiane 
Backer
03.00 Video — nocą 

EUROSPORTŻ

7.00 Niebezpieczna zato­
ka, 7.30 Elephant Boy, 8.00 
Fun Factory, 12.00 Trans- 
formersy, 12.30 Star Trek 
— serial animowany, 13.00 
Poza rok 2000 — dok. se ­
rial o ostatnich osiągnię­
ciach w dziedzinie nauki i 
technologii, 14.00 Riptide,
15.00 Gwiazdy zapasów
16.00 Monkey
17.00 Iron Horse
18.00 Loteria
19.00 Powrót na wyspę 
skarbów
20.00 TJ Hooker
21.00 Nie wyjaśnione taje­
mnice
22.00 Cops I
22.30 Cops II
23.00 Zapasy
00.00 Kaz — serial
01.00 J .J  Starbuck
2.00 Skytext

7.00 Powrót Robin Hooda 
(92 min.), 9.00 Darkwing 
Duck (23 min.), 9.25 Child 
of Glass (92 min.), 11.00 
Smile (113 min.), 13.00 The 
Karate Kid III (108 min.),
15.00 Jedno szalone lato 
(89 min.)
17.00 Powrót do przyszłości II 
(107 min.)
19.00 Black Rain (110 min.)
21.00 Bird on a Wire (106 
min.)
23.00 Women on the Verge 
of a  Nervous Breakdown 
(85 min.)
01.00 Deep Throat (tylko 
dla dorosych)
03.00 The Beast of War 
(109 min.)
05.00 Dangerous Pursuit 
(88 min.)

9.00 Zeit im Bild — wiado­
mości, 9.05 Telegazeta,
13.00 Zeit im Bild, 13.10 3 
Sat Boerse — program 
giełdowy, 13.35 Typy i tren­
dy — mag. konsumenta,
14.10 Już jutro — serial dla 

. dzieci, 14.40 Przypadek dla 
Tytusa Bunge, 15.05 Mi­
strzowie kuchni zapraszają 
do stołu — kuchnia niemie­
cka, 15.30 Sport — ekstra

9.00 International Motor­
sport, 10.00 Tenis — Dru­
żynowy Puchar Świata, 
Dusseldorf, 12.00 Boks — 
walki międzynarodowe,
13.30 Tenis — Paris Coun­
try Club + Golf — Vo!vo 
PGA + Gimnastyka artysty­
czna — Mistrzostwa Euro­
py pań, Nantes
18.00 Tenis — Drużynowy 
PucharŚwiata, Dusseldorf, 
pierwszy pófinał
20.00 Gimnastyka artysty­
czna — mistrzostwa Euro­
py kobiet, Nantes
22.00 Boks — walki mię­
dzynarodowe
23.00 Tenis — Drużynowy 
PucharŚwiata, Dusseldorf, 
drugi półfinał

8.00 U 2 — w eekend ? 
R ebeccą  De Ruvo, 11.00 
The Big Picture, 11.30 
US Top 20 — am erykań­
ska lista przebojów,
13.30 XPO, 14.00 U 2 — 
w eekend z Rayen C oke­
sem
17.00 Yo! Raps
18.00 Tydzień z rockiem
18.30 The Big Picture
19.00 European Top 20 — 
europejska lista przebojów
21.00 Śaturday Night Live
22.00 Party Zone

9.00 Grand Prix Sao Paulo,
10.00 Monster Truck, 10.30 
Koszykówka, 11.00 Formu­
ła 3 — Niemcy, 12.00 World 
Sport Special, 12.30 Ko­
szykówka, 14.00 Piłka noż­
na z Argentyny, 15.00 Inter­
national Speedway, Co- 
ventry
16.00 Hokej — Puchar 
Stanley’a
18 00 Sport samochodowy
— W.Brytania 
19.00US Football — World 
League: Frankfurt Galaxy
— London Monarchs
22.00 Superbike
22.30 Boks: Nigel Benn — 
Sugar Boy Malinga z An­
twerpii
00.30 World Sports Special
01.00 Boks
02.30 Koszykówka
04.00 Piłka nożna z Argen­
tyny
05.00 Formuła 3 — Niemcy
06.00 Koszykówka
06.30 Jeździectwo — Roy­
al Windsor Horse Show

7 .30  Program dnia7.35 W ieśc i —  pro­
gram redakcji rolnej, 7 .5 5  W szystko  o 
d z ia łce , 8 .2 0  Z  P o lsk i, 8 .3 0  R yn ek  - 
Agro, 9 .0 0  W iadom ości poranne, 9 .10  
Z iarno  —  program redakcji kato lickie j 
d la d z ie c i i rodziców , 9 .3 5  “5-10-15" —  
program dla dziec i i m łodzieży , 10 .30  
Ję z y k  ang ie lsk i dla d z ie c i, 10 .35  "W o­
jow n icze  żółw ie Ninja" —  seria l an im o­
w any prod. U S A , 11 .00  "S iódem ka” w 
“Je d y n c e ”, 11 .30  T e le w izy jn y  koncert 
ż ycze ń , 12 .00  W iadom ości, 12 .10  P ro ­
gram dnia, 12 .15  W ędrówki d a lek ie  i 
b lisk ie : C h iń sk ie  dżonki (1 ) —  film dok. 
prod. M akao , 12 .5 0  Eko -echo  —  pro­
gram eko log iczny, 13 .00  Ś c iś le  jaw ne
—  w o jskow y program pub licystyczny ,
13 .30  My i św ia t —  m agazyn aktualnych  
sp raw  m ięzynarodow ych , 14 .00  W alt 
D isney  p rzedstaw ia  —  “K a c ze  opowie­
ś c i’’ i “ Podwójny agent” (2 ), 15 .15  Z a r­
chiwum  Teatru  Te le w iz ji —  A lfred de 
M nsset —  Drzw i m u szą  być albo otwar­
te, albo zam kn ię te , reż . M ichał K w iec iń ­
sk i, w y k .: E w a  W iśn ie w ska , Je rz y  Ka- 
m as
16.15 Partnerzy —  widowisko publicysty­
czne (2)
17.15 Teieexpress
17.35 Magazyn sztuk w izualnych “Oko"
18.00 “Detektyw w  sutannie" —  serial 
krym . prod. U SA
18.45 Z  kam erą wśród zwierząt —  Ja k  to w 
rodzinie bywa
19.00 Małe wiadomości DD —  program in­
formacyjny dla dzieci
19.10 Dobranoc “Wodniaczki"
19.30 Wiadomości
20.00 Polskie ZOO
20.20 Film fabularny
22.00 Wiadomości wieczorne
22.15 “Partnerzy” (2) —  widowisko publicy­
styczne
23.15 Sportowa sobota
23.45 Studio festiwalowe — Studenckiego 
Festiwalu Piosenki
24.00 Film fabularny

7 .30 Panorama, 7 .35 Bellona —  wojsko­
wy program publicystyczny, 8 .00 Rano,
8 .20 “Mała księżniczka” (11) —  "Urodziny 
księżniczki" —  serial anim. prod. jap.,
8.45 Ona —  magazyn dla kobiet, 9 .10 Za 
morzem... —  W ystawa polska w Karlskro- 
me (Szw ecja), 9 .40 Tacy  sami —  maga­
zyn w języku migowym, 10.00 Wspólnota 
w kulturze —  W izje refrakcyjne, 10.30 
Magazyn przechodnia, 10.40 “Poczekal­
nia” w  Teatrze Syrena, 11.00 Polska Kro­
nika Filmowa, 11.10 Akademia filmu pol­
skiego “t^Łka Joanna od aniołów”, reż. 
Je rzy  Kawalerowicz, wyk.: Lucyna Winni­
cka, M ieczysław Voit, Annna Ciepiele- 
w ska, Stanisław Jasiukiew icz, 13.00 
Zwierzęta świata: Kraina orła (13) —  Pier­
w sza  i ostatnia granica (1) —  film dok. 
prod. ang., 13.30 Kinomania —  magazyn 
Krzysztofa Gostkowskiego, 14.00 Wzroc- 
kowa lista przebojów Marka Niedzwie- 
dzckiego, 14.30 Na polach Italii (2) —  film 
dok. Zbigniewa W awra, 15.10 Studio 
sport —  Koszykówka zawodowa NBA
16.00 Program dnia
16.05 Szczęśliw y rzut —  teleturniej
16.25 Losowanie gier liczbowych Totali­
zatora Sportowego
16.30 Panorama
16.40 M isz-masz —  magazyn
17.10 “Port lotniczy Dusseldorf" (8) —  
“Ostatni lot” — serial prod. niem.
18.00 Program lokalny
18.30 M iesiąc Francji w Polsce
20.00 Koncert orkiestry kameralnej “Am a­
deus” pod dyr. Agnieszki Duczm al
21.00 Panorama
21.25 Słowo na niedzielę
21.30 Obrazy, słowa, dźwięki —  program
o sztuce i
22.10 “Banfekog Hilton” (2) —  serial prod. 
austr.
23.10 Piosenki Justyny Holm
24.00 Panorama

J



CHE

7.55 Program dnia, 8.00 Rolnictwo na świecie 
— Austria, 8.15 Dylematy — Program redakcji 
rolnej, 8.35 Notowania — program redakcji rol­
nej, 9.00 Teleranek, 9.55 Język angielski dla 
dzieci, 10.00 “Dramarama" (1) — serial prod. 
agn., 10.30 Australia (2) — Moje miejsce na 
Ziemi — serial dok. prod. ang., 11.30 Program 
publicystyczny, 12.30 Tydzieri — magazyn rol­
niczy, 13.10Teatr dla dzieci: Eugeniusz Szwarc 
“Nagi król” (3) reż. Edward Wojtaszek, wyk.: 
Adam Ferency, Hanna Ślązak, Ireneusz Kuciń­
ski, Artur Barciś, 13.50 W starym kinie: ‘Mate­
czka* — komedia prod. polskiej z  1938 roku, 
reż. Konrad Tom, Józef Green, wyk.: Molly 
Plcon, Edward Ster
16.05 Rhytmic — program muzyczny
16.55 Biznessa— telewizyjny klub kobiet interesu 
17.15 Teleexpress
17.35 7 dni — świat
18.05 "Paradise — znaczy raj’  (2) — serial 
prod. USA
19.00 Wieczorynka— Walt Disney przedstawia 
“Nowe przygody Kubusia Puchatka"
19.30 Wiadomości
20.05 “Rodzina Staussów" (12 - ostatni) —  
serial prod. niem.-ameryk
21.05 Sportowa niedziela
21.35 Koncert laureatów Studenckiego Festi­
walu Piosenki |
22.35 Świat filmu animowanego
22.55 Reportaż
23.25 Wokół wielkiej sceny— magazyn opero­
wy Piotra Nędzyńskiego

7.30 Przegląd tygodnia dla niesłyszących, 8.00 
Film dla niesłyszących: “Rodzina Straussów” (12 
ost.) — serial prod. niem.-amer., 8.55 Słowo na 
niedzielę — dla niesłyszących, 9.00 Powitanie,
9.10 Rebusy — teleturniej Wojciecha Pijano- 
wskiego, 9.30 Program lokalny, 10.30 “Ulica Se­
zamkowa"— program dla dzieci, 11.30 Róbta co 
chceta — listy do zesofu —  program Jerzego 
Owsiaka, 11.50 Animals — program Ewy Bana­
szkiewicz, 12.30 Snimals show, 12.40 Podróże w 
czasie i przestrzeni: Dotknięcie Midasa (5) — 
Wysoki.koszt zadłużenia— serial dok. prod. ang.,
13.30 Auto — magazyn motoryzacyjny, 14.00 
Klub Yuppies? — program dla młodzieży, 14.25 
Sport, 15.10 Spięcie •— program publicystyczny, 
15.35 Kino Familijne: “Duch Czarnobrodego" (2) 
— film fab. prod. USA
16.25 Program dnia
16.30 Panorama
16.40 Do trzech razy sztuka
17.10 Wielka gra — teleturniej
18.10 Bliżej świata
19.00 Portret profesora Tadeusza Wrońskiego
20.00 Telekonferencja "Dwójki"
20.40 Światowe dni muzyki 1992 — relacja repoN 
terska (3)
21.00 Panorama
21.30 Gość “Dwójki"
21.40 "Na granicy cienia’  — film fab. prod. ang. 

23.20 Klub jazzowy “Dwójki"
24.00 Panorama
00.10 Klub jazzowy “Dwójki" — finał

'K u p o n  a a  b e z p ła t n e  o g ło s z e n ia  d r o b n e '
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zaznacz x
w kratce wybraną grupę ogłoszenia

Jeden wypełniony kupon umożliwia nadania jednego 
bezpłatnego ogłoszenia.
Ogłoszenie •prosta', bezpłatne to 15 słów. Określeni* 
•słowo1 obejmuje również każdą osobno napisaną liter? 
(grupę liter) lub cyfr? (grup? cyfr), stanowiące pojęcia 
samoistne.
Nań adres:
Biuro Ogłoszeń 
65-048 Zitłona G6ra 
al. Niepodległości 22

Oddziały:
Głogów.
ul. Świerczewskiego 11 
Gorzów,
ul. Chrobrego 31 
Lubin,
ul. Grodzka 6

6.00 Piotruś Pan, 6.25 
Dzieci Jaskiniowców, 6.40 
New Kids on the Błock, 
7.05 Miś Yogi, 7.30 Sco­
oby Doo, 8.00 Li-La-Lau- 
nebaer David, 9.35 Film,
11.10 Sztuka i przesłanie,
11.15 Tydzień z Geertem 
Mueller-Gerbeseni, 12.35 
Major Dad, 13.05 Mój oj­
ciec jest kosmitą, 13.30 
Formuła 1
16.00 Film
17.45 Ordynator Dr Wes- 
tphall — serial USA
18.45 RTL Aktueil — wia­
domości
19.10 Dzień jak żaden inny 
— teleturniej geograficzny
20.15 Showmaster 
21.50 Spiegel TV — ma­
gazyn Informacyjny 
22.35 Prime Time
22.55 Playboy Late Night 
23.25 Godziny miłości — 
magazyn Playboya
23.55 Zamek Pompon 
Rouge
00.25 Kanał 4
01.15 Film 
02.40 Film
04.05 Z pogranicza— Wy­
darzyło się pojutrze...
04.55 After Houra
05.15 Elf 99

23.35 Drut kolczasty i ucie­
czka
0.05 Flip i Rap 
1.10 Spiegel TV 
1.40 Program TV — zapo­
wiedzi, SAT 1 Text

6.50 W królestwie dzikich 
zwierząt, 7.35 Tysiące mil 
kurzu — western, 8.30 
Film, 10.20 Film, 11.Q5 
Wszystko w porządku — 
serial kom., 11.30 Sport,
14.30 W królestwie dzikich 
zwierząt, 14.50 Film
16.30 Przygody w kosmo­
sie -
18.30 Superforce — film 
sens. USA
19.00 Hardcastle i McCor­
mick — serial USA
20.00 Wiadomości
20.15 Film (po filmie — 
wiadomości)
22.15 Film— Krzyk śmierci 
00.25 Simon Templar 
(Święty) — ang. serial 
krym.
01.20 Wiadomości
01.30 Nocny sąd — serial 
kom. USA
01.55 Film
03.30 Wiadomości 
03.40 Wojna światów 
04.25 Wiadomości 
04.35 Film

20.15 Bitte Laecheln — 
konkurs zabawnych wl- 
deoscenek
21.05 Pierwsza miłość — 
wspomnienia znanych lu­
dzi
21.30 Piłka nożna — Liga 
Włoska
21.45 Film

23.30 Piłka nożna. Liga 
Włoska — podsumowanie 
00.00 Film
02.20 P.O .P — magazyn 
muzyczny

7.00 Hour of Power, 8.00 
Fun Factory — kreskówki,
12.30 Świat jutra — pro­
gram religijny, 13.00 Zagu­
biony w przestrzeni, 14.00 
ChopperSquad, 15.00 Za­
pasy
16.00 Ośmioro wystarczy
17.00 Hotel — serial
18.00 Halo tatusiu
18.30 Hart to Hart
19.30 Simpsonowie
20.00 21 Jump Street
21.00 Blue Grass (1)
23.00 Sokole gniazdo 
0.00 Program rozrywkowy
1.00 Against the Wind
2.00 Skytext

Goghu, wyk.: Kirk Do­
uglas, Anthony Ouinn
22.15 Berlińskie Spotka­
nia Teatralne — bezp. 
transmisja
23.15 Muzeum kryminalne 
00.15 Wybory prezydenckie 
00.20 3sat —Schlagzeilen

7.00 Największe przygody 
Robin Hooda (92 min.),
9.00 Darkwing Duck (23 
min.), 9.25 Foilow Me, Bo- 
ys(131 min.), 11.45 Namu 
— wieloryb morderca (88 
min.), 13.15 Dlaczego ja? 
(87 min.), 15.00 Darkwing 
Duck (23 min.), 15.25 
Hans Brinker or the Silver 
Skates (83 min.)
17.00 Een Vlucht Regen- 
wulpen (90 min.)
19.00 The Little Drummer 
Girl (125 min.)
21.15 Th9 Weekend with 
Kate(125 min.)
23.00 Disorganlzed Crime 
(97 min.)
01.00 Risky Business (96 
min.)
03.00 Sea of Love (112
min.)
05.00 Right to Die (100
min.)

19.00 US Top 20 — ame­
rykańska lista przebojów 
21.00120 minut
23.00 XPO 
23.30 Headbangefs BaB
02.00 Video — Kristiane 
Backer
03.00 Video nocą

9.00 Tran3 Worid Sport,
10.00 Tenis — Drużynowy 
Puchar Świata, Duessel- 
dorf, półfinały, 12.00 Moto­
cykle — Grand Prix Włoch, 
125 ccm, 250 ccm,500ccm 
— na żvwo+ Golf — Volvo 
PGA +■ Gimnastyka arty 
czna — mistrzostwa Euro­
py pań, Nantes + Tenis — 
Drużynowy Puchar Świata, 
Duesseldorf, finał
22.00 Motocykle — Grand 
Prix Włoch
00.00 Boks — walki mię­
dzynarodowe

6.00 Ouaerbeet — pro­
gram dla przedszkolaków
— kreskówki i seriale,
11.00 Fałszerz z Londynu
—  film fab., 12.40 Nowo­
ści kina, 12.55 So gesehen
—  Punkt widzenia, 13.00 
SAT 1 News, 13.05 Bądź 
zdrowy— magazyn medy­
czny SAT 1, 13.35 Star 
Trek — s . f., 14.30 Męska 
gospodarka —  seial kom. 
prod. USA, 15.05 Flip i 
Rap, SAT 1 News
16.20 Telezakłady —  Wy- >' 
ścigi konne, SAT 1 News t  
16.55 Kraina faraonów —  1 
film fab. * 
18.45 SAT 1 News £■
19.00 SAT ISportcIub 4 *
19.20 Koło szczęścia —  i 
teleturniej
21.15 Marsz Radelzkiego 
22.05 Rozmowa na wieży 
23.25 SAT 1 News

6.30 Bim Bam Bino— pro­
gramy dla dzieci, 9.20 
Przypadek z sąsiedztwa 
— serial, 9.45 Werbetrom- 
mel — program promocyj­
ny, 10.50 Film. 12.30 Pier­
wsza miłość— wspomnie­
nia znanych ludzi, 13.00 
Normal— próg. przyrodni­
czy, 13.30 Wildlife— prog. 
przyrodniczy, 14.30 Kin­
der Ruck Zuck — teletur­
niej dla dzieci, 15.00 Bim 
Bam Bino— programy dla 
dzieci
18.05 Nocny patrol — se­
rial krym. USA
18.55 Fazit — sport
19.05 Polizeireport Deut­
schland— reportaże tele­
wizyjne
19.30 Fazit —  wiadomo­
ści, sport, pogoda 
19.45 Tatuś zrobił nas 
wszystkich — serial USA

9.00 Zeit im Bild— wiado­
mości, 9.05 Telegazeta,
13.00 Zeit im BikC 13.10 
3Sat Wochenschau — 
przegląd wydarzeń tygo­
dnia, 13.45 Sport, 15.15 
Die Liechtensteiner
16.00 Wybory prezydenc­
kie
17.05 Zamki I pałace nad 
Thaya
17.30 Heinz Ruehmann 
czyta bajki
17.35 Supergran — bab- 

cia z 21. wieku— serial dla 
dzieci
18.00 Europa w Kosmosie 
— 8-odcinkowy serial dok. 
Cz. 2. Prace badawcze w 
Niemczech
18.30 Tagebuch
18.50 Wiadomości sporto­
we
19.00 Heute — wiadomo­
ści dnia
19.10 P .E .P . — mag. dys­
kusyjny
20.00 Pasja życia — lilm fab. 
USA z 1956 r. o Vineencie van

8.00 U 2 — weekend z 
Rebeccą De Ruvo, 11.30 
European Top 20— euro­
pejska lista przebojów,
13.30 XPO, 14.00 The 
Big Picture, 14.30 U 2 — 
weekend z Rayem Coke- 
sem
18.30 Tydzień z rockiem

8.30 Hokej— Puchar Stan- 
le/a, 10.30 Taniec klasycz 
ny — Antwerpia, 11.00 
Boks: Nigel Benn — Sugar 
Boy Malinga z Antwerpii,
13.30 Bilard — Forte Liga
16.00 Kick Boxing
17.00 Go International 
Motorsport
18.00 IAAF Grand Prix
20.30 Revs

21.00 MonsterTruck*
21.30 Koszykówka 
00.30 Bowling— Szweda
01.30 Revs
02.00 Hokej — Puchar 
Stanley'a
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KARCIE T Y L K O  Z KWADRACIKÓW 
OZNACZONYCH PODANYMI LICZBAMI:

1 2 9 1
Wygrałeś nagrodę oznaczoną 
nacf kwadratem na Twojej kareł* 
„Loto Nowej", Jeśli w tym kwadracie 
masz trzy Identyczne symbole

E R I C S S O N

1 . NAGRODY WYGRANE
PEUGOT106

Mikuła Ryszard — Popowo
ZŁOTA BIŻUTERIA

Kuzuszyn Małgorzata — Przemków, Grześko­
wiak Zbigniew— Lubniewice, Drych Zbigniew— 
Żagań, Zyza Irena — Zielona Góra, Melson Da­
nuta — Babimost, Wojtasik Aldona — Głogów, 
Maciejewska Anna— Zary, Gładki Kamil — Go­
rzów, Mazurkiewicz Daniela — Lubin, Głowacki 
Rajmund — Poznań

TV PANASONIC
Czamuszkiewicz Maria — Chociule, Butkie­

wicz Teresa — Ośno
TV SAT

Chilczuk Henryk — Gorzów, Lewandowska 
Grażyna — Sieniawa Lub., Pak Andrzej — Gło­
gów, Ewik Mieczysław — Grębocice

KAMERA VIDE0
Bieroński Marcin — Głogów

KAMERA VIDE0
Matuszewska Zofia — Zielona Góra

APARAT FOTO
Prokop Dariusz— Szprotawa, Dudziak Henryk 

— Nowiny Wielkie, Małachowski Krzysztof —

AUTORYZOWANYZAKŁAD

Słubice, Olejniczak Bronisław — Chyże, Sako­
wski Robert — Myślibórz, Kosmala Krystyna — 
Żagań, Jeżerska Agnieszka — Lubin, Pawłowski 
Andrzej — Przylep, Adamska Teresa— Gorzów, 
Madera Józef — Żary, Sroga Leszek— Zielona 
Góra, Maciejewski Ryszard — Wolsztyn, Derek 
Grzegorz — Głogów

PONTON
Kacprzak Alicja — Lubiszyn, Hołowiak Piotr — 

Głogów, Kita Czesław — Gorzów, Zarenkiewlcz 
Janusz — Lubin

WYCIECZKA
Walczak Bożena — Gorzów, Tracz Eugeniusz

— Zary, Biczyńska Irena — Zielona Góra, Bro- 
niarski Bogusław — Strzelce

CB RADIO
Łokwis Leon — Gorzów, Gronowska Ala — 

Rzepin, Kobacińska Danuta— Gubin, Balcerzak 
Andrzej — Nowe Miasteczko, Wesołowski Jacek
— Lipki Wielkie, Motylewski Jacek — Sulechów, 
Artymiak Janusz — Drzonów, Kucab Jan — No­
wa Sól

SPRZĘT AGD
Kaczorowski Andrzej — Przytoczna, Rut Da­

riusz — Gorzów, Kras Zbigniew— Tuczno, Kras­
ny Jerzy — Szprotawa, Kozłowski Rafał — Go­
rzów, Słaba Agata — Lubin, Żołędź Elżbieta — 
Żagań, Hapkowicz Ewa —  Wolsztyn, Benecki 
Roman — Połęcko, Kras Zbigniew — Tuczno

CZEK „CZAS”
Rudziński Lech — Żary, Bartkowska Alicja — 

Racula, Sysoł Antonina — Polkowice, Maksym- 
czak Józef — Głogów

WIEŻA HI-FI
Miłowska Joanna — Głogów 

MEBLE
Mazurkiewicz Iwona — Zielona Góra, Bronacki 

Roman — Głogów, Chomiak Roman — Szcze­
panów

DYWAN
Ciążyński Marek — Kuźnica Głogowska, Piert- 

ko Wiesław — Lubin, Płosik Edyta —  Zielona 
Góra, Jaworska Beata —  Zielona Góra, Paron 
Andrzej— Gorzów, Sudomlrska Barbara — Gło­
gów

5.000.000 zł
Fedoryszyn Marianna — Zbąszyń

2.500.000 zł
Jóźwiak Danuta — Głogów, Szot Joanna — 

Głogów, Chmiel Mariusz — Bądzów, Gajda Da­
nuta — Gorzów, Spolankiewicz Szymon — Drez­
denko, Krisch Teresa — Barlinek

2.000.000 zł
Przybyła Sławomir— Wolsztyn, Kunysz Robert

- Gorzów,

Wieszczyk Wiesław— Głogów, Przybyła Sławo­
mir — Wolsztyn, Suchecki Antoni — Między- 
rzecz, Kunysz Robert— Nowa Sól, Twardowska 
Lidia, Mazurczak Wiktor— Choszczno, Suchecki 
Antoni — Międzyrzecz, Gawron Ewa — Gubin, 
Nowak Zofia — Otyń, Legięć Stanisław— Sule- 
chów, Fatla Aleksandra — Cybinka, Kazimierski 
Zbigniew — Głogów, Sadowska Gertruda — No­
wa Sól, Półtorak Marcin — Lubin, Sójka Paweł

— Nowa Sól, Maciejczak Małgorzata -

TEL-EKS.C.

Y&/Ć/////S////////////////////////////////////s/ss/j

m i t r o m
W Z I Ę C I A

65-950 ZIELONA GÓRA, UL. OSADNICZA I 
TEL/FAX 65500, TEL 610-40 W. 513 

TtLEX 432422

C Y F R O W E

C E N T R A L E  

T E L E F O N I C Z N E
B E O E H i U . H . I . l . l T U i m B f a  

D o s t a w a  I m o n t a ż - b e z z w ł o c z n i e  
Przy dużych system ach Istnieje możliwość 
z a k u p u  n a  r a t y  I  w  f o r m i e  l e a s i n g u .

. b u s i n e s s  p h o n e

T E L E P H O N E  S Y S T E M S  F O R  Y O U R  S U C C E S S

E R IC S S O N  $

4  Po zakończeniu LOTO NOWEJ
w  wytnij ze swojej karty do gry żółty
p  prostokąt (z imieniem i nazwiskiem)
%  i wraz z kompletem kuponów prześlij
p  pod adres:

|f Al. Niepodległości 22,65-048 Zielona Góra
|| W ten sposób weźmiesz udział
% w losowaniu 1.000 nagród
m po 200.000 złotych
m
%  Ponadto w dodatkowym losowaniu 

wezmą udział nagrody nie odebrane
p  w trakcie trwania

I

o *

WSZYSTKIE NAGRODY 
PRZEWIDZIANE 
W

S 0
T R A F I Ą  

D O  C Z Y T E L N I K Ó W

2 . NAGRODY NIE ODEBRANE

“D* Niespodzianka, Wycieczka, 5.000.000 
zł,*E* Niespodzianka, 2.500.000 zł, “P  Niepo- 
dzianka, Cinquecento, ’ G* Niespodzianka, "G" 
Niespodzianka, Aparat foto, Dywan

3 . NAGRODY 
JESZCZE DO WYGRANIA

Ford Fiesta, Polonez Caro, Fiat 126p, Żaglów­
ka, Wieże Hi-Fi, TV Panasonic, Kamery Video. 
Sprzęt AGD, Wycieczki i wczasy zagraniczne. 
Meble, TV Sat., Aparaty foto i złota biżuteria oraz 
wiele niespodzianek

PRZYPOMINAMY, I  
ŻE NADAL CZEKAJĄ i

SAMOCHODY
C I N O U E C E N T O  
F O R D  F I E S T A ,  

P O L O N E Z  
I F I A T  1 2 G P

i wiele innych atrakcyjnych nagród M

Bądź cierpliwy m

CIERPLIWOŚĆ TO KLUCZYKI f  
DO WŁASNEGO SAMOCHODU I

01-10567

2 0 0  M lU O IW t t r
D O  r / J Ę H A

(z powodu uszkodzenia kuponów 
bądź niewłaściwego starcia farby


